
Należ, poczt opŁ gotówką.

I L U S T R O W A N Y  B E Z P A R T Y J N Y  T Y S O B N I K  K U  P O U C Z E N I U  I  R O Z R Y W C E .

S p ó ł k ę  A k c y j n a  w  M tiL l
T e le f o n  B iu ra  10364-

•  KARPIÓWKĘ

’a f e ® w i © 9  m l ,  

poleca:
.  TŁOCZONĄ (marsylską) 

CIĄGNIONĄ ffelcówkei

M R ' n . a a a j ^ ' W ' t s i 5 A £ e g r € g >  O *
T e le f o n  F a b ry c z n y  12087.

_ MASZYNOWĄ,
® PUSTAKIPUSTAKI

KOMINÓWKĘ (radja'/

„Leczenie s y n t ^ z e r t i e f S h  przewlekłych" ” lmka * * *  " i18"1™""8"  Breyerowej
mieszankami adołowemi. — Do nabycia w Admini- z wstępem: „Jak się odżywiać należy" — do nabycia

stracji „Roli". Cena 3 zł. z przesyłkę pocztową. w Administr. „Roli“. Cena z przesyłkę pocztową 4 zł.

Każdą chorobę wyleczysz
i jeżeli regularnie używać będziesz

Zioła Dra Breyera
n a js k u te c z n ie js z e  w  n a s t .  c h o ro b a c h :

N r. 1 —  k a s z lu ,  a s tm ie ,  ro z e d m ie  p łu c  c e n a  zł. 3.50
Nr. 2 —  r e u m a ty z m u , a r t r e ty z m u  (złej

p r z e m ia n ie  m a te r j i )  . . . .  „ „ 3.50
N r 3 — ż o łą d k o w o -k isz k o w y c h , w ą t r o 

b o w y c h , ż ó ł t a c z c e ...........................  >.» >» 3.00
Nr. 4 — n e rw o w y c h , b ó lu  g ło w y , b ez 

se n n o śc i,  a p a t j i  do  ż y c ia  . . „ „ 4.00
Nr. 6 —  b łę d n ic y , d łu g o tr w a łe j  n ie d o 

k rw is to ś c i  ............................................  „ „ 5.50
N r. 7 — n e rk o w y c h  i p ę c h e rz o w y c h  . „ „ 4.00
N r. 9 — o g ó ln e g o  z a t r u c ia  —  p rz e c z y 

s z c z a ją c e  ............................................  „ 1.50

Do n a b y c ia  w  o r y g in a ln e m  o p a k o w a n iu  w  a p te k a c h ,  
s k ła d a c h  a p te c z n y c h  i  d ro g e r ja c h ,  lu b  w  w y tw ó rn i 
P O L H E R B A  K ra k ó w -P o d g ó rz e  —  S k r y tk a  N r. 48. 
Z a in te re s o w a n i o t r z y m a ją  n a  ż ą d a n ie  d a r m o  z  w y 

tw ó r n i  b r o s z u r k ę  „ J a k  o d z y s k a ć  z d ro w ie " .

Najwydajniejsze

wapno
do bielonla, budowy i nawozu zakupisz 

W  W a p i S B a n i l M I  m iejskim ul. W ielicka 1.57 

W  S e t ^ n i s r m i  miejskiej ul. Zwierzyniecka 38

lu b  w  C en tra li f irm y :

Miejskie Zakłady Ceramiczne
ifrakdw, ui. Basztowa L. 10.

Telefon N r. 114-72.
T am że w szelk ie in n e  m a te r ja ły  budow lane.

Baczność Pszczelarze!
WĘZA SZTUCZNA

Kilo 7 ztotycb
pod gw arancją  z czystego w osku pszczelego w olna od 

zarazków  i bakcyli, p rzy  w iększej ilości taniej. 
W osk p rze rab iam  na w ęzę sz tuczną po m inim alnej ce
nie w edług różnych  w ym iarów . P rz y b o ry  P szczelarskie 

polecai „NEPTUN" K raków , uL S zczepańska N r 7 
w podw orcn. P raco w n ia  n a p ra w y  m aszyn  do p isan ia

________  Uwaga na adres._______    .

Dnia 2 K w ietn ia  1933



Kuzyni.
K a ż d y  t ę  u w a g ę  c z y r ii:

N iem cy , Ż y d z i t o  k u z y n i :  
■Prawie w s p ó ln y  ję z y k  m a ją ,  

H a n d e l  w s p ó ln ie  p o s ia d a ją ,  
.Z aw sze r a z e m , w ie lcy , m a li,  

S z w in d lo w a li,  s z a c h ro w a li .
Ż y d  n a  N ie m c a  s ta le  d m u c h a ł ,  

N ie m ie c  Ż y d a  c h ę tn ie  s łu c h a ł .  
N o, a  te r a z  p rz e z  H it le r a ,

(P rzy sz ła  n a g le  s t r a s z n a  e ra , 
P r z y s z ła  n a g le  s t r a s z n a  b ie d a :  

N ie m ie c  c h c e  w y w ła sz c z y ć  Ż y d a , 
N ie m ie c , te n  z p o d  H in d e n t ju rg a ,  

Ż y d a  'bije, Ż y d a  s z tn rg a ,  
S m u tk ó w  m u  w y tw a rz a  górę ... 

Ł a d n y  k u z y n , a  sz w a rc  ju re .

Troskliwa mamka.
—■ S łu c h a j ,  d la c z e g o  m a m k a  z d z ie c k ie m  s ie d z i 

c ią g le  p rz y  lo d ó w c e ?  J e s z c z e  c i s ię  d z ie c k o  p rz e z ię b i 
i to  p rz y  t a k i c h  u p a ła c h !

— W id z isz , d z ie c k u  n ic  n ie  b ę d z ie , b o  k a ż ę  je 
c ie p le j u b ra ć .  A  m a m k ę  d la te g o  s a d z a m  : p rz y  lo 
d ów ce , bo? b o je  s ię , b y  d z ie c k u  n ie  z a sz k o d z iło  sk w a -  
ś n ia łe  od ty c h  u p a łó w  m le k o .

m

Naturalna przyczyna.
N a  lic z n e m  z e b r a n iu  to w a rz y s k ie m  z n a la z ł  s ię  

p e w ie n  p a n  o  s iw e j b ro d z ie , a  c z a rn y c h  w ł& sach . B u 
d z i ło  to  -ogólną s e n s a c ję  i  w y w o ła ło  ró ż n e  d o m n ie 
m a n ia .

iDo 'g ru p y  o só b , r o z m a w ia ją c y c h  n a  te n  te m a t ,  
p o d s z e d ł z n a n y  z c ię to ś c i l i t e r a t :

—  C zeg ó ż  s ię  d z iw ic ie ?  w id o c z n ie  w ię c e j p r a c o 
w a ł sz c z ę k a m i, n iż  g ło w ą .

W  Monte Carlo.
O n :  Z ia i n a jm ils z a ,  je s te ś  n a p r a w d ę  w y b ra n k ą  

m e g o  s e rc a , p r z y je c h a ła ś  ze m n ą  tu t a j  n a  to  s ło n e 
c z n e  w y b rz e ż e , d z ie li ła ś  ze  m n ą  w ie r n ie  c a ły  czas , t e 
r a z  m u s z ę  c i je d n a k  w y z n a ć , że w c z o ra j w  n o c y  po 
s ta w iłe m  c a ły  m ó j m a ją te k  n a  je d n ą  k a r t ę  w  e c a r te  
i  w s z y s tk o  p r z e g ra łe m . C zy g n ie w a s z  s ię  n a  m n ie ,  k o 
c h a n a ?

O ii  a :  (G niew ać s ię , o  n ie !  D aj m i  ty lk o  a d r e s  te 
go  p a n a ,  k tó r y  te  p ie n ią d z e  w y g ra ł.
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Pokojowo usposobiony.
—  D ia c z e g o  w a s z  sy n , J o jn e , u c ie k ł  p rz e d  w o j-  

sk iem i?
—  N y, o n  je s t  z w o le n n ik ie m  ro z b ro je n ia .

Dlaczego pije.
P a n :  Je ż e li  n ie  c h c e  s ię  w a m  p ra c o w a ć , m o że

c ie  ż e b ra ć , a le  że w ó d k a  je d z ie  o d  w a s  n a  m ilę  —  to  
s k a n d a l !

Ż e b r  a k :  M u sz ę  p ić , p ro s z ę  p a n a ,  b o  g d y  je s te m  
trz e ź w y , w s ty d  m i b y le  k o g o  p ro s ić  o  ja łm u ż n ę .

DRZEWKA OWOCOWE
do sadzenia na wiosnę polecają najtaniej

Szkółki drzew EMIL F R E E G E ,  Kraków, Lubisz 36-38.
Cenniki na żądanie. Cenniki na żądanie.

nowego
(sz tu c z n e  p la s t r y )  z g łę b o k ie m i k o m ó rk a m i.  W ę z a  
e la s ty c z n a  i  m o c n a , ja k  s k ó r a .  H o d o w la  p s z c z e lic h  
m a te k  ra s o w y c h . P r ó b k i  w ę z y  w y s y ła m y  p o  n a d e 
s ła n iu  z n a c z k a  p o c z to w eg o  z a  30 g ro sz y . —  A d re s :  

E. Radomski, poczta Klewań 2.

Dr. med. Stanisław Breyer,
K ra k ó w , u l. W o lsk a  3 6 ,

leczy środkami przyrodniczemi (zioła, ho- 
meopatja, djeta i t  p.)

* pszczół razem  lub  o d -  
1 dzielnie, po niskiej cenie.
I Pszczoły rasy kaukaskiej, 

amerykańskiej, włoskiej, 
W iadom ość : Antoni St. Bassara 

Kraków, ul." Kielecka 35 I. p. (Osiedle oficerskie).

cennika węzy , J D e t e f o n e m w
odbiorn ik iem  detek to row ym  na krótkie i d ługie fale 

m ożna w szędzie  słyszeć stacje polskie o raz  szereg za

gran icznych . C ena „detefonu“ ze s łu ch aw k am i i z an

teną etc. 39 zł. »D e te fo n «  n ab y ć  m ożna  w  każdym  

urzędzie pocztowym oraz w  rozgłośn i krakowskiej 
przy  ul. B asztow e j 9.

Piosenkarz Polski
lewe, taneczne, miłosne, żartobliwe Krakowiaki, Masnrfi 
Oberki, Kujawiaki, dumki, serenady, Piosenki mlodsieiy 
piosenki narzeczonych, piosenki swatów, piosenki dsaś* 
bów, piosenki taneczne na wesełn, śpiewki przy ocsepi* 
a&ch, piosenki dożynkowe i wiele wiele innych, Stron ISO* 

Do nabycia w Administracji »Roli«. Cena 1.30 si.
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Numer 14. Kraków, dnia 2 Kwietnia 1933.

P r e n u m e r a ta ^ n a  r o k  1933: R o c z n ie  12 z ł, p ó ł r o c z n ie  6 '50 z ł, k w a r t a ln ie  3'40 z l ; d o  C z e c h o s ło w a c j i  r o c z n ie  50 k o r o n  cz., 
p ó łro c z n ie  27 k o r .  c z ., k w a r ta ln ie  15 k o r .  c z . ; d o  F r a n c j i  r o c z n ie  60 f r a n k ó w  fr., p ó ł r o c z n ie  30 Ir ., k w a r t a ln ie  15 f r . — 
Do A m e ry k i r o c z n ie  2  i p ó ł  d o la r a .  — N u m e r  p o je d y n c z y  w e  w s z y s tk ic h  a g e n c ja c h  i w  A d m in is t r a c j i  » R o li«  30 g ro s z y .  

A d re s  n a  l is ty  d o  R e d a k c ji  i A d m in is tr a c j i  »R o li«  K r a k ó w , u l i c a  ś w . T o m a s z a  32 .
KOIltO pOCZtOWe W Polsce: Kraków P. K. 0. 406.301. Kontorpocztowe w Czechosłowacji: Praga Poczt. Urząd Czekowy 500.868

Praca społeczna.
ra w ie  k a ż d y  c z ło w ie k  p ra c u je  —  e h o ć  m oże  
n ie  z d a je  so b ie  z teg o  ja s n o  sp ra w y  — n a  
rz e c z  sp o łe c z e ń s tw a . S zew c  czy  k ra w ie c , r o 
b o tn ik  i p ro fe so r  u n iw e rsy te tu , n a c z e ln ik  p a ń 
s tw a  i n a c z e ln ik  p o cz ty , g m in y  —  w szy scy  są  

jjniezbędni, w szy scy  p ra c u ją  d la  ogółu . P ra c a  
ich  je s t  w ię c  p r a c ą  sp o łe c z n ą , k tó r ą  —  rz e c z  j a s n a  — 
po w in n i s ię  s t a r a ć  w y k o n y w a ć  w e d łu g  s w o ic h  n a j 
lep szy ch  ch ę c i i u z d o ln ie ń . T:a  sp o łe c z n a  p r a c a  je 
d n ak  je s t  d f a  nich! ró w n o c z e ś n ie  p r a c ą  za w o d o w ą , 
b ro n ią  w  w a lc e  o  b y t  ic h  s a m y c h  i ic h  ro d z in .

iP racą  sp o łe c z n ą  —  w  c a łk o w ite m , .po jęc iu  te g o  w y 
ra ż e n ia  — je s t  d o b ro w o ln a , n ie  p rz y n o s z ą c a  ż a d n e g o  
oso b is teg o  z y s k u , p r a c a  n a  rz e c z  o só b  p o s tro n n y c h , 
n a m  cz ęs to  n ie z n a n y  cli, n a ;  rz e c z  ty c h  o g ro m n y c h  
zb io ro w isk  je d n o s te k ,  k tó r y m  n a  im ię : n a r ó d ,  s p o 
łeczeństw o , lu d z k o ść . T a k a  p r a c a  je s t  n a jh a r d z ie j  iza- 
szczy tn em  za d an iem , i o b o w ią z k ie m  k a ż d e g o  c z ło 
w ieka.

iNa p ie rw s z y m  p la n ie  n a le ż y  tu  w y m ie n ić  te  
w szy s tk ie  o rg a n iz a c je  i s to w a rz y s z e n ia ,  k tó r y c h  c e 
lem, je s t  d u c h o w e  i  m a te r j a ln e  dobro, o gó łu . T u  n a 
leżą p rz e d e w s z y s tk ie m  s to w a rz y s z e n ia  o św ia to w e , 
p ra w d z iw e  z a k ła d y  d o b ro c z y n n o śc i, sz p ita le , z a k ła d y  
i p rz y tu łk i d l a  b e z d o m n y c h  k a le k ,  s ta rc ó w , k a s y  z a 
pom ogow e —  t u  n a le ż ą  te ż  z w ią z k i o, z n a c z e n iu  p a ń -  
s tw o w o -sp o łee zn e m  ja k  n p . L. O. IP., k tó r a  m a  u ś w ia 
dom ić i  .p rz y g o to w ać  . lu d n o ś ć  n a  w y p a d e k  p rz y sz łe j 
w ojny, w o jn y  g az ó w  t r u ją c y c h .

O rg a n iz a c je  t e  t r z e b a  p o p ie ra ć  s w ą  d z ia ła ln o ś c ią , 
sw ym  w p ły w e m , s w y m i p ie n ią d z m i. C h c ą c  p ra c o w a ć  
spo łeczn ie, n ie  t r z e b a  je d n a k  k o n ie c z n ie  b y ć  c z ło n 
k iem  ja k ie g o ś  z w ią z k u , s to w a rz y s z e n ia , d z ia ła ć  
w  n ie m  cz y n n ie . N ie  k a ż d e m u  p o z w a la ją  n a  to  o k o 
liczności, p o trz e b n e  u z d o ln ie n ia ,  czas  i in n e  w zg lę d y .

Ż ycie d a je  k a ż d e m u  n ie s k o ń c z o n ą  ilo ść  s p o s o b 
n o śc i s łu ż e n ia  o g ó ło w i. U su n ię c ie  k a m ie n ia  z d ro g i, 
s łu żen ie  d o b r ą  i  s z c z e rą  r a d ą ,  n ie k ła m a n e  w sp ó ł
czucie i w ra z ie  m o ż n o śc i p o m o c  w  n ie sz c z ę śc iu  d r u 
g iem u , p o ży c zk a , ch o ć b y  n a jd ro b n ie js z e j  k w o ty  d la

p o ra to w a n ia  s ą s ia d a ,  o s tr z e ż e n ie  teg o  o s ta tn ie g o  
p rz e d  z ły m  c z ło w ie k iem , p r z e p ro w a d z e n ie  c ie m n e g o  
n a  d r u g ą  s t r o n ę  u lic y , p o g o d z e n ie  z w a śn io n y c h , d a 
ro w iz n a  w  f a k ty c z n ie  sz c z e re j in te n c j i  (a n ie  d l a  p o 
k a z a n ia  s ię )  i t. p . i t .  p.

P o w y ż sz e  p r z y k ła d y  to, 'ty lk o  p o je d y n c z e  k ro p le  
z te g o  o c e a n u  n a jró ż n o ro d n ie js z y c h  w y p a d k ó w  ż y 
cia , w obec k tó r y c h  n ik o m u  m o ra ln ie ,  a  c z a s e m  n a 
w e t i p r a w n ie  — n ie  w odno  być o b o ję tn y m , n p . r a 
to w a n ie  to n ą c e g o , p o m o c  p o d c z a s  p o ż a ru . T o  je s t  r ó 
w n ie ż  p raca , s p o łe c z n a .

O d m ie ń m y  s ie b ie  a  w te d y  n ie  b ę d z ie m y  n a r z e 
k a ć  n a  sp o łe c z e ń s tw o . ,Są lu d z ie , k tó r z y  ;z d u ż y m  
u s z c z e rb k ie m  d la  s ie b ie  i  sw y c h  n a jb liż s z y c h  p r a 
c u ją  i d z ia ła ją  n ie r a z  z g o d n y m  n a jw y ż s z e g o  p o d z i
w u  z a p a łe m  'd:la d o b r a  o bcego , n a  rz e c z  o só b  d ru g ic h , 
n a  k o rz y ś ć  sp o łe cz eń stw a .. T a k ic h  je d n a k  je s t  n ie 
w iele) N ie  w s z y s c y  m o g ą , a  p r z e d e w s z y s tk ie m  n ie  
w sz y sc y  p o tr a f ią  p o św ię c a ć  się . U m ie ć  p o św ię c a ć  s ię  
d la  k o g o ś  —  to  rz e c z  w ie lk a  i n ie  k a ż d e g o  s t a ć  n a  to .

A le  z m n ie jsz y ć  ty lk o  m in im a ln ie  te n  o g ro m n y  
lu d zk i' e g o izm  m o ż e  k a ż d y .

C z ło w ie k  p o w in ie n  z ro z u m ie ć , że  p o z a  s w y m  
b rz u c h e m  i  e le g a n c k ie m  u b r a n ie m  s to ją  p rz e d ’ n im  
in n e  je szc ze  cele . W  k a ż d y m  d n iu  p o z a  p r a c ą  z a ro b 
k o w ą  i w ła s n e m i in te r e s a m i  p o w in n iś m y  z n a le ź ć  
ch o ć b y  n a jm n ie js z ą  c h w ilę  c z a s u  d la  d ru g ic h .

S ą  m o m e n ty ,  w  k tó r y c h  d o b r e  s ło w o  p o c iec h y , 
w sp ó łc z u c ia  c z y  r a d y ,  z n a c z ą  w ię c e j n iż  m a ją te k .

A b y  p ra c o w a ć  spo łeczn i©  n ie  t r z e b a  b y ć  k o n ie 
cz n ie  w y k s z ta łc o n y m , a lb o  b o g a ty m  —  tr z e b a  ty lk o  
n ie  z a s k le p ia ć  silę w y łą c z n ie  w  s w o ic h  s p ra w a c h , ja k  
ś l im a k  w  s k o r u p ie  —  t r z e b a  m ie ć  ty lk o  o tw a r ty ,  p r a 
w y  c h a r a k te r  i d o b re  s e rc e .

K a ż d y  w  n a js k r o m n ie js z y c h  p r z y n a jm n ie j  z a r y 
s a c h  p o w in ie n  b y ć  s p o łe c z n ik ie m . W te d y  n ie  b y ło b y  
n a  św ie c ie  ty le  n ę d z y  i tr a g e d y j ,  t y lu  z b ro d n ia rz y  
i sa m o b ó jc ó w .

'N ie t r z e b a  ró w n ie ż  c ią g le  c z e k a ć  i  ż ą d a ć  w d z ię 
cz n o śc i i p o c h w a ł  d l a  n a s z y c h  e w e n tu a ln y c h  d o b ry c h  
u c z y n k ó w , d la  n a s z e j  p r a c y  w  ja k ie m ś  s to w a rz y s z e 
n iu  czy  k o r p o r a c j i  —  n ie  trzeb a , ró w n ie ż  d o m a g a ć  
s ię  u s ta w ic z n ie  p e łn e g o  „ u z n a n ia "  d l a  s w o ic h  z a s łu g . 
K a ż d y  o b ja w  p r a c y  sp o łe c z n e j ju ż  s a m  w  sohiie je s t
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u z n a n ie m  i .pochw ałę,. K a ż d y  p o w in ie n  m ie ć  w  p a -  tro c h ę  g ro sz a , w  te j  o k o lic y  k o n ie c z n ie  p r a g n ą c  się
m ię c i p ię k n e  s ło w a  p o e ty : „żadnego-m  d o b ra  d z is ia j  o s ie d lić , z a s ły s z a w s z y  o  p u s te j  W ilczej^G órz-e i g m in 
n ie  z d z ia ła ł  —  d 'z ie ń  te n  s t r a c o n y  b e z u ż y te c z n ie 11.

P r a c a  s p o łe c z n a  to  n ie ty lk o  d o w ó d  p ra w d z iw e j 
k u l tu r y  — to  ró w n o c z e ś n ie  n a jg łę b s z a  is to ta  c h r y -  
s- tja n izm u  i je g o  ro z w o ju . E m i l  P i ó r e c k i .
□□□□□□□□□aDODDDaaDanoacDaanaaDaaaDiiDaascacannaaaaaaaoc□□□□□□

Zdrada wojewody Wincza.
P o w ie ś ć  h is to r y c z n a .

(Ciąg dalszy)

O d w ie lu  l a t  n ik t  ta m  s ię  n ig d y  n ie  d o w ia d y w a ł, 
p u s tk ą  s t a ły  ru m o w is k a ,  to e zp a iisk ie m i p o la  d o k o ła ; 
n a r a z  z n a la z ł  s ię  p a n .

P o d  s a m y m  b o k ie m  S z a ry m  n ie m i ły  to  b y ł  gotść 
p rz y  n ie p e w n y c h  g r a n ic a c h .  P o s ła ł  n a p r z ó d  s ta ry  
w ło d a rz a ,  alby ję z y k a  d o s ta ł ,  co t a m  toylii z a  gośc ie .

W ło d a rz , k tó r e g o  w o ła n o  W n u k ie m , c z łe k  ju ż  
s iw y  i  b y w a ły , k o n ia  w z ią w sz y  i n ib y  p o ła  so b ie  o b 
je ż d ż a ją c , z a je c h a ł  p o d  W ilc z ą -G ó rę . L u d z i n a  n ie j 
le ż a ło  ze d w u d z ie s tu ,  w s z y s tk o  z b ro jn i ,  c h ło p  w  ch ło 
p a  z d ro w i i  s i ln i .  Z o b a c z y w sz y  go , je d e n  w s ta ł  i z a 
g a d n ą ł ,  c z eg o  chce.

— J a m  tu  z  s ą s ie d z tw a  — o d e z w a ł s ię  W n u k  — 
p a trz ę ,  co  n a m  z a  n o w in a  p rz y b y ła , b o  tu  z d a w ie n  . 
d a w n a  n ik t  n ie  g o śc ił.

—  No, a  te r a z  z a  w s z y s tk ie  c z a sy  b ę d z ie c ie  m ie li  
s ą s ia d ó w  i g o ś c i —• z a ś m ia ł  s ię  t e n , . c o  z  n im  r o z 
m a w ia ł ,  cz łek  z k i l k u  s z r a m a m i  i b l iz n a m i przez, łeb  
n a z n a c z o n y .

P a t r z a ła  n a  s ię .
—  C o ście  to , k u p i l i  c z y  o d z ie d z ic z y li?  —  z a p y ta ł 

W n u k .
—  K u p iłe m  —  o d p a r ł  z u c h w a łe  z a p y ta n y  —  i ł ę 

g o m  z a p ła c i ł ;  p e r g a m in  m a m  ja k  n a le ż y , p o d  p ie c z ę 
c ią  p rz y  św ia d k a c h ... a  k to  c z y ta ć  n ie  u m ie , to  m u  
ż e la z e m  p ra w o  s w o je  w y tłu m a c z ę .

—  A n ie  w o ln o  w ied z ie ć , j a k  w as  m ia n u ją ?  — 
r z e k ł  W n u k  c ie rp liw ie .

—  S w e g o  c z a s u  s ię  d o w ie c ie !  — z a ś m ia ł  s ię  po
r ą b a n y ,  o d c h o d z ą c .

Ko-źla-rogo-m t ro c h ę  b y ło  n ie  n a  r ę k ę  d o s ta ć  s ą 
s ia d a ,  g d z ie  d a w n ie j  s a m i  g o s p o d a rz y l i  n a  h e z p a ń -  
s k ie m , 'lecz że ż a d n y c h  p r a w  d o  W ilc z e j  G ó ry  n ie  
m ie li, m u s ie l i  c ie r p l iw ie  zn o s ić , co s ię  ta m  d z ia ło .

K rz ą ta n o  s ię  b a r d z o  g o rą c o  około- p u s te g o  p a g ó r 
k a , n a  c o  z Surdęgii p a t rz e ć  b y to  m o ż n a , b o  o k o  s i ę 
g a ło  ła tw o  d o  n ie g o . L u d z i  m ia ł  z s o b ą  n o w y  d z ie 
d z ic  k i lk u d z ie s ię c iu  i w o z ó w  k i lk a .  A  ch o ć  n a  n ic h  
so b ie  z a p a s ó w  p rz y w ie ź l i  i c o  b y ło  do ż y c ia  p o tr z e 
b a , n ie  b e z  te g o , a ż e b y  cz eg o ś  n ie  z a b rak ło -  im . N a 
p rz ó d  w ięc  n ie k tó r z y  z lu d z i z a c z ę li d o c h a d z a ć  d o  
W o ź n ik , a b y  s o w ie  p iw a  -dostać i św ieżeg o  chle-ba 
k u p ić .

W n u k ,  k tó r y  pod- te n  czas  o b je ż d ż a ł ła s y ,  je d n e g o  
z n ic h  z a s ta ł ' w  g o sp o d z ie  w  W o ź n ik a c h . C z łek  b y ł to  
n ie m ło d y  i  o k r u tn ie  p o rą b a n y , b ez  p a lc ó w  u  rę k i ,  
bez je d n e g o  o k a , n a k u l iw a ją c y  n a  n o g ę , a le  z u c h w a 
ły , ja k  zbój.

C h cąc  s ię  co ś d o w ie d z ie ć  o W ilc z e j G órze, W n u k  
g o  p iw e m  p o c z ę s to w a ł, a b y  n a  s ło w o  w y w a b ić . -Człe- 
c zy sk  u , p o d p iw sz y , ję z y k  s ię  ro z w ią z a ł .

N a p rz ó d  s ię  te d y  w y g a d a ł,  że  o n i  :ze sw y m  s t a r 
sz y z n ą , ja k  o n  go  n a z y w a ł,  u ś m ie c h a ją c  s ię , d łu g o  
p o  go-ścińca-ch p o lo w a li, t u  i ó w d zie , a le  że im- s ię  
w re s z c ie  ży c ie  to  n a p rz y k rz y ło ,  h o  ic h  t e r a z  ścigano- 
i b a rd z o  p r z e  ś la d ó w  a n o ; A  że s ię  ic h  s ta r s z y  d o ro b ił

ta-ch d o  n ie j n a le ż ą c y c h , 'p o je c h a ł d o  w ła ś c ic ie l i  i. k u 
p ił ziemii-ę -tę za  p ię ć  k ó p  g ro sz y , c z te ry  k o n ie  i s z tu k ę  
s z k a r ła tu ,  k tó r ą  n ie g d y ś  u  k u p c ó w  n a  g o ś c iń c u  ziłup-ił.

■Starszego sw o je g o  z w a ł zbój- N ik-oszem  B ą k ie m  
3 ro z p o w ia d a ł  o n im , że  śm ielszego- i zuchw alszego- 
n a d  n ie g o  w  św iecie- n ie  -było.

K olnęło- t o  W n u k a ,  g d y  im ię  u s ły s z a ł ,  iż  N i kosz 
m u s ia ł  te n  s a rn  b y ć , k tó r y  w  Lel-ow ie p rz e b y w a ł 
i o  D o m n ę  is-ię d o b ija ł,  -a potem - -na ja d ą c e  w e s e le  n a 
p a d ł ;  lecz  n ie  -dając po- so b ie  -znać, p -o jechał s tą d  
p re c z  do  Sur-d-ęgi.

T u , g d y  D a lib o ro w i rozp-o-w iedział w sz y s tk o , 
a  -opis-ał m u  w id z ia n e g o  w p rz ó d  B ą k a , nie- było- już 
w ą tp liw o śc i ,  iż  te n  s a m  N ik o sz  b y ł, k tó r y  s ię  n a  ich 
sp o k ó j na®ia-dł, a  -pewni© i  t e r a z  ilie  -dla -czego- in n e 
go  w  W iłc z e j-G ó rz e  -siię ziago-sp-odarow yw ał, -tylko-, aby 
im  ży c ie  z a tru ć .

M u s ia n o  w ię c  z a r a z  p o m y ś le ć  o  o b w a ro w a n iu  s ię  
n a  z a m k u , bo  i n a p a ś ć  n o c n a , i  r a b u n e k ,  i  w sze lk i 
g w a ł t  b y ł  m o ż liw y .

N a  g r a n ic a c h  s ię  te ż  m u s ia n o  p iln o w a ć , -ho- z a ra z  
do  la s ó w  p o je c h a l i  lu d z ie  z W ilc z e j-G ó ry  z w o
z a m i i  w  p u sz c z y  iS u rd ę sk ie j drze-wo- rąb-al-i.

K a z a n o  ł ą k i  poiza-tykać i  ru b ie ż e , po-zna-ozyć. N a 
z a ju t r z  z n a k i  g ran ic zń -e  .zn a lez io n o  p o w y ry w a n e  i po
ła m a n e . W o jn a  s ię  p o c z y n a ła .

A le  t o  b y ły  d o p ie ro  je j z w ia s tu n y , bo- -do s ta r c ia  
ni© przys-zło. S ta r y  D a lib ó r  g o  u n ik a ł .

■Na W ilc z e j-G ó rz e  ty m c z a s e m  n a  g w a ł t  b u d o w a 
n o , zw o ż o n o  drz-e-w-oi, ciosano-, o cz y sz cza n o  gruz-y, sy 
p a n o  w a ły ,  .zrob iono  ma .p rz ek o p ie  m o s t  i b ro n ę , -a n a  
p-odz-amczu, g d z ie  n ie g d y ś  -staiła o s a d a , -d-la sw o ic h  
s z a ła s y  i l e p ia n k i  k le c ić  p o c z ą ł n o w y  -dziedz-ic.

L u d z ie  ci je g o , że s a m i  b y li  n ie  m ie li  z so b ą  
b a b y  a n i  je d n e j ,‘ ż e b y  im  c h u s ty  p o p r a ła  i  je ść  u w a
rz y ła , r u s z y ł  i z a r a z  isiz-ukać sobie- to w a rz y s z e k  i  w  -Sur- 
d ęd z e  -d o w ied z ian o  .się, że  je d n e g o  d n ia  w  p ię c iu  się  
p u ś c i l i  ma u p a trz o n e g o  z a  Pillic-ę i p r z y  r u c z a ju ,  gdzie  
z W ó lk i  -d z iew czę ta  i  n ie w ia s tk i  p rz y c h o d z i ły  -prać 
b ie liz n ę , p o rw a li  j e d n ą  p ię tn a s to le tn ią  -dziewkę, 
a  d r u g ą  z a m ę ż n ą  m ło d ą , n a  k o ń  je  p-opr-zy w ią z y  wa-li 
i u p ro w a d z i l i .

P u ś c i ł a  s ię  za  n im i  -p o g o ń , a le  w ie ś n ia c y  źle 
u z b r o je n i  p o b ić  s ię  da-li, a  d z ie w c z y n ę  i n ie w ia s tę  
uw ie-źli z b ó je , t r z y m a l i1 je  n a  z a m k u  d o  c z a s u  i, -ch-o-ć 
s ię  o- ni© upo -m inano , w y d a ć  n ie  c h c ie li, T a k  -się 
i zo s ta ło .

T rw o g a  p o s z ła  p o  o s a d a c h  o k o lic z n y c h , że s ię  już  
p iln o w a n o  w s z ę d z ie  o d  ty c h  r a b u s ió w . Oni- też  za 
t r z e c ią  d z ie w c z y n ą  pono- w y je c h a l i  -dalej i od trzody  
p o rw a li  o  mil. k i lk a ,  a  t a k  usz-li z n ią ,  że  i n ie  było- 
w ie d z ie ć  d o k ą d  g o n ić .

N a  p a g ó r k u  -w k ró tce  -s tan ą ł z rą b  -dw oru, k tó ry  
ż ó łc ia ł zdaila . -Czuć -już było- s ą s ia d a ,  b-o- n a d  g ra n ic ą  
um y śln i©  lu-diz-i© jego- s z k o d y  z d a w a li  s ię  w y rząd zać , 
a-l© d o  b i tk i  je sz c z e  n i e  p rz y c h o d z iło . -O dgraża ł się 
■tylko .D a lib ó r i p a n  F lo r j a n .  C hoć s ię  d o m y śla li-  Ni- 
k-os-za, n ie  b y l i  p e w n i, b o  go- w  o cz y  n-i-e w id z ie li .

-On -też z n a p a ś c ią  -nie śp ie sz y ł, -bo s ła b s z y m  się 
czu ł, lu d z i  miialł n ie w ie lu .  T y m c z a s e m  ty lk o  ściąga! 
o s a d n ik ó w , .p o sy ła ł i  ju ż  n a  s k r a ju  la s u  m a łą  -osa-dę 
z a k ła d a ł ,  k t ó r ą  -C ie ś la k am i zwan-o-, b-o- n a jw ię c e j  tam  
b y ło  ty c h ,  c-o- o k o ło  d w o ru  r o b i l i  z top-oirami.

Jeden , -w -dru-giego- lu d z ie  tego- B ą k a  -dob iera li się, 
w sz y s c y  d ra b i i- r a b u s ie ,  ta k , że -o-d n ic h  w  W o źn ik ach - 
w e  -Wronik-owi© i w  -L a sk a ch  ciąg-le s ię  m u s ia n o  -mieć 
n a  baczności-, b o , cho-ć c h w y ta ć  ic h  b y ło  t r u d n o ,  cią
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gle coś g in ę ło , to  s z tu k a  b y d ła ,  to  k o ń , to  w óz n a  p o tu  
zo s taw io n y , a  n a w e t  c a łe  s to g i  s ia n a .  N ie  p o m o g ło  
to, że ś la d y  w io d ły  n a  IW llezą-G órę, b o  'k to  p o sz e d ł 
ze skargą ,, to  go  z h u k a n o ,  z a g ro ż o n o  i p rz e p ę d z a n o .

B a rc ie  w  le.sie w y d z ie ra ć  z a cz ę to , a  p o m n ie js z y c h  
szkód  n ie  m o ż n a  b y ło  'zliczyć.

A to  g n ia z d o  p a s k u d n e  o k o ło  W ilc z e jJG óry  ta k  
szybko ro s ło , ja k  ż a d n a  je sz c z e  o s a d a ,  k tó r ą  t u  lu d z ie  
p a m ię ta li . (Nie w ie d z ie ć  s k ą d  s ię  ta  g a w ie d ź  b r a ła .  
M iał B ą k  m ię d z y  s w y m i p ie rw s z y m i to w a r z y s z a m i 
ta k ic h  lu d z i, że  g d y  k tó r y  z n ic h  p o je c h a ł,  a  je ź d z ili 
ciągle, z a w sz e  z s o b ą  k o g o ś , p a ro b k a , b a b ę , lu b  c h ło 
pię w y ro s tk a  p rz y p ro w a d z i ł .

R o zp o w iad a li)  W n u k o w i,  k tó r y  s ię  o  to  p i ln o  d o 
w iad y w a ł, że  B ą k  z  d a w n y c h  g ra b ie ż y  p o n o  m ia ł  
dużo p ie n ię d z y  i r ó ż n y c h  k o s z to w n o ś c i  i że  iz n ie m i 
do S a n d o m ie rz a ,  do- K ra k o w a  i a ż  d o  {Nowego S ą d c z a  
posy ła ł, a  n ie w o ln ik ó w  k u p o w a ł  u  żydów , k tó rz y  
n iem i h a n d lo w a li .  W ię c  to  t a m  b y l i  z c a łe g o  ś w ia ta  
zb ie rań ce  ró ż n e g o  ję z y k a  i k rw i,  z p o s trz y ż o n e m i 
łbam i, ta c y ,  o- k tó r y c h  w ie d z ia n o , że  z w y k li  b y li  zb ie 
gać, p o k u c i w  d y b y  d r e w n ia n e ,  z k tó r e n i i  ido ro b o ty  
chodzić m u s ie l i  i  n a  n o c  im  ic h  n ie  z d e jm o w a n o .

T a k  w  k r ó tk im  c z a s ie  n a m n o ż y ło ' s ię  o k o ło  W ił-  
cizej-Góry ty c h  p rz y b łę d ó w  i w  .S u rd ęd ze  z a c z ę ło  b y ć  
co raz  o d  n ic h  n ie b e z p ie c z n ie j ' i n ie w y g o d n ie j.

C z a se m  ów  B ą k  p u sz c z a ł s ię  n a  ło w y  w  la sy , n ie  
p y ta ją c  g r a n ic y  lu b  u m y ś ln ie  je j n ie  s z a n u ją c ,  i  b u ja ł  
po p u sz cz y  S u rd ę s k ie j ,  a  n a  g o rą c e m  go z ła p a ć  n ie  
było m o ż n a , ch o ć  s ię  z a s a d z a n o  n a ń .

J e d n e g o  r a z u ,  g d y  F lo r ja n  S z a ry  sa rn  p o lo w a ł 
u s ieb ie , z a s ły s z a w s z y  c u d z ą  tr ą b k ę ,  p u śc ił  s ię  z a ra z  
gonić n a p a s tn ik a ,  d o m y ś la ją c  s ię , k to  b y ł. S a m o tn ie  
jechał. T a m te n  c z y  s ię  n i e  sp o d z ie w a ł, c z y  n ie  c h c ia ł 
uchodzić,, s ta lł w  m ie js c u  p o tr ę b u ją c ,  i t a k  go  S z a ry  
p rzy d y b a ł n a  p o la n c e . N a  p ie rw sze , s p o jr z e n ie  p o z n a ł 
w n im  N ik o sz a .

'S ta n ę li te d y  n ie o p o d a l  od  s ie b ie , ja k b y  s ię  n a 
m y śla ją c , co m ie li  p o cząć . 'S zczęśc iem  N ik o sz  s a m  
je d en  b y ł, a  iS zary  d w ó c h  m ia ł  lu d z i, n ie  za cz ep ił go 
więc zbój, ty lk o  r y k n ą ł  d o ń :

— P o z n a łe ś  m ię ?
N ic  n a  to  n ie  r z e k ł  S za ry .
— Z n a jże , iż  ja  t u  n ie  d l a  kogO' je s te m , in o  d la  

ciebie, a b y  ci s p o k o ju  n ie  d a ć  zażyć. B ęd z iesz  m n ie  
m ia ł 'dz ień  i  n o c  p o d  b o k ie m , ja k  k a m ie ń  w  łożu . 
W zią łeś m i d z ie w k ę , k tó r ą m  c h c ia ł m ieć , je szcze  c i 
ją  m oże, choć n ie w ia s tę ,  o d b io rę . 'D w a r a z y m  s ię  przez, 
w as  k rw ią  o b le w a ł, o b le je c ie  s ię  i  w y  p o s o k ą  i. l-zami*.

To m ó w ią c , p ię ść  w y s ta w i ł  p rzeciw ko . F lo r  jo n o 
wi,. z a w ró c ił  k o n ia  i  w  la s  p o je c h a ł. S z a ry  za  nim . 
s trza łę  p u ś c i ł  i  p s a m i  p o sz c z u ł, a le  n ie  t r a f i ł a  go 
s trz a ła  i  p sy  n ie  n a g n a ły .

Od te g o  d n i a  p r a w ie  z a c z ę ła  s ię  .m iędzy  iS u rd ę g ą  
a  B ąk iem , h o  t a k  W ilc z ą -G ó rę  za c z ę to  n a z y w a ć , n ie u 
s ta ją c a  w o jn a .

T rz eb a  b y ło  m ie ć  s ię  n a  p ie cz y  c ią g le  o d  n ic h , 
a i s a m e m u  często ' n a p a d a ć ,  b y  s w o je  o d e b ra ć , a lb o  
za szkodę so b ie  w e to w a ć . N a jw ię c e j  n a  te m  c ie rp ie l i1 
ludzie w  W o ź n ik a c h , w  L a s k a c h , w e  W ro n k o w ie , 
a  nawet, w  M o jk o w c a c h , b o  p a n u  c h c ą c  d o k u cz y ć , n a  
n ich  ;śię, ja k o  b e z b ro n n y c h , r z u c a l i  zbóje. Z a b ija n o , 
o k rad a n o , łu p io n o .

S zary  częste ' w  'd o m u  n ie  b y w a ł, w ięc  o jc ie c  t r z y 
m ał s ię  ty lk o  o b r o n n ie  i  o p ęd z a ł, ja k  m ó g ł. Bywałoi, 
że B ąk  łu d z i  s w y c h  z e b ra w sz y  k u p ą ,  p o d je ż d ż a ł pod  
zam eczek  w  S u rd ę d z e , n ie m a l1 p o d  w ro ta  i s ta w a ł  
albo  s ię  r o z k ła d a ł  o b o ze m , o d g ra ż a ją c , w y w o łu jąc , 
a  szydząc, że b y  m u  D on: 11 ę w y d a n o .

C z a se m  D a łib ó r  z m a łą  g a r ś c ią  s w o ic h  m u s ia ł  s ię  
z z a  o s tro k o łó w  o d s tr z e l iw a ć  im , a b y  s ię  pozbyć , 
n im b y  z s ą s ie d n ie j  w io s k i  lu d z ie  n a d e s z li .

N a ó w e z a s  s a m a  D o m n a  z a g rz e w a ła  d w o rn d ę  i  l u 
k i  im  b r a ć  k a z a ła .

iPod je d n ą  n ie b y tn o ś ć  S z a re g o  B ą k  n a  'W o ź n ik i 
n a je c h a w sz y , g d y  lu d z ie  z a r a z  w  la s y  zb ieg li, c h a ty  
z ra b o w a ł i  s p a l i ł .

'G dy F lo r j a n  p o w ró c ił, ro z s ie rd z i ł  s ię  t a k ,  że m u  
te g o  p o d a ro w a ć  n ie  m ó g ł. Z e b ra ł  w ięc  co m ó g ł 
sw o ic h , n a jw ię c e j  z  ty c h  r o z p ie rz c h ły c h  W o ź n ik , d o 
b rz e  ic h  u z b ro ił  i  p a c h o łk a m i  'd w o rs k im i n a j e c h a ł  
w  b ia ły  d z ie ń  n a  p o d z a m c z e  B ą k a .

W y p a d ł  s a m  N ik o sz  n a  o b ro n ę  ;i p rz y sz ło  d o  s t a r 
c ia  n a  m iecze , —  a le  S ź a ry  m ia ł  lu d z i  d o b r y c h  i  b y ł 
d n i a  te g o  s iln ie js z y , t a k ,  ż e  iB ąka z m u s i ł  u c h o d z ić  
za  b r a m ę  d o  g ró d k a ,  a  n a  p o d z a m c z u  co b y ło  c h a t, 
k a z a ł  p o d  n ie  o g n ia  p o d ło ż y ć , m sz c z ą c  s ię  za  W o ź 
n ik i ,  i  s a m  s ta ł ,  p i ln u ją c ,  -aby n ie  r a to w a n o .

J e s z c z e  s ię  p o  te j  k lę s c e  g o rz e j r o z ja d ł  N ik o sz  
i  je g o  lu d z ie , ta k ,  ż e  m ię d z y  o s a d n ik a m i  je g o  a  F lo -  
r jan o w y m -i ju ż  p o k o ju  n i e  było-; p rz y  s p o tk a n iu  r w a l i  
s ię  n a  s ie b ie  i  m o rd o w a li .

'Z a p a lo n o  n o c ą  c h a ty  w  M o jk o w c a c h , a le  s ię  je  
o d ra to w a ć  u d a ło .  'S p ło n ę ły  s to g i  n a  łą k a c h  u  S z a 
reg o , p o p a lo n o , co  b y ło  o k o ło  W ilc z e j-G ó ry . A le  t u  
n ie w ie le  -się d a ło  zn iszczy ć , bo  z a w c z a s u  sw oje- s ia n o  
n a  z a m e k  p o śc ią g a łi .

In a c z e j ,  ja k  zbro jno- n ie  w y je ż d ż a ł  z  n ic h  ż a d e n  
za  w ro ta . N a jg o rz e j to  d o p ie k a ło  S z a ry m , że  im  w c ią ż  
w  u s z y  k rzy c za ł: zbó j, iż  D o m n ę  o d b ie rz e , ch o ć b y  
d z ie s ię ć  l a t  m u s i a ł  n a  n i ą  c z a to w a ć . M ę ż n a  n ie w ia s ta  
n ie  m o g ła  ,p r a w ie  w y n i jś ć  z z a m k u , g d y  m ę ż a  n ie  
b y ło , i  m u s i a ła  n ó ż  u  p a s a  n o s ić  zaw sze , ja k  m ę ż 
czy zn a , b o  o d  N ik o s z a  i  w e  w ła s n y m  d o m u  b e z p ie 
c z n ą  s ię  n ie  czu ła .

Ż y c ie  n a  z a m k u  w  -S u rd ęd ze  sta io - s ię  n ie z n o ś n e m . 
B y łb y  n a  to  z a r a d z i ł  m o ż e  F lo r ja n ,  r a z  s ię  z prz-y- 
ja c ió łm y  n a m ó w iw s z y  i  z r o d z in ą  a  p o w in o w a ty m i, 
a b y  W ilc z ą -G ó rę  o sa c z y ć  i  z b ó ja  w z ią ć , a  d o  k r ó le w 
sk ie g o  s ą d u  o d s ta w ić . Le-cz n a  to  c z a s u  n ie  m ia ł  n i 
g d y , b o  le d w ie  w ró c ił  z  w y p ra w y  je d n e j,  ju ż  n a  -dru
g ą  w o łan o . 'C zasy  t a k ie  b y ły  z a  Ło-ktka, .iż co le p s z e 
m u  ry c e r s tw u ,  je ż e li  ni-e n a  k r e s a c h ,  to  k ę d y ś  w  .do
m u  tr z e b a  b y ło  b ić  isię, a b y  n ie  d a ć  s ię  b u n tu ją c y m  
w y b ić  z p o d  je d n e g o  p a n o w 'a n ia . G ościem , w ię c  b y ł 
w  S u rd ę d z e  p a n  F lo r ja n ,  a  m o ż e  to  .zło, iż  sz cz ęśc ia  
d o m o w e g o  n ig d y  d łu g o  z a k o s z to w a ć  n ie  m ó g ł, n a  d o 
b ro  s ię  o b ra c a ło ,  b o  m u  o n o  tem- d ro ż s z e m  było .

I  m dłość a  z g o d a  m ię d z y  m a łż e ń s tw e m  b y ła  ta k a ,  
ja k ie j  t r u d n o  g d z ie in d z ie j1 z n a le ź ć  n a  św ie e ie . W ięc  
te  dnii s k ą p e ,  k tó r e  sp ę d z a ł S z a r y  u  s ie b ie , z ło te m i m u  
s ię  w y d a w a ły , a  p r z e la ty w a ły ,  j a k  se n  z ło ty .

D o m n a , k tó r a  n ie g d y ś  d z ie w c z ę c ie m  p ię k n ą  b y ła , 
p o  n a r o d z in a c h  p ie rw sz e g o  s y n a  je sz c z e  w y p ię k n ia ła  
i ja k b y  -się d o p ie ro  t a k ą  o k a z a ła ,  j a k ą  p o w in n a  b y ła  
b y ć  d o jrz a łą .

P o z o s ta ł  je j  ów  w d z ię k  n ie w in n o ś c i  d z ie w c z ę c e j, 
j 'ak i m ia ła  w p rz ó d y , a  p r z y b y ła  p o w a g a  m a c ie rz y ń 
s tw a  i  je g o  'szczęście , k tó r e  n a  p ię k n e j  tw a rz y c z c e  
św ieciło- ja k b y  b la s k ie m  b ło g o s ła w ie ń s tw a . 'Bożego..

G d y  w e  w r o ta c h  o z n a jm ia n o ' o p o w ra c a ją c y m  
F lo rk u , w z ią w sz y  sy n a  c z k a  n a  ręc e , z p io s e n k ą  n a  
u s ta c h ,  z w e se le m  n a  czo le  w y c h o d z iła  p rz e c iw  n ie 
m u  ż o n a , te m  w ię k s z ą  o k a ż u ją c - ra d o ś ć ,  b y  n ie  t r o 
s k a ł  s ię  o to , co pod' n ieby trio śG '' je g o  -p rzec ierp ieć  
m u s ia ła .

N ie  p o s k a rż y ła  si-ę n ig d y  m ę ż n a  n ie w ia s ta , a b y  
m ę ró w i s e r c a  n ie  z a le w a ć  g o ry c z ą ; a - g d y  s t a r y  D a-



l ib ó r  czasam i, ja k  t o  z w y k le  je g o  w ie k u  lu d z ie  czy 
n ią , n a r z e k a n io m  n ie  z n a l  m ia r y ,  z a m y k a ła  m u  u s ta  
ła g o d n ie , p ie sz c z ą c , p r z e ry w a ją c ,  o d w ra c a ją c  ro z m o 
w ę, a b y  F lo r j a n  w  d o m u  m ó g ł z a ż y ć  t r o c h ę  sp o k o ju .

A  w ła ś n ie  ta k  t u  b y ło  t r u d n o  o to !
M y śle li iKoźla-rogi że z łe m u  c z łe k u  s p rz y k rz y  się  

w  k o ń c u  to  p r z e ś la d o w a n ie  i w a lk a , zw ła sz c z a , że 
b e z s k u te c z n e  b y ły ;  lecz  p rz e c iw n ie , im  m n ie j’ m u  
s ię  p o w o d z iło , te rn  m o c n ie j  s ię  z b ó j n a s a d z a ł: i  w s z y s t 
k ie  s i ły  w y tę ż a ł.

D a lib ó r  w re s z c ie  w p a d ł  n a  m y ś l ,  a b y  u  n ie g o 
dziw ego ' B ą k a  p o k ó j ch o ć b y  o k u p ić . G o tów  b y ł n a  
to  j a k i  mliaił z a p a s  g r o s z a  p o św ię c ić . U żyto ' p r z y ja 
ció ł, co  s ię  d o  N ik o s z a  z b liż y ć  m o g li, i p o d d a n o  m y ś l 
ja k ie g o ś  u k ł a d u  i zg o d y . N a  p ie rw s z ą  o  te rn  w z m ia n 
kę , a  b y ło  to  w  S ie r a d z iu  n a  z je ź d z ie  z ie m ia n , B ą k  
s ię  z e rw a ł, k rz y c z ą c , ż e  g d y b y  m u  d a n o  g ó rę  z ło ta  
ta k ą ,  'jak  b y ła  W ilc z a , n ie  k u p io n o b y  z a  n ią  s p o k o ju  
d l a  S z a ry c h , h o  po> t o  o n  ży je , a b y  s ię  n a  n ic h  m śc ił, 
iż  m u  je d y n y  s k a rb  w y d a r l i .

—  B y łb y m  j a  in n y m  c z łe k ie m  — p o c z ą ł —  gdy
b y m  tę  żo n ę  'd o s ta ł, k tó r ą m  c h c ia ł  m ieć . B c g u b y rn  
i  lu d z io m  s ię  z d a ł,  a  z a  g rz e c h y  m o je  o d p o k u to w a ł.,  
n ie  d a l i  m i  je j, iL a ła  s ię  k r e w  m o ja , la ć  s ię  b ę d z ie  ic h  
k r e w  a ż  d o  k r o p l i  o s ta tn ie j ' i  a lb o  ja  j ą  b ę d ę  m ia ł ,  
lu b  zg in ę . (Ciąg d a ls z y  n a s t ą p i )
□ nD onn  a o a o a u  an a ao ao  aaBtasaa a m a a n c  aaauD D  a a o a a a  a a a a a D  a a a a a a  a n a n a n

Napad Indjan.
■Na p e w n e j s t a c j i  d r o g i  k o le jo w e j a m e r y k a ń s k ie j ,  

id ą c e j  p o p rz e z  c a łe  iS tan y  Z je d n o c z o n e  z  Nowe-goi J o r 
k u  d o  Sian F ra n c is c o ,  s p o tk a ło  s ię  d w ó c h  d a w n y c h  
p rz y ja c ió ł ,  k tó rz y ,  n ie  w id z ą c  s ię  k i lk a n a ś c ie  la t ,  b a r 
d z o  d u żo ' m ie l i  so b ie  d o  o p o w ia d a n ia .  J e d e n  z n ic h , 
m ło d sz y , p a n  C a rd ig a n , b y ł  p rz e m y s ło w c e m , a  d r u g i ,  
s i r  (B oderby, b a r d z o  b o g a ty m  b a n k ie r e m , k tó r y  je c h a ł 
d o  Y o k o h a m y  w  J a p o n j i  w  in te r e s ie  b a n k u ,  k tó r y  t a m  
p o s ia d a ł .

IP ociąga d a le k o b ie ż n e  n a  k o le ja c h  a m e r y k a ń s k ic h  
z d u m ie w a ją  -E u ro p e jcz y k ó w  s w y m  lu k s u s e m . T a k  
i te n , k tó r y m  m ie li  je c h a ć  d w a j  z n a jo m i, s k ł a d a ł  s ię  
z 3 w a g o n ó w  s y p ia ln y c h ,  p a la r n i ,  r e s t a u r a c j i ,  s ło w e m  
p o s ia d a ł  w s z y s tk o , co m o ż e  czas p o d ró ż y  u p rz y je m n ić .

iPo o b ie d z le  m ia ło  s ię  o d b y ć  p r z e d s ta w ie n ie  t r u 
p y  t e a t r u  w ę d ro w n e g o , k tó r a  je c h a ła  n a  w y s tę p y  d !o 
C h icag o . W ła ś c ic ie le m  je j b y ł  n i e j a k i  s i r  C o llis .
0  o z n a c z o n e j p o rz e  p o c z ę to  ś c ią g a ć  do  w a g o n u  s a 
lo n o w eg o , g d z ie  w k ró tc e  zaczęto ' p r z e d s ta w ia ć  p a n to -  
n in ę  p . t. ,M a łże ń s tw o ' iG rety  R iw e r" . W  ch w ili, g d y  
p o d ró ż n i w  n a j le p s z e  z a ś m ie w a li  s ię  z t a r a p a t  b o h a 
t e r k i  .fa rsy , ro z le g ło  s ię  p rz e ra ź l iw e  w y c ie , a  p o te m  
d a ło  s ię  s ły s z e ć  k i l k a  s tr z a łó w .

W s z y s c y  z e r w a l i  s ię  z  m ie js c  i  r z u c i l i  s ię  d o  o k ie n
1 'd rzw i.

* ★ +

N a  k i lk a  g o d z in  p rz e d te m  w ś r ó d  g ę s te g o  b o r u  
ro z ło ż o n y  b y ł obóz I n d ja n ,  s z c z e p u  A parafców . P r z y  
ro z p a lo n e m  o g n is k u  p rz e m a w ia ł  ic h  w ódz , 'B ia łe  
P ió ro .

—• B ra c ia !  'C h w ila  z e m s ty  n a d e s z ła .  B la d e  tw a r z e  
o p a n o w a ły  z iem ię , k t ó r ą  W ie lk i D u c h  d a ł  n a  m ie 
s z k a n ie  c z e rw o n o sk ó ry m . P o w in n iś m y  d ro g o  za  to  
z a p ła c ić .

—• N a sz  b r a t  m a  s łu s z n o ś ć  — ł o d e z w a ł s ię  d r u 
g i I n d ja n in .  —  W o z y  ic h  b ę d ą  p rz e b ie g a ły  z a  k i lk a  
g o d z in  -saw annę . Ś m ie rć  w s z y s tk im !

—  W o z y  b ia ły c h  tw a r z y  p rz e b ie g a ją , j a k  p ta ld ,  
w ięc  ja k ż e  je  z a tr z y m a ć ?  —  z a p y ta ł  k tó ry ś  z I n d ja n ,  
s ie d z ą c y c h  p r z y  o g n is k u .

—  W  te rn  m ie js c u ,  g d z ie  r z e k a  z a k rę c a , d ro g a , 
k tó r ą  p rz e b ie g a ją  w ozy , ro b i te ż  z a k r ę t  i- w  te in  m ie j
s c u  z w a ln ia ją  o n e  b ie g u . W te d y  w sk o c z y m y  n a  s to p 
n ie  w a g o n ó w  i o p a n u je m y  je  —  r a d z i ł  je d e n  z I n 
d ja n , w y so k i, o s m u k łe j  b u d o w ie  c ia ła .  — P rz e d te m  
m u s im y  la s  p o d p a lić  i c z ek a ć .

P ó łn o c  d o c h o d z iła , g d y  p o c ią g , d o b ie g a ją c  do r z e 
k i  P l a t t e  R-iwer, p o c z ą ł  z w a ln ia ć  b ie g u  z p o w o d u  
z n a n e g o  m a s z y n iś c ie  z a k r ę tu ,  o czem  ró w n ie ż  w ie 
d z ie li In d ia n ie .  P o d ró ż n i  w  n a j le p s z e  p r z y k la s k iw a ł :  
p an to m im © , m a s z y n i s ta  s t a ł  n a  te n d e rzc ', u w a ż a ją c  
n a  b ie g  p o c ią g u  ;i p r z y c is k a ją c  rą c z k ę  r e g u la to r a ,  
g d y  I n d ja n i e  w y d a l i  dziik i o k rz y k , s k a c z ą c  n a  s to p n ie  
w ag o n ó w .

M a s z y n is ta  p a d ł z r o z t r z a s k a n ą  g ło w ą , p a la c z a  
p rz e b ito  n o żem , -poezem  w ó d z  z  b ia łe m  p ió re m  o tw o 
rz y ł r e g u la to r ,  c h c ą c  z a t r z y m a ć  p o c iąg . M iato ' to  je 
d n a k  n ie p rz e w id z ia n y  p rz e z  n ie g o  s k u te k ,  g d y ż  lo
k o m o ty w a  p o c z ę ła  z w ię k sz a ć  sz y b k o ść , u n o sz ą c  w a
g o n y  w  gdąib p a lą c e g o  s ię  la su .

W  w a g o n ie  s a lo n o w y m  z a p a n o w a ła  p a n ik a ,  k tó 
r ą  -o p an o w ał do|pi©ro C a rd ig a n ,  'ro z k a z a w sz y  z a b a ry 
k a d o w a ć  d r z w i i  s t r z e la ć  d o  k a ż d e g o , k t o  s ię  p o k aże .

'W  m g n ie n iu  o k a  z a rz u c o n o  d rz w i p a k a m i i k u 
fra m i, p o e z e m  p o d ró ż n i, z b ro jn i  w  re w o lw e ry , ro z 
p o c z ę li s t r z e la n in ę  d o  I n d ja n ,  d o b y w a ją c y c h  się 
z d z ik im  w rz a s k ie m  d o  w a g o n u .

W ó d z  I n d ja n  ty m c z a s e m  u s i ło w a ł  nad a rem n ie - 
w s tr z y m a ć  lo k o m o ty w ę , k tó r a  w b re w  jego- u s i ło w a 
n io m  b ie g ła  c o ra z  sz y b c ie j i -szybciej. K la p a  b ez p ie 
c z e ń s tw a  ję c z a ła  p rz e ra ź liw ie ,  o s tr z e g a ją c  o  k a t a 
s tro f ie . W  w a g o n a c h  to c z y ł s ię  b ó j z a ż a r ty .  P o d ró ż n i 
w a lc z y l i  ch o ć  b e z  n a d z ie i  z w y c ię s tw a . Było- już 
d w ó c h  z a b ity c h  i k i lk u  - ra n n y c h ; s t r a t y  I n d ja n  były 
je d n a k  z n a c z n ie js z e . C a rd ig a n  i C o llis  za  k a ż d y m  | 
s t r z a łe m  k ł a d l i  t r u p e m  je d n e g o  z p rz e c iw n ik ó w . j

W  z a m ę c ie  w a lk i  n ie  z a u w a ż o n o  sz a lo n e g o  biegu  ; 
p o c ią g u . L a s  p a l i ł  s ię  z o b u  s tr o n  to ru .  P ło m ie n ie  
z s y k ie m  o b e jm o w a ły  d rz e w a , a  k łę b y  d y m u  zac ien i- i 
n ia ły  c a ły  w id n o k rą g . W o b ec  -grożącego' ws-zys-tkini 
n ie b e z p ie c z e ń s tw a  z a p rz e s ta n o ' w a lk i .  I n d ja n i e  z  p rze 
r a ź l iw y m  w rz a s k ie m  z e s k a k iw a li  n a  z iem ię , in n i  ci- j 
s n ę l i  s ię  ko-ło -wodza, k tó r y  k o n w u ls y jn ie  u c z e p ił  -się 
r ą c z k i  r e g u la to r a ,  p r z y s p ie s z a ją c  -już i t a k  szalony  . 
b ie g  p o c ią g u . D y m  dusił- i c h , 'p a l i ł y  p ło m ie n ie , palił 
ż a r  p ło n ą c e g o  la su .

W  te j c h w il i  p o d ró ż n i z a u w a ż y li  z  p rze ra żen iem , 
iż  k o ń c o w y  w a g o n  z a p a l i ł  s ię  o d  p ło n ąceg o - la s u  i że 
tens-am  los g ro z ił  c a łe m u  p o c ią g o w i, je ż e li  w  porę 
n ie  o d c z e p ią  g o re ją c e g o ' w a g o n u , a  c o  w  te j chw ili , 
b y ło  w p ro s t  n ie p o d o b ie ń s tw e m .

J e d e n  C a rd ig a n  n ie  n a m y ś la ł  s ię  d łu g o . Odsu
n ą w s z y  n ie p o tr z e b n e  ju ż  b a r y k a d y ,  p rz e b ie g ł n a  ko
n ie c  p o c ią g u , g d z ie  z n a r a ż e n ie m  ż y c ia  u d a ło  m-u -się 
w a g o n  o d cz ep ić . >

■Wtem ro z le g ł s-ię s t r a s z n y  ło s k o t :  to  ko-ciol lo
k o m o ty w y  p ę k ł n a  ty s ią c e  d r o b n y c h  od łam ków , 
z k tó r y c h  k a ż d y  s ta n o w ił  ś m ie r te ln y  poc-isk -dla In
d ja n  s tło c z o n y c h  n a  lo k o m o ty w ie . R o z p ę d z o n y  po
c ią g  b ie g ł  'jeszcze  k i l k a  m in u t ,  a ż  dosi-ęlgnąłi sk ra ju  
p ło n ą c e g o  la s u .

W te d y  d o p ie ro  p o d ró ż n i, z a g ro ż e n i po tró jn ę  
ś m ie rc ią ,  m o g li  o c e n ić  o g ro m  n ie b e z p ie c z e ń s tw a ,;- ja 
k ie  im  -groziło. B y l i  -w p o b l iż u  f o r tu  S a n -C a rlo s , za
te le fo n o w a li  w ięc  s t a m tą d  d o  p o b lis k ie j d y re k c j i  
o  p r z y s ła n ie  im  św ie ż e j lo k o m o ty w y , a  o trzym aw szy  
ją , u d a l i  s ię  ju ż  b e z p ie c z n i w  -dalszą  p o d ró ż .

Czesław W i e c h o w s k i .
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Rozkosze wiosny.

■Nie m a s z  ro z k o s z n ie js z e j  p o ry  r o k u  n a d  w io sn ę . 
C ala p rz y ro d a  L u d z i s ię  z b ło g ie g o  u ś p ie n ia ,  o d d y 
cha now enn ży c iem , r o z ta c z a  w o k o ło  p rz e c u d n e  k r a 
sy i  k w ia tó w  w o n ie .

Z a le d w ie  ś n ie g i  z g in ą  i z a b ły s n ą  n a  n ie b ie  c ie 
ple jsze p ro m ie n ie  słonica, a  ju ż  ta m  t r a w k a ,  t u  k w ia 
tek  w y s tr z e la  z p o d  z ie m i i r a d u je  s w ą  p ię k n o ś c ią  
oko b ie d n e g o  c z ło w ie k a .

C ią g n ą  z d a le k ic h  k ra jó w , s k r z y d la te  g ro m a d y  
p tac tw a , k tó r e  j e s ie n ią  n a s  o p u śc iło , a b y  zn ó w  z Chw i
lą n a d c h o d z ą c e j w io s n y  p o w ró c ić  do  n a s  i  p o z o s ta ć  
tu, p ó k i la to  n ie  sk ło n i s ię  k u  s c h y łk o w i i z im n e  p o d 
m u ch y  w ia t r u  n ie  z a c z n ą  b r a ć  w  s w e  w ła d n e  u ś c is k i  
całej p rz y ro d y .

G dzieś, n ie w ia d o m o  sk ą d , w y f ru w a  b a rw  i,s ty  m o 
tyl, b u ja  w  p o w ie trz u , ro z k o s z u je  s ię  c ie p łe m  s ło n e -  
cznem , a b y  w re s z c ie  u s ią ś ć  n a  c u d n y m  k w ie c ie  i p ić  
z n iego  s ło d k i  n e k ta r .

Ą  w ś ró d  ty c h  w s z y s tk ic h  s tw o rz e ń  k r z ą ta  się  n a j-  
żw aw iej n ie p o k a ź n a  p sz c z ó łk a . W szak- o n a  m a  n ie 
ty lk o  w y ży w ić  d z ie s ią tk i  ty s ię c y  g ą s ie n ic z e k , z k tó 
ry ch  m a ją  s ię  w y lę g n ą ć  ic h  n a s tę p c z y n ie , a le  m u s i  
n a g ro m a d z ić  s to s u n k o w o  o lb rz y m i z a p a s  ż y w n o śc i n a  
zim ą, n a  czas, k ie d y  b r a k  n a  z iem i w sz e lk ie g o  p o ży 
wienia. d la  n ie j .  A  n ie ty lk o ' d la  s ie b ie  p ra c o w a ć  m u s i, 
ale w ie  o te m , że z ło c is ty  n e k ta r  s tu b a rw n y c h  k w ia 
tów  je s t n ie ty lk o  s m a c z n e m  p o ż y w ie n ie m  d l a  m a łe j 
i s ta re j d z ia tw y , a le  w  w ie lu  c h o ro b a c h  p rz y n o s i czło
w iekow i z n a k o m itą  u lg ę . W ie  o te m  s k r z ę tn a  p sz c z ó ł

k a , w ięc  tro sz c z y  się , a b y  z n ie ść  d o  u la  ja k  n a jw ię c e j  
te j n ie o c e n io n e j  s ło d y c z y , a  p r a c a  to  o lb rz y m ia , t a k  
w ie lk a , że c z ło w ie k  p rz e c ię tn y , n ie  b a d a ją c y  ż y c ia  
p szczó ł, n a w e t  so b ie  z n ie j s p r a w y  n ie  zd a je . W s z a k  
o b lic zo n o , ż e  n a  z a p e łn ie n ie  jed n e j: k o m ó r k i  w  p la -  
s trz ó  m io d e m  m u s i  p sz c z o ła  w y le c ie ć  w  p o le  p ię ć 
d z ie s ią t  ra z y , a  p o n ie w a ż  w  je d n y m  p la s t r z e  je s t  o k o 
ło  6.000 k o m ó re k , w ięc  a b y  z a p e łn ić  c a ły  p la s te r ,  m u 
s i w y le c ie ć  300 ty s ię c y  ra z y , a  to  d a j e  z a le d w ie  p o n a d  
d w a  k i lo g r a m y  m io d u . M o ż n a  so b ie  w y o b ra z ić , ile  
p ra c y  z u ż y ją  p sz c z ó łk i, a b y  z a p e łn ić  c a ły  u l  m io d e m !  
N ie  z d z ia ła  te g o  je d n a  p sz cz o ła , a le  d o k a z u ją  ty c h  
cu d ó w  w s z y s tk ie  m ie s z k a n k i  u l a  w s p ó ln e m i s iła m i.

A  id ź m y  z w io s n ą  d o  la s u !  J a k i  ta m  r a j ,  j a k a  
m u z y k a . Z d a je  s ię  n a m , że ja k ie ś  s k r z y d la te  c h o c h li
k i  p o ro z s ia d a ły  s ię  n a  g a łę z ia c h  d r z e w  i  n ie w id z ia ln e  
d la  o k a  lu d z k ie g o  w y g ry w a ją  n a  n ie z n a n y c h  nam . in- 
s t r u m e n n ta c h  p rz e c u d o w n e  p ie śn i.  Z w io s n ą  c a ły  la s  
szum d w e se le m , ra d o ś c ią , now iem  ż y c ie m  i n a p e łn ia  
c z ło w ie k a  o tu c h ą ,  że  p rz e c ie ż  te  w s z y s tk ie  b ie d y , j a 
k ie  ś w ia t  t r a p ią ,  w c z e śn ie j czy  p ó źn ie j z c z e z n ą  i p r z y j
d z ie  n o w a  w io s n a  lu d ó w , k tó r a  u k o i w s z y s tk ie  łzy  
i c ie rp ie n ia .

P rz y jd z ie  n o w a  w io s n a  ż y c ia  d la  z n ę k a n e j,  lu d z 
k o śc i p r z e jś c ia m i l a t  o s ta tn ic h ,  b o  p rz y jś ć  m u s i ,  ja k  
z a w sz e  p rz y c h o d z i w  p rz y ro d z ie  p o  d łu g o trw a łe j  zi
m ie , ty lk o  w  p rz y jś c ie  je j w ą tp ić  n ie  trz e b a , n ie  ła 
m a ć  r ą k  i  n ie  p o d d a w a ć  s ię  b e z p ło d n e j ro zp aczy .

B y ły  w  c ią g u  i s tn ie n ia  ś w ia ta  g o rsz e  czasy , k ię -
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s-ki i k a ta k l i z m y ;  lu d z ie  w y m ie ra l i  i p a c ia li  z g ło d u  
s e tk a m i  i ty s ią c a m i.  Z d a w a ło  s ię , że ju ż , ju ż  zb liż a  
s ię  k o n ie c  ś w ia ta ,  a  p rz e c ie ż  .m in ę ło  to  w s z y s tk o  
i  ś w ia t  n ie  r u n ą ł  .w  g ru z y . P r z y s z ła  n o w a  w io s n a  
o d ro d z e n ia  d l a  lu d z k o śc i , c z a s u  s ię  p o p ra w iły ,  a  L u-. 
d z ie  w n e t  .z a p o m n ie li o  te m , c o  ic h  ta k  n ie d a w n o  
d ręc zy ło . T a k  b ę d z ie  i te ra z , tylko- w y trw a ć  i w  spo 
k o ju  p rz e c z e k a ć  n a le ż y .
aanaacaaaoacaaDaaacinaaaBnaRaaDaciaaaDaDDaaacicjDaDaoPDnDDaDDaaD

J t  A n t ;  i c

Ł adni©  s ię  r o b i  n a  św ie c ie , z ią b  k a j s ik  u c ik , j a k 
b y  b y ł z e n ia ty  i c h c ia ł se  t r o c h ę  o d p o c ą ć  z d a le k a  
o d  w ła s n e j b a b y , -a s ło n e c k o  c o ra z  c ie p le j s ię  śmiej-e 
zz a  G rzełow ej, .s to d o ły  i  p o w ia d a  d o  m ro z u : „Go- m i 
te r a z  zro-bis f a jd a c u ? "  I  b y ło b y  w  ta k im  c a s ie  p r z y 
je m n ie  c ło w ie k o w i -na ty m  B o ż y m  św ie c ie , g d y b y  n ie  
ró ż n e  „ a le “ ...

A le ty c h  „ a le “ z a w se  i  w sz ę d z ie  r ó ż n y c h  j e s t  p e ł
n o  n a  św ie c ie . iN a-przyk ład  g o s p o d a rz  m ó j p o w ia d a ją ,  
ze b y ło b y  ijełn  -całk iem  w e so ło  n a  zwie-s-nę, a le  n ie  
je.st je m  -wesoło, b o  z ia rn o  k o ń c y  s ię  w  k u n to rz e , 
z im n ia c k ó w  w y s-ta rcy  le d w ie  n a  -sad zen ie  i- n ie  b ę 
d z ie  co- p a p a ć  p rz e z  p a rę . ty g o d n i, a  tu  j-es-ce p rz e 
ś w ie tn y  U rz ą d  p o d a tk o w y  p a t r z y  n a  p o d a tk i ,  k tó r y c h  
n im a  z ce-go p o p ła c ić .

G o sp o s ia  ta k o j  p o w ia d a ją ,  ze te r a z  b y ło b y  ju z  
c a łk ie m  d o b rz e  n a  św ie c ie , a le  do- te j  dobro-ci n ie d o -  
pu-soa b id a , j a k a  s ię  r o z w ie l to o z n i ła  w  c a ły m  kra-ju . 
A  b id a ,  ja k  p o w ia d a ją ,  je s t  -la teg o , ze w szyscy-by  
ż a r li,  a  z a  d u r n o  -nikt ro b ić  ni-e chce. -K aśka c h la  za  
dw ie, a  n ie  -zrobi a n i  z a  p o ło w ę  c ło w ie k a , g o s p o d a rz  
ta k ż e  s k o r s i  do  m is k i ,  j a k  do- robo-ty, a  n a w e t  o- m n ie  
g o s p o d a  p a d a ją ,  ze m i w ię c e j ż a rc ie  n a  m y ś li , a n i 
żeli. ro b o ta . Mo.z.e -tam  i m a ją  sl-usność, bo  p rz e c ie  -cł-ek
0  ro b o c ie  a n i  m y ś le ć  n ie  p o trzebu je-, a  ziawse coś się  
z n a jd z ie , a  o- je d z e n iu  ja k b y  ino- chw alę  p r z e s ta ł  m y 
śleć , to b y  g o  i p rz e z  p a r ę  ty g o d n i n ie  zu-źrał.

P ó k i  z iąb  b y ł  n a  .dw orze, to  w sz y ć k ie  m .ałe b r z d ą 
ce -siedz ia ły  cicho, n a  p ie c u  i g m y ra-ły  w  -po-piele, albo- 
s ię  b a w iły  p a c y n a m i.  A le  te ra z ,  k ie d y  na-w et k u r c ę ta  
prze-z c iep ło  z ja je k  s ię  w y w o d z ą , to ć  .nie -dziw ota , ze
1 m a le ń k a  -d z ie c ia rn ia  z  ch-ałpy łe b k i w y s e y n ia  i ch-ce 
p o b u ja ć  po  z ie lo n e j traw ce-. O cy w iśc ie , ze  z a  to- a n i  
j-eg-omość z k a z a ln ic y  n ie  b ę d ą  ic h  k u n ir o w a ć ,  a n i  
n ik t  ink-sy je m  tego- za  złe n ie  w eźni.e, a le  je s t  rz e c  
g o rs a , o k tó r e j ,  ja k o  o jc ie c  c u d z y c h  dzieci- m u s ę  d z iś  
s łó w  p a r ę  p o w ied z ie ć .

O tóż z w y le c e n ia  tak iego- m a ły c h  d z ie c e k  .z ch-ał- 
p y  n a  zielo-ną t r a w ę  p r a w ie  kuz-da m a t k a  o k ru te -cn ie  
s ię  c iesy , bo  p a d a , ze b ę d z ie  m n ie j p is k u  i  s m ro d u . 
w  chalp-ie, I  t a k  r a n n e  s ło n k o  w y g a n ia  d z ie c k o  z c h a ł
py , g łó d  j e  n a  k a w a łe c e k  p r z y g a n ia  d o  -dom u, a  ja k  
se  p o d je , to- z n o w u  -goni, p ó k i sło-necko za  -górkę si-ę 
n ie  sc h o w a . W śz y ć k o  to- n ie  b y ło b y  złe, g d y b y  z n o w u

n ie  „ a łe “ . Bo- a le  n ie w ia d o m o , co  ta k ie  dziecko- poza 
d o m e m  ro b i.

J a k o  i j a  p o n o  k ie d y s ik  b y łe m  m a łe m  b rz d ą c e m , 
to  w ie m , co t a k i e  dizeci- r o b ią  i  bez  t-o- la  p rz e s tro g i 
lu d z i s ta r s y c h  ch c ę  to  d z iś  p o w ied z ie ć .

U z ie u c h y , ja k o  to  o d  m a ło ś c i  n a r ó d  b-ardzo p rz y 
tu ln y ,  b a w ią  s ię  p rz e w a ż n ie  po- zapło-ci-u b o b in a m i 
c y li l a lk a m i  lu b  in k so m i s m a tk a m i ,  p o k a z u ją ,  jak  
to  -bociek d z ie c k a  p rz y n o s i,  ja k  s ię  j-e k a r m i ,  u sy p ia , 
w y tr z a s k a  p o  s ta r s e j  p a n i  i  te m  p o d o b n e  b re w e ry je . 
P o te m  le p ią  b o ch en e-ck i c h le b a  z b ło ta , p ie k ą  je  n iby  
n a  s ło n k u  it-p. G o rz e j je s t  z c h ło p c y s k a m i.  T a k ie  m a łe  
sm -yki iz b y tk u ją , z.e n ie c h  r ę k a  B o s k a  b ro n i. Je d n i 
la m ią  i ni-scą m ło d e  d rz e w k a , inksi. ś c ig a ją  p ta k i  i  psy 
i b i j ą  z a  n im i  k a m ie n ia m i ,  a  j.esce ink-si w y ś m ie w a 
ją  s ię  ze s t a r y c h  lu d z i  i  r o b ią  z.a n im i  -puw ołanki. 
A  s ą  jesc-e i ta k ie  d r a p ic h r u s ty ,  co- to  u ź ra w s y , ze 
n iefooscyk  r o d z ic  fa je c k ę  ć m ili, w  u k r y c iu  p ró b u ją  
g o  n a ś la d o w a ć , a  to  z  w-szyćki-ego złego- m o że  złe n a j-  
gorise. T a k i  o b w ie ś  n ie  m a  p rz e c ie  p in ią d z ó w , w ięc 
n a jp ie r w  p r ó b u je  ć m ić  su c h e  liśc ie , a lb o , za  p rze p ro -  
s e n ie m , k o ń s k i  .naw óz, a  g d y  m u  to  o b m ie rz n ie , to 
s ię  .d o b ie ra  -do .s try k o w e g o  k ap -c iu sk a , a  p o te m  d o  
m a m u s in y c h  ja je c e k , k tó r e  b a b c y n a  k o k o ś k a  u n io -, 
s ła , p o te m ... iZ reśtą , co  t u  -duzo g a d a ć !  P rz ec ież  
w ia d o m o , że  o d  rz -em y ck a  d o  k o z ic k a , o d  k o z ic k a  do- 
k o n ie k a ,  a  p o te m 1 s iu M e n ic k a !

I  d z iw u ją  s ię  n ie r a z  d o b rz y  o jc o w ie , ze m a ją  złe 
d z ie c i, a le  j a  p a d a m , z e  ci n ib y  d o b rz y  o jc o w ie  nie 
b y l i  d o b r e m i  oj-c|am-i, je ś l i  d z ie c i p .u sc a li  .sam opas 
b ez  n a le ż y te j  o p ie k i.  -Bez to- teraz,, g d y  s ię  zacn ie  
r ó jk a  d z ie c i  po  p o la c h  i b ło n ia c h , b a ć  ci© o jc o w ie  -na 
s w ó j ,d ro b ia z g ,  a b y  si-ę n ie  w k ła d a ł  w  zbytki., bo- p ó źn i 
m o żec ie  z a  to  g o rz k o  o d p o k u to w a ć .

laacauanaDaaaoBcaBttcaoo

S z c zę śc ie .

S zu k a ją  szczęścia Ludzi-e. tu  i- tam  
I jakoś zmale-żć nie- m o g ą go.
J a  zaś s.w-e- -szczęście w  -swem sercu- m am  
N ie wiem;, co- .sm utek, n ie  wiem-,, co zło...

Szczęściem, m i m iłość diz.iateczek m ych, 
Czyste .sumienie., dobroci d ar.
U ciekam  .zdała -o-d. lu d z i złych,
K tórym  n ie zn a n y  jieiślt- iszczęścia czar.

Chęć do. roboty, wisz-e-chiświata w dzięk 
Szczęście-m. m ię -poi, -któro gem- syt.
Ni-e zniszczył m i go n i b iedy  jęk,- 
N i ludzkich- .złości n ie m iły  zgrzyt.

W ięc przyjmą m e dzięki o- B-oże mój.
Za szczęście, k tó re m  darzysz  m ię  wciąż. 
O bdarz mierni cały, ca ły  śiwia-t Twój.,
By -z-e-ń precz z n ik n ą ł zazdrości wąż.

A r t u r  L o r e k .
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p o n o *  p ©  m k e k i s n  k r a i a c h .
A n an r.

N a w s c h o d n ie m  w y b rz e ż u  In d o -C h in  ro z c ią g a  się  
f r a n c u s k a  k o lo n  ja , A n a m , k tó r a  n o m in a ln ie  je s t  k r ó 
le s tw e m  ,a le  w  rz e c z y w is to ś c i  p o d le g a  z u p e łn ie  w ła 
dcy  F ra n c j i ,  Z a jm u je  o n a  o b sz a r  160.000 k i lo m e tró w  
k w a d ra to w y c h , a  lic z y  z a le d w ie  C m il jo n ó w  m ie 
szk ań có w .

M ie sz k a ń c y  A n a m u  n a le ż ą  p rz e w a ż n ie  d o  k u l tu -  
ralneo-o n a r o d u  A n a m itó w . P o z a te m  m ie s z k a ją  tu

w ła d c y  a n a m s c y  b y li c ią g le  n a r a ż e n i  n a  re w o lu c je  
p a ła c o w e  i n ig d y  n ie p e w n i sw eg o  życia . D z is ie jsz y  
w ła d c a  s p o k o jn ie  p rz e m ie s z k u je  so b ie  w  s to l ic y  p a ń 
stw a. H u e , g d y ż  g o  s t r z e g ą  ż o łn ie rz e  f ra n c u s c y .

H is to r  j a  A n a m u  w  ep o ce  ś re d n io w ie c z n e j i  no 
w o ży tn e j je s t  w y p e łn io n a  c ią g łą  w a lk ą  m ię d z y  d y - 
n a s t ja m i  c l l iń s k ie m i a  k ra jo w e m i,  a ż  w  X IX  w ie k u  
w k ro c z y ła  F r a n c ja  z p o w o d u  s ta ły c h  p rz e ś la d o w a ń  
c h rz e ś c i ja n  i u s a d o w iła  s ię  tu  n a  d o b re . U k ła d y

ludy , s to ją c e  n a  n iż sz y m  s to p n iu  k u l tu r y ,  k tó r e  
g n ie żd ż ą  ,się p rz e w a ż n ie  w  g ó ra c h , sz c z e g ó ln ie j w  p o 
łu d n io w e j cz ęśc i K o cd ille ry . L ic z b a  E u ro p e jc z y k ó w  
je st b a rd z o  m a ła .  Z w y ją tk ie m  g a rn iz o n ó w  w o js k o 
w ych  n ie  p r z e k ra c z a  2.500 g łó w . A n a m ic i, k tó rz y  m ie 
sz k a ją  n a  w y b rz e ż a c h , p o s ia d a ją  w y b itn ie  m o n g o l
sk ie  ry sy , n ie  w  ty m  m o ż e  s to p n iu ,  co. C h iń cz y cy , a le  
b a rd zo  ido n ic h  zb liżo n e , M a j ą  o n i  b la d o -ż ó łty  lu b  - 
c iem n ie jsz y  k o lo r  s k ó ry ,  Lecz n ie  t a k  c ie m n y , ja k  
u H in d u só w , s m u k łą  b u d o w ę  c ia ła , d ro b n e  ręce  
i nogi.

C h a ra k te ry s ty c z n y m  r y s e m  A n a m itó w  je s t  spo
kój, g rz e c z n o ść , w eso ło ść , lecz n ie  b r a k  te ż  p ew n e g o  
o k ru c ie ń s tw a  i o b łu d y . W y z n a ją  o n i b u d d y z m , choć 
n ie  w  te j  fo rm ie , j a k ą  n a p o ty k a m y  w  In d ja c h ,  lecz 
o d ręb n ą  o d m ia n ę .

A n a m  n a le ż y  d o  n a jc e n n ie js z y c h  k r a in  p ó łw y 
spu. Z b o g a c tw  m in e r a ln y c h  n a jw a ż n ie js z e  s ą :  że lazo , 
w ęgiel, m ie d ź , c y n a  i z ło to . W ie lk a  część k r a ju ,  szcze
góln ie n a d  w y b rz e ż e m , jeist d o b rz e  n a w a d n ia n a ,  to te ż  
k w itn ie  t u  u p r a w a  ro li, c h o c ia ż  z b io ry  ry ż u  n ie  z a 
s p a k a ja ją  n a w e t  p o trz e b  m ie jsc o w e j lu d n o ś c i

H o d o w la  b y d ła  n ie  d o ró w n u je  r o ln ic tw u ,  a  w in 
ną. te rn u  je s t  n a u k a  b u d d y js k a ,  w e d łu g  k tó re j  je s t 
g rzechem  h o d o w a ć  z w ie rz ę ta , b y  je  p ó ź n ie j z a b ija ć  
i sp rz e d a w a ć . H o d u ją  w ię c  ty lk o  ty le  b y d ła , ab y  
m ieć od n ie g o  m le k o , a  je ż e li b y d lę  s ię  p o d s ta rz e je , 
to  g in ie  zc za sem  n a t u r a l n ą  ś m ie rc ią ,  a  n ie  pod  no
żem rz e ź n ik a .

Do c z a s u  o p a n o w a n ia  A n a m u  p rz e z  F ra n c u z ó w  
k ró l a n a m s k i  p o s ia d a ł  n ie o g ra n ic z o n ą  w ła d z ę , a le

i w o jn y  n a s tę p o w a ły  je d ń e  p o  d ru g ic h ,  aż  w  r o k u  
1862 z a w ła d n ą ł  N a p o le o n  I I I  u jś c ie m  rz e k i M ek o n - 
g u  i s tw o r z y ł  tu  g u b e r n ję  K o e h in c h iń s k ą .

W  r o k u  1867 r o z c ią g n ę ła  sw ó j p r o te k to r a t  n a d  
k ró le s tw e m  K am b o d ż y . T o ń k in  b y ł w te d y  z a le ż n y  o d  
c e s a r s tw a  A n a m u , n a d  k to re m  ro z c ią g a ły  s w ą  o p ie 
kę C h in y . G d y  .na w y b rz e ż a c h  T o n k in u  z a cz ę li g r a 
so w a ć  p o d  c z a rn ą  b a n d e r ą  k o r s a rz e ,  n a d a r z y ła  się  
d la  F r a n c j i  sp o so b n o ść  r o z s z e rz e n ia  sw ego, w p ły w u  
k u  p ó łn o c y  1 w ó w cza s  rozpoczęła, z C h in a m i i w sp ie -  
r a ją e e n i i  je  p a ń s tw a m i  w o jn ę , k tó r a  t r w a ła  o d  r o k u  
1882 d o  1885. D e c y d u ją c e  u d e rz e n ie  n a s tą p i ło  w  r o k u  
1883. A d m ira ł  C o u b e rt z ja w ił  s ię  n a  w y b rz e ż a c h  A n a 
m u , z b u rz y ł f o r ty  b lisko , s to lic y  H u e  i z m u s ił  A n a m  d o  
u z n a n ia  f r a n c u s k ie g o  p r o te k to r a tu .  W o j n a  z T o n k i-  
n e m  i  C h in a m i t r w a ła  d a le j ,  a ż  w k o ń c u  w  p o k o ju  
w  T ie n ts in ie  (1885) C h in y  z rz e k ły  s ię  T o n k in u  
i A n a m u .

W  c z a s ie  w ie lk ie j w o jn y  św ia to w e j w  sz e re g a c h  
f r a n c u s k ic h  w ie lu  A n a m itó w  w a lc z y ło  d o b ro w o ln ie  
p rz e c iw  N ie m c o m , n ie  u s tę p u ją c  w  d z ie ln o ś c i w c a le  
E u ro p e jc z y k o m . W ie lu  te ż  p ra c o w a ło , jako. r o b o tn i
cy  w  f a b r y k a c h  f ra n c u s k ic h ,  z a o p a t ru ją c y c h  ż o łn ie 
rz y  n a  f ro n c ie  w  b r o ń  i  a m u n ic ję .

P o d  ła g o d n e m i r z ą d a m i f r a n c u s k ie m i  A n a m ic i 
c z u ją  s ię  z u p e łn ie  d o b rz e  i z d a je  się , n ie  p r a g n ą  z u 
p e łn ie  o d z y s k a n ia  p e łn e j  n ie p o d le g ło śc i, w  c z a s ie  
k tó re j  b y w a li  n a r a ż a n i  n a  c ią g le  z a m ie sz k i z p o w o d u  
re w o lu c y j p a ła c o w y c h .

Je d n e j  rz e c z y  je s z c z e  b r a k  w  A n a m ie , a  m ia n o 
w ic ie  ko le ją . S y s te m  k o m u n ik a c y jn y  je s t ta m  jeszcze
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m a ło  ro z w in ię ty , c h o c ia ż  i p o d  ty m  w z g lę d e m  ju ż  
w ie le  z m ie n iło  s ię  n a  le p sze  p o d  r z ą d a m i f r a n c u -  
sk ie m i.

(Ciąg dalszy  nas tąp i).
□DDDDDaDDDnDaaDaaaaaDDDD aaDaaa aaaaaa sanaaDannaaD

J. M O K R ZY C K I.

T R U C I  CI ELKI.
Pow ieść k ry m in a ln a  z 18 s tu lec ia .

(Ciąg dalszy). (Przedruk wzbroniony).

— J a  isię p o d e jm u ję  —  o d rz e k ł s p o k o jn ie  T o 
m e k . —  T rz e b a  ty lk o  l i s t  n a p is a ć ,  a  j;a n o r a  p rz e k ra -  
d n ę  .się d o  z a m k u .

I r e n a  -sp o jrz a ła  z  w d z ię c z n o ś c ią  n a  n ie g o , i n a 
ty c h m ia s t  z a b r a ła  s ię  d o  p is a n ia  l is tu .  P rz y b o ry  d o 
p i s a n i a  b y ły , g d y ż  T o m e k  n ie  z a p o m n ia ł  z a b ra ć  ich  
ze sw e g o  o p u sz c z o n e g o  d o m k u .

N im  s k o ń c z y ła  d łu g i, o b s z e rn y  lis t,  w  k tó r y m  
o p is a ła  d o k ła d n ie  sw ó j*  p rz e jś c ia ,  o s k a r ż a ją c  E lf ry d ę  
i  je j m a tk ę ,  a  p o le c a ją c  o p iece  m ę ż a , d z ie ln eg o . T o m 
k a , k tó r y  ty le  d o b re g o  d la  n ie j z ro b ił , p o w o li zaczą ł 
z a p a d a ć  m ro k  w ie c z o rn y .

Z a p a k o w a w s z y  l i s t  w  k o p e r tę ,  z a a d re s o w a ła  ją  
i  p o d a ła  T o m k o w i, k tó ry ,  p rz y g o to w a n y  do. d ro g i, spo 
ż y w a ł p o s iłe k  — g d y ż  n ie  w ie d z ia ł, ja k  d łu g o  z a b a w ;, 
czy  u d a  m u  s ię  p r ę d k o  s w e  p o se ls tw o  z a ła tw ić .,.

'Z a ła tw iw sz y  Się z  k o la c ją ,  z a p a k o w a ł  l i s t  d c  
b o c z n e j k ie s z e n i k u r tk i ,  a  ż e g n a ją c  I re n ę , .polecił je j, 
b y  p o d  ż a d n y m  w a r u n k ie m  n ie  w y d a la ła  s ię  z r u in ,  
c-hocażby p rz y s z ło  je j d łu ż e j  n a w e t  cz e k a ć  jego. po
w ro tu , p o cz em  o p u ś c ił  r u in y  i  ru sz y ł-  la s e m  d o  d ro g i, 
p ro w a d z ą c e j do K a lle n b u rg a .

_ V II.
W s z y s tk ie  p r z e jś c ia  do .z a m k u  ipalnie b y ły  s tr z e 

żone , T o m e k  m u s ia ł  w ięc  cz e k a ć  c a łą  noc, z a n im  
m ó g ł b r a m ę  p o ta jie m n ie  p rz e k ro c z y ć . B y ło  to  za  c h w i
lę  ipo p o w ro c ie  W ła d y s ła w a  z S c h w a rc w a ld u . W s z e d ł
szy , c ic h u tk o  p r z e s u n ą ł  s ię  k o r y ta r z e m  i d o s ta ł  s ię  
d o  g a b in e tu ,  w  k tó r y m  z w y k le  p ra c o w a ł W ła d y s ła w .. 
Z b liż y ł s ię  d o  b iu r k a  i  .złożył n a  nie-m  lis t, p o cz em  
c ic h u tk o  w y s u n ą ł  s ię  n a  k o r y ta r z  i  s k rę c iw s z y  w  bo 
c z n y  k o r y ta r z y k ,  w y d o s ta ł  s ię  d o  p a rk u .

W  te j w ła ś n ie  '.c h w ili p o w ró c iła  d o  z a m k u  r ó 
w n ie ż  i E lf ry d a , a  s ły s z ą c  n a  k o r y ta r z u  k ro k i,  u k r y ła  
s ię  w  c ie m n e j f ra m u d z e ,  s k ą d ,  n ie  b ę d ą c  z a u w a ż o n ą , 
w id iz iała , i  p o z n a ła  d o k ła d n ie  T o m k a .

—  -Co o n  t u  ro b i?  — z a p y ty w a ła  z d z iw io n a  s a m a  
s ie b ie . —  C o  o n  t u  ro b i  w  n o c n e j p o rz e  i1 to  w  p o 
k o ja c h  W ła d y s ła w a  ?

.S erce  z a b i ło  je j  m o c n o . W  te j  c h w il i  tk n ę ło  ją  
p rz e c z u c ie , ż e  w iz y ta  T o m k a  m u s i  m ieć  z w ią z e k  
z u c ie c z k ą  I re n y , k t ó r a  p o n o w n ie  p o d  jeg o  o p ie k ę  
d o s ta ć  s ię  m u s ia ła ,  ,i z p e w n o ś c ią  s t a r a  s ię  p rz e z  n ie 
g o  z a w ia d o m ić  m ę ż a .

G dy ty lk o  c ie ń  T o m k a  z n ik ł  za  d rz w ia m i, po
s p ie s z y ła  n a  p a lc a c h , i  c i c h u tk o  w k r a d ła  się  d o  g a 
b in e tu .  N a  b iu r k u  z a u w a ż y ła  p o z o s ta w io n y  lis t ,  c h w y 
c i ła  g o  n a ty c h m ia s t  i  c o fn ę ła  s ię  c h y łk ie m  n a  k o 
r y ta r z ,  a  s t ą d  d o  sw e g o  p o k o ju .

—• A c h a !  —  m r u k n ę ła  d o  s ie b ie  po. -p rz e c z y ta n iu  
l is tu .  —  N im  m ę ż u le k  p o  c ie b ie  p rz y je d z ie , p o s ta ra m  
s ię , w p rz ó d  złożyć c i  w iz y tę .

T o  m ó w ią c , z m ię ła  l i s t  w  r ę k u  i  s p a l i ła  go. n a d  
la m p ą , p o c z e m  r o z e b ra ła  s ię  i p o s z ła  d o  łó ż k a . ;Sen 
je d n a k ż e ,  p o m im o  t a k  p ó ź n e j p o ry , ja k o ś  n ie  p rz y 
c h o d z ił. -Różne m y ś l i  i  p la n y , -snu ły  je j s ię  -po g ło w ie , 
że n ie p o d o b n a  b y ło , n ic  z tego. s to so w n e g o  w y b ra ć .

T y m c z a s e m  n a  d w o rz e  p o w s ta w a ł  d z ień . P rz e z  
n a p ó ł u c h y lo n e  o k n o  w p a d a ł  d o  p o k o ju  ró żo w y  
■blask .zorzy, o ży w c zy  p r ą d  św ie ż e g o  p o w ie t rz a  p rz e 
p e łn io n e g o  ż y w ic z n y m  z a p a c h e m  la s u ,  n a p e łn ia ł  p o 
k ó j, z p a r k u  d o c h o d z ił  św ie g o t p ta c tw a .

I  w  z a m k u  lu b o  to  w c z e s n a  je szc ze  b y ła  n a  w s ta 
w a n ie  p o ra , w s z c z y n a ł .się r u c h ,  lu d z ie  k ręc ili, .się po  
p o d w ó rz u , s ły s z e ć  s ię  d a w a ły  p o ś p ie s z n e  p o  k o r y ta 
r z a c h  krok i,.

—  Co to  je s t?  Ć o to  m a  z n a c z y ć ?
P o w s ta ła ,  n a r z u c i ł a  s z la f r o k  i .p o d esz ła  do. o k n a , 

s k ą d  p a d a ł  w id o k  n a  d z ie d z in ie c  z a m k u .
N a  d z ie d z iń c u  z b ie r a ła  s ię  g r o m a d a  lu d z i. B y li 

ta m  lo k a je , p a ro b c y , s łu ż b a  le ś n a  p r a w ie  w  k o m p le 
cie. W s z y s tk o  to  b y ło  u z b ro jo n e  w  s trz e lb y , d rą g i ,  
a  n ie k tó r z y  n a w e t  W w id ły  o d 1 g n o ju .

E lf ry d ę  p a l i ła  o g r o m n a  c ie k a w o ść , g d y ż  o z a 
rz ą d z o n y m  w c z o ra j p rz e z  W ła d y s ła w a  p o ś c ig u  za 
T o m k ie m , n ic  n ie  w ie d z ia ła ,  s n u ły  je j s ię  po. g ło w ie  
r ó ż n e  d o m y s ły  i  p rz y p u sz c z e n ia , -co. d o  c e lu  z b ie ra 
ją c e j  s ię  -zbro jnej w y p ra w y .. Z b u d z i ła  .Selm ę i p o le c i
ł a  je j  w y w ie d z ie ć  s ię , czego, s a m a  d-om yśleć s ię  n ie  
m o g ła . P o  d łu g ie m  a  p e łn e m  n ie p o k o ju  -oczek iw an iu  
z ja w iła  s ię  p o k o jó w k a  i z a w ia d o m iła  ją , że  to. p an  

. d z ie d z ic  r o z k a z a ł  z e b ra ć  s ię  ludz iom ,, z k tó r y m i  o s o 
b iś c ie  p ó jd z ie  s c h w y ta ć  zb ie g łe g o  -z w ię z ie n ia  T o m k a .

J a k o ż  n ie d łu g o , z ja w i ł  -się n a  d z ie d z iń c u  p an  
W ła d y s ła w  i po. k r ó tk ie j  ro z m o w ie  z le ś n ic z y m  d o 
s ia d ł  p o d a n e g o  m u  k o n ia  i ru s z y ł n a  czele- o d d z ia łu  
w  la s .

D z ie ń  te n  p rz e ż y ła  E lf ry d a  w  n a jw y ż s z y m  .n ie 
p o k o ju .  'D rż a ła  n a  s a m ą  m y ś l ,  ż e  zb ieg  m o ż e  być 
s c h w y ta n y , a  w ó w c z a s  s k o ń c z y  się  d la  n ie j  w s-zystko. 
Z o s ta n ie  -z z a m k u  w y p ę d z o n ą , a  -naw et, co  g o rsza , 
m o ż e  by ć  o d d a n a  w  r ę c e  w ła d z o m  i iść  d o  k r y m i
n a łu ,  a  z n ie n a w id z o n a  r y w a lk a  za jm ie , je j z  ta k im  
t r u d e m  z d o b y te  m ie jsc e . T a  m y ś l ,  n ie  d a ł a  j e j  sp o 
k o ju . —  C z e m u , m a ją c  j ą  w  rę k u , p o z w o li ła  je j się 
w y m k n ą ć . G d y b y  o n a  n ie  i s tn ia ła ,  s c h w y ta n ie  T om 
k a  n ie  b y ło b y  -d.la n i e j  g ro ź n e , c h o c ia ż b y  j ą  o s k a rż a ł .  
K tó ż b y  u w ie r z y ł  ś w ię to k ra d c y , g d y b y  n a  p o tw ie r 
d z e n ie  s w y c h  -zeznań  n ie  p rz e d s ta w ił  żywego- dow odu . 
T e ra z  je d n a k  -dow ód je s t  i  m n ie m a n y  ś w ię to k ra d c a  
n ie  p o tr z e b u je  w c a le  u c ie k a ć  a n i  s ię  u k ry w a ć , lecz 
ś m ia ło  m o ż e  p r z y s tą p ić  d o  (W ła d y s ła w a  i -pow iedzieć: 
„N ie  je s te m  ś w ię to k ra d c ą ,  w y d o b y łe m  j ą  z  g r o b u  ży
w ą  i  t e r a z  ci j ą  o d d a ję " ...  W ó w c z a s  W ła d y s ła w  za
b ie rz e  s w o ją  g ę s ia r k ę ,  r a z e m  z ty m  b a n d y tą  w sadz i 
n-a w ó z t r i u m f a l n y  i  p rz y w ie z ie  do  z a m k u , a  w ted y  
■zrobi n a d  n i ą  s ą d .

B ie g a ła  p o  -poko jach , ja k  s z a lo n a ,  r-w iąc sobie 
w ło sy  ;z g ło w y . N ie  p o m o g ły  p e r s w a z je  m a tk i ,  k tó ra  
s t a r a ł a  s ię  j ą  u sp o k o ić . K a ż d y  t u r k o t  w o zu , k ażd y  
s i ln ie js z y  -odgłos, p r z y p r a w ia ł  j ą  o  n e rw o w e  d rże n ie .

W ie c z ó r  n a d c h o d z i ł .  O d s t r o n y  m o rz a  p o d n io s ły  , 
s ię  c iężk ie , c z a r n e  m g ły . P o w ie tr z e  s t a ło  s ię  p a rn e  
i  d u s z n e ,  że t r u d n o  b y ło  n ie m  -oddychać, i w szy s tk o  
z a p o w ia d a ło  z b l iż a ją c ą  s ię  b u rz ę .

W y p r a w a  n ie  w ra c a ła .  E lf ry d ę  o g a r n ą ł  c o ra z  b a r 
d z ie j w z r a s t a ją c y  n ie p o k ó j.

T o m e k  p o  z ło ż e n iu  l i s tu  n a  h i-u rk u  w  g ab in ec ie  
W ła d y s ła w a  beiz p rz e s z k ó d  o p u śc ił  za m e k . W  po
w ro tn e j  d r o d z e  w s tą p i ł  d o  -swej o p u sz c z o n e j cha tk i, 
b y  z a b ra ć  p a r ę  .p o z o s ta w io n y c h  t a m  je szc ze  p rzed 
m io tó w . 0  z a r z ą d z e n iu  p rzez  W ła d y s ła w a  pościgu  
n ic  n ie  w ie d z ia ł ,  z r e s z tą  n ie  o b a w ia ł s ię  go  w cale, 
u w a ż a ł  ty lk o ,  b y  n ie  d o s ta ć  s ię  w  rę c e  w ła d z  ro sy j
s k ic h , lu b  te ż  w  rę c e  z a u sz n ik ó w  E lf ry d y .
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O p u śc jw sz y  d o m e k , u d a ł  s ię  sp o k o jn ie  do> la su , 
a ż  t u  n a  s k r a j u  n a p o tk a ł1 się  n a  k u p ę  c h ło p s tw a  
u z b ro jo n e g o  w  -drągi.

Z p r z e ra ż e n ie m  sp o s trz e g ł ,  że z o s ta ł  z a u w a ż o n y , 
g d y ż  c h ło p i r o z b ie g li  s ię , s t a r a j ą c  s ię  go  o to czy ć . 
S trz e l i ła  m u  do  g ło w y  św ia d o m o ść , że c h ło p i u z b ro 
je n i  n ie  m o g ą  b y ć  w y s ła n n ik a m i p o k o ju , lecz  m u s z ą  
być p o s ła n i  p rz e z  w ła d z e  ro s y js k ie ,  lu b  te ż  p rz e z  E l
fry d ę , k tó r a  m o g ła  ów  l i s t  p rz y ła p a ć . J a k ż e  n ie ro z 
są d n ie  u c z y n ił,  z o s ta w ia ją c  l i s t  n a  b iu rk u .  M ógł go  
p rze c ie ż  ró w n ie  'dobrze  z łożyć W ła d y s ła w o w i n a  po
d uszce , a  to  b y ło b y  p e w n ie js z e .

Dobył pistoletu, i hukinął mimo. ucha.

N ie  b y ło  je d n a k ż e  c z a s u  długO ' s ię  n a m y ś la ć ,  g d y ż  
ch łop i, o to c z y w sz y  go k o łe m , w y m a c h u ją c  d r ą g a m i,  
zb liża li s ię  d o  n ie g o , w o ła ją c :

— .P o d d a j s ię !  N ie  u jd z ie s z  nam . p o ra ź  d ru g i, 
św ię to k ra d co !

— W ięc  to  w ro g o w ie  — p o m y ś la ł.
'B ły sk a w ic z n y m  r u c h e m  d o b y ł p is to le tu ,  n a jb l i 

żej n a c ie ra ją c e m u  c h ło p u  h u k n ą ł  m im o  u c h a , że te n  
ze s t r a c h u  n a k r y ł  s ię  n o g a m i, d r u g ie g o  u d e rz y ł  k o lb ą  
m ięd zy  oczy , a  z ro b iw sz y  s-obie ty m  s p o s o b e m  w y ło m  
w  o ta c z a ją c y m  g o  p ie rś c ie n iu ,  c z m y c h n ą ł,  i n im  s ię  
ch łop i sp o s trz e g li ,  z n ik ł  w  g ę s tw in ie  le śn e j.

M iędzy  c h ło p s tw e m  p o w s ta ł s t r a s z n y  z a m ę t. J e 
d n i ś c ig a l i  z a  u c ie k a ją c y m , d r u d z y  p o b ie g li na. r a t u 
nek  o g łu sz o n y m , k tó rz y  d ź w ig a li  s ię  p o w o li z  z iem i, 
p o s tę k u ją c , 'inn i, m n ie j  o d w a ż n i, p o z o s ta li  n a  d ro d ze , 
w y cz ek u ją c  n a d e jś c ia  lu d z i  d w o rs k ic h .

Z a d o b r ą  ch w ilę , g d y  ci w re sz c ie  n a d e s z li  i  s o ł 
ty s  z d a ł r e la c ję  z u ta r c z k i  ze  zb ieg iem , ro z p o c z ą ł się  
i’e g u la ro ie js z y  p o ś c ig .

T o m ek  je d n a k ż e  n ie  c h ro n ił  s ię  do' r u in ,  b o ją c  się  
n a p ro w a d z ić  ta m  w ro g ó w , lecz k rą ż y ł d o o k o ła , u c h o 
dził z rę c z n ie  p rzed  n a c ie ra ją c y m i ,  lecz  w c ią ż  r u in y  
m ia ł n a  o k u .

Z a c ię ta  g o n i tw a  t r w a ł a  d z ień  ca ły . K ilk a k ro tn ie  
zdaw ało  Id ę  g o n ią cy m ,, że ju ż  m a ją  zb ieg a , k i lk a 
k ro tn ie  go  o saczo n o ' i  ju ż  o d z y w a ły  s ię  o k rz y k i t r i u m 
fu, g d y  n a r a z  T o m e k  w y m y k a ł  s ię , ja k  z a ją c  i k o ło  
w ieczora u tw ie rd z ił  ch ło p ó w  w  p rz e k o n a n iu ,  że m a ją  
c o n a jm n ie j z d ija b łe m  d o  c z y n ie n ia , a  w szy scy  śc i
g a jąc y  z g o d z ili  s ię  n a  to , że zb ieg  j e s t  n ie u c h w y tn y .

N ie z re z y g n o w a ł je d n a k  z p o śc ig u  p a n  W ła d y 
sław . O n je d e n  sp o d z ie w a ł s ię  po' s c h w y ta n iu  zb ieg a  
w y ja ś n ie n ia  ta je m n ic y  z n ik n ię c ia  z w ło k  . u k o c h a n e j 
jego I re n y  i p o m im o , że  s a m  cz u ł ś m ie r te ln e  z m ę 
czenie, n ie  u s ta w a ł ,  lecz  t ro p i ł  i  s z u k a !  c iąg le , za 
ch ęca jąc  te m  in n y c h . N a  n ie sz c z ę śc ie  n ie  u d a ło  m u

się  a n i  r a z u  n a tk n ą ć  n a  zb ieg a , a n i  też  t e m u  o s ta tn ie 
m u  zo b aczy ć  i p o z n a ć  W ła d y s ła w a .  C zas u p ły w a ł , 
lu d z ie  u p a d a l i  ze z m ę c z e n ia , o n  b ó d ł r u m a k a  o s tr o 
g am i, z m u s z a ją c  u m ę c z o n e  zw ie rz ę  d o  n o w y c h  w y 
s iłk ó w .

W  d o d a tk u  n ie b o  p o k ry ło  się  c h m u ra m i,  z ro b iło  
s ię  p a r n o  i m idło. 'N a n ie b ie  w is ia ła  b u rz a ,  k tó r a  z b li
ż a ła  s ię  g ro ź n ie  i s z y b k o . Odi m o rz a  n a p ły n ę ły  c h m u 
ry , id ą c  c z a r n ą  ła w ą . O ś w ie t la n e  w c ią ż  g ro źn e m u  
b ły s k a w ic a m i,  z a s ła ły  w n e t c a łe  n ie b o , p o c h ło n ę ły  
t rw o ż liw ie  m ig o c ą c e  n a  n ie n i  g w ia z d y  i 'S ięgały  p o  
b la d y  s ie r p  k s ię ż y c a , w y c h y la ją c y  s ię  ;z p rz e c iw n e j 
s t r o n y  p o n a d  w ie rz c h o łk i  d rzew , p o w lo k ły  d o  n ie g o  
c z a rn e , p o d o b n e  d o  p o tw o ró w  n o c y  c ie ls k a  i  w c h ło 
n ę ły  g o  w  s ie b ie . N oc s t a ła  s ię  c z a rn a  i t a k a  c ich a , 
ja k  w  g ro b ie . W y d a w a ło  się , ja k b y  z ie m ia  t ł u m i ł a  
o d d e c h  i s k u p ia ła  s ię  w  ś m ie r te ln y m  s t r a c h u ,  p rz e d  
z b l iż a ją c y m  s ię  g ro ź n y m  p o m ru k ie m .

(C ią g  d a ls z y  n a s tą p i ) .
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Jak powstały Niemcy?
K le c h d a .

D a w n o  ju ż  te rn u , b a r d z o  d a w n o , g d y  je szc ze  n a  
św ia c ie  b y ło  n ie w ie le  lu d z i, o lb rz y m ie  b o ry  i  d z ie 
w icz e  la s y  (z a m ie sz k iw a ła  je d n a  w ie lk a  s ło w ia ń s k a  
ro d z in a . 'G ra n ic e  je j s ię g a ły  d a le k o  n a  za c h ó d , o b le 
w a n e  m o rz a m i i o c e a n a m i,  a  w  la s a c h  ty c h  z n a jd o 
w a ły  s ię  n ie z lic z o n e  je z io ra , g r z ą s k ie  t o p id i s k a  i  z d r a 
d z ie c k ie  t r z ę s a w is k a .  W szę d z ie , g d z ie  ty tk o  n o g a  
lu d z k a  s ta n ę ła ,  g ro z iło  w ie lk ie  n ie b ez p iec ze ń stw o '.

W  te j m a s ie  w ó d  i  b ło t  z n a jd o w a ła  s ię  w y ż y n a , 
d z ik o  z a r o s ła  o lb rz y rn ie m i d ę b a m i.  W  s a m y m  ś ro d 
k u  te j le śn e j w y ż y n y  b y ła  w ie lk a  p o la n a ,  n a  k tó re j  
w z n o s ił  s ię  o lb rz y m i z a m e k  k ró le w s k i.  W o k ó ł n ie g o  
ro z ło ż y ła  s ię  c a ła  ó w c z e sn a  r a s a  s ło w ia ń s k a ,  l ic z ą c a  
d o  k i lk u  ty s ię c y  g łó w .

P o d ó w c za s  n a r ó d  ż y ł z ła s k i  B ożej. P r a c y  n ie  
z n a n o , b o  lu d z i  ż y w iła  z ie m ia  s m a c z n e m i ja g o d a m i 
i d rz e w a  s o c z y s te m i o w o c a m i. P a ń s tw e m , te rn  r z ą d z ił  
k r ó l  ze sw ego  z a m k u , a  w sz y sc y  go  s łu c h a l i ,  u w a ż a 
ją c  g o  za  p e łn o m o c n ik a  B oga.

I b y ło  ta k  l a t  w ie le , p ó k i  w  la s a c h  n ie  p o ja w iło  
się  ja k ie ś  m o n s t r u m .  N ito  b y ł zw ie rz , n i d ja b e ł ,  ni 
cz ło w iek : W  k a ż d y m  r a z ie  p o s ia d a ł  ja k ie ś  k r w io ż e r 
cze in s ty n k ty  i m ś c iw e  z a m ia ry .  M a rz y ł ' o h  o z d o b y 
c iu  z a m k u  i  w y g n a n iu  ze ń  k r ó la ,  a b y  s a m  m ó g ł zo 
s ta ć  p a n e m  ow ego  k r a ju .  'P o n ie w a ż  s a m  n ie  m ó g ł 
d o k o n a ć  ta k  w ie lk ie j rze czy , w ię c  z b r a ta ł  .s ię  z d ja -  
b łe rn , o d a ją c  m u  s w ą  d u s z ę  w  w ie c z y s te  p o s ia d a n ie  
i p rz y  jego  p o m o c y  ro z p o c z ą ł w y p ra w ia ć  d z iw n e  
rzeczy .

iW id y w ali g o  c z ę s to  lu d z ie , j a k  k r ą ż y ł  nad. s ło 
w ia ń s k ą  o sa d ą , o to c z o n y  c z a rn e m i c h m u r a m i i ja -  
ld e m iś  a s t r a ln e m i  c ia ła m i. L u d n o ś ć  o p a n o w a ła  t r w o 
g a , bo  k ie d y  to  m o n s t r u m  s ię  u k a z y w a ło , n a s tę p o 
w a ło  p o te m  z a w sz e  ja k ie ś  n ie sz c z ę śc ie .

P e w n e g o  r a z u  w z n ió s ł s ię  ów  p o tw ó r  w  p o w ie 
t r z e /d łu g o  k rą ż y ł n a d  p a ła c e m  k ró le w s k im , w re szc ie  
zn ik ł. Od te g o  c z a s u  k r ó l  m o c n o  z a n ie m ó g ł i le ża ł 
bez ru c h u ,  ja k b y  n ie ży w y . N ik t  n ie  m ó g ł w y lec zy ć  g o  
z d z iw n e j c h o ro b y .

A ż p e w n e g o  r a z u  p o tw ó r  te n  z ja w ił  s ię  w  p a ła c u  
k ró le w s k im  i p o d a ł c h o re m u  w a r u n k i ,  a b y  .s-ię z rz e k ł 
p a n o w a n ia  i  je g o  k ró le m  u c z y n ił, to  d o  z d ro w ia  po
w ró c i. K ról, w id zą c , że  n ie  zm o że  p rz e c iw n ik a , zgo
d z ił s ię  na. w sz y s tk o  i u c z y n ił  g o  p a n e m  w o b ec  d w o ru  
i ca łeg o  lu d u .
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■Pa ja k im ś  c z a s ie  z n u d z iło  s ię  n o w e m u  k ró lo w i 
p a n o w a n ie  ty lk o  n a  z ie m i. G ry z ła  g o  w ięc  o d tąd ! je 
d n a  m y ś l, a b y  m ó g ł i n ie b e m  z a w o jo w a ć  i P a n a  B o g a  
w zią ć  w  n ie w o lę . I  te n  c z ło w ie k -p o tw ó r , p o d o b n y  do- 
m a łp y , p o tr a f i ł  z b u n to w a ć  a n io łó w  w  n ie b ie  ta k , że 
w y ła m a li  s ię  z  p o d  p r a w  B o s k ic h  i  w y d a li  b ó j P a n u  
B ogu . W ó w c z a s  ro z g n ie w a n y  P a n  B óg  s i ł ą  s t ł u m i ł  
■bunt w  n ie b ie , a  s a m  u d a ł  się  n a  z iem ię , b y  u k a r a ć  
śm ia łk a .

N ie d łu g o  c ie sz y ł s ię  n o w y  k r ó l  sw e m  p a n o w a 
n ie m . P a n  B óg  zesłał, h u f ie c  a n io łó w , k tó r z y  z d o b y li 
z a m e k , a  k r ó la  s ta w i l i  p rz e d  s ą d  B oży. O sk a rż o n y  
n ie  c h c ia ł je d n a k ż e  n ic  m ó w ić , ty lk o  s t r a s z n y m  
w z ro k ie m  s p o g lą d a ł  n a  P a n a  B o g a  i  c ią g le  coś m r u -  
z c a ł p o d  n o se m , ja k b y  ja k ie ś  z a k lę c ia .  R o z g n ie w a ł 
s ię  P a n  B ó g  b a r d z o  i t a k i  w y d a ł  w y ro k  :

— N ie  p o z b a w ię  c ię  ż y c ia , b o  z ta k ie j  m a r n e j  is to 
ty  n a w e t piekło- n ie  m ia ło b y  podle cli y. Z o s ta n ie s z  
a to l i  w y g n a n y  n a  b e z lu d n ą  w y s p ę  w  ś r o d k u  o c e a n u  
i t a m  ży ł b ę d z ie sz  z d z ik ie m i z w ie rz ę ta m i, p o d o b n e 
mu d o  c ieb ie . I  to c zy ł b ę d z ie sz  c ią g łe  w a lk i  o b y t  
i w ła d z ę  n a d  d z ik ie m i z w ie rz ę ta m i, a  n ie  n a d  lu d ź m i. 
A za  k a rę ,  ż e  n ic  n ie  m ó w is z  i u d a je s z , żeś n ie m y , 
b ęd z ie sz  s ię  o d tą d  n a z y w a ł  N ie m c e m , a  tw o je  m r u 
c z en ie  b ęd z ie  m o w ą  tw o ją .

P o tw ó r  m r u k n ą ł  zn o w u  coś p o d  n o s e m  g n ie w n ie  
i k r w ią  n a h ie g łe m i -oczym a p o to c z y ł w o k o ło , a  w i
d ząc , że z n ik ą d  p o m o c y  n ie  o tr z y m a , z r e z y g n a c ją  
i z ło śc ią  p o d a ł s ię  w o li B ożej.

S k u to  go i za w iez io n o ' n a  o w ą  b e z lu d n ą  w y sp ę , 
a  w  p a ń s tw ie  S ło w ia n  z a p a n o w a ł sp o k ó j.

•Po ja k im ś  cz as ie  p rz y s to s o w a ł s ię  ó w  p o tw ó r  do 
o to c z e n ia . P o n ie w a ż  s a m  b y ł  p o d o b n y  do- m a łp y ,  w ię c  
z p o ś ró d  te g o  p ie rw o tn e g o ' p le m ie n ia  w y b ra ł  so b ie  
to w a rz y s z k ę  ż y c ia  i o d tą d  o b y d w o je  p r o w a d z i l i  w a lk ę  
p rz e c iw  B o g u  i lu d z io m . A  g d y  p o  k i lk u  la ta c h  d o 
c h o w a li s ię  k i lk o r g a  dz iec i, to  p rz e s z c z e p i l i  s w ą  n ie 
n a w iś ć  n a  c a łą  ro d z in ę .

Po' w ie lu  la ta c h  u m a r ł o  to  m o n s t ru m , s to c zo n e  
p rz e z  r o b a k i ,  a  n a j s t a r s z y  s y n  o b ją ł w ła d z ę  p o  o jcu .

I t a k  z l a ta m i  p o k o le n ie  s ię  ro z ro s t O', a ż  im  s ię  z ro 
b iło  z a c ia s n o  n a  w y s p ie  W ię c  z a cz ę li p o s z u k iw a ć  
■owego le g e n d a rn e g o  lą d u ,  o  k tó r y m  im  ic h  p r a d z ia d  
o p o w ia d a ł:

J e d n e g o  r a z u  n a jd z ie ln ie js z y  i  n a jm ą d r z e js z y  
z n ic h  i c a łe g o  m a łp ie g o ' p o k o le n ia  z b u d o w a ł p r y m i
ty w n ą  łó d ź  i u d a ł  s ię  n a  p o s z u k iw a n ie  o w eg o  lą d u . 
A g d y  po- d łu g ic h  p o s z u k iw a n ia c h  o d n a la z ł  go, p o 
w ró c ił n a  w y sp ę  i s p r o w a d z i ł  c a łe  k a d r y  m a łp o lu d ó w  
do k r a j u  S ło w ia n .

D o ta r ły  'do k ró la  'S ło w ia n  w ie śc i, ż e  j a k i ś  d z ik i  
n a r ó d  n a je ż d ż a  ic h  z iem ie . K ró l w y s ła ł  k i lk u s e t  r y 
c e rz y  do' o d p a r c ia  w ro g a , lecz  s i ł a  b y ła  p rz e w a ż a ją c a  
ze s t r o n y  N iem có w , k tó r z y  ju ż  ta k  s ię  te ra z  n a z y 
w a li o d  sw e g o  p ra d z ia d a .  N a p ły w  w ro g a  w z ra s ta ł  
w  s iłę . K ró l z e  s w o im  lu d e m  m u s ia ł  s ię  co fać  w  g łą b  
lą d u  c o ra z  d a le j  n a  w sch ó d .

N a je ź d ź c a  z a g o s p o d a ro w a ł s ię  n a  ic h  z ie m i i ro 
b ił c o ra z  to  n o w e  i d a ls z e  w y p ra w y , z a g a r n ia ją c  z ie 
m ie  i  la sy . D a w n i S ło w ia n ie , a  d z is ie js i  P o la c y , ży 
ją c  ze w s z y s tk ie m i w  zg o d ż i, n ie  m ie l i  te j' w p ra w y  
w o je n n e j,  j a k ą  p o s ia d a l i  N ie m c y , a  k t ó r ą  so b ie  w y 
r o b i l i  w  c ią g ły c h  w a lk a c h  z d z ik im  z w ie rz e m , to te ż  
m u s ie l i  s ię  w c ią ż  co fać  p rz e d  -stale n a p ie r a ją c y m  
w ro g ie m , A  g d y  w z ro ś li  w  s iłę , ju ż  z a g a r n ię ty c h  z iem  
o d e b ra ć  n ie  m o g li.

I  t a k  n ie n a w iś ć  N iem có w  d o  P o la k ó w  b y ła  od  d a 
w ie n  'd a w n a , g d y ż  N ie m c y  n ie  m o g li i n ie  m o g ą  tego  
z a p o m n ie ć , że  j e d n a  p o ło w a  ic h  is to ty  n ie w ie d z ie ć  
s k ą d  s ię  w z ię ła  i  ż e  d r u g a  w  p ro s te j  l in j i  o d  m a łp y  
p o ch o d z i, p o d c z a s  g d y  P o la c y  z o s ta l i  -s tw o rzen i n a  
o b ra z  i p o d o b ie ń s tw o  B oga.

I c h  m o w ą  -s tra sz y ły  m a tk i  d z ie c i, a  n a jw ię k s z ą  
o b e lg ą  d la  P o la k a  b y ło , g d y  g o  k to ś  w  z ło ś c i  n a z w a ł 
N iem -cem . I  t a k  do< d z iś  d n ia  w  N ie m c z e c h  p o z o s ta ła  
p ie rw o tn a  n a t u r a  k rw io ż e rc z a  i ch ę ć  w y n isz c z e n ia  
P o la k ó w  d o  z n a k u  i  z a g a r n ię c ia  ic h  z iem . L ec z  im  
s ię  to  ni-e u d a ,  -dopóki b ę d z ie m y  w ie rn y m i s y n a m i 
B o g a , g d y ż  B ó g  n ie  d o p u ś c i ,  b y  s p rz y m ie rz e ń c y  s z a 
ta n a  je szc ze  r a z  n a d  -nam i z a tr iu m fo w a li .

K u n d a .

Demonstracje wojenne.

L u d y  p o łu d n io w o - a m e ry 
k a ń s k ie  s ą  b a r d z o  n ie sp o k o j
ne. N ie m a  t a m  a n i  ro k u ,  aby 
w  k tó r y m ś  z t y c h  k r a jó w  nie 
w y b u c h ła  r e w o lu c ja ,  lu b  że
b y  s ię  d w a  s ą s ie d n ie  p a ń s tw a  
ze  s o b ą  n ie  -pok łóciły  i nie 
p o b iły . M o ż n a b y  p o w ied z ieć , 
że  w  p o łu d n io w e j: A m ery ce  
p a n u je  n i e u s t a n n a  w o jn a , - 
W o jn a  ta k a ,  j a k  to  p isz e m y  
w  K ro n ic e , t r w a  ju ż  od  o śm iu  
m ie s ię c y  m ię d z y  B o liw ją  a 
P a r a g w a je m . W id o c z n ie  za- 
mał-o to  je szcze , -gdyż k o b ie ty  
p e r u w ia ń s k ie  ż ą d a j ą  nowej 
w o jn y , a  m ia n o w ic ie  -pomię
d zy  P e r u  a  C o lu m b ją . N a  n a
sz y m  o b r a z k u  w id z im y  k o b ie 
ty  p e r u w ia ń s k ie ,  p rz e c ią g a ją 
ce p rz e z  u l ic e  L im y , sto licy  
P e r u ,  z c h o r ą g w ia m i i śp ie
w a m i,  ż ą d a ją c e  w y p o w ied ze
n ia  w o jn y  C ohuńb jd . O co-, nie 
w ia d o m o .
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N ie k tó re  m a tk i  z a c z y n a ją  c z e rw ić  w c z a s  n a  w io 
sn ę  i c z e rw ią , i le  się ty lk o  d a  i  g d z ie  s ię  da , a le  s ą  
i ta k ie ,  s z c z e g ó ln ie j n a s z e  k r a jo w e ,  k tó r e  c z e rw ie n ie  
z a c z y n a ją  późno , a  w s k u te k  te g o  p ie ń  r o z w ija  się  p o 
w o li i spa-źn ia  s ię  z ro z w o je m  n a  czas  g łó w n e g o  po-, 
ż y tk u . W  ta k im  w y p a d k u  n a le ż y  m a tk ę  p o b u d z ić  
do  s iln ie jsze g o ' c z e rw ie n ia , a  p o b u d z i s ię  j ą  p rze z  
pod  k a r m  i a n i o p sz cz ó ł n a  s iłę .  W  ty m  c e lu  d o b rze  je s t 
d a w a ć  p sz cz o ło m  p rz e z  k w ie c ie ń  ta k  z w a n ą  sy tę . J e s t  
to  m ie s z a n in a  je d n e j cz ęśc i m io d u  z d w o m a  c z ę śc ia 
m i w o d y . T a k ie j s y ty  w y s ta rc z y  d a w a ć  p sz cz o ło m  co  
d r u g i  d z ie ń  t r z y  ły ż k i s to ło w e  p o d  w ieczó r. T e n  p o 
k a r m  łu d z i m a tk ę , że  ro z w in ę ły  s ię  ju ż  k w ia ty  m io -  
d o d a jn e  i s k ła n ia  j ą  do p o m n o ż e n ia  s iły  p n ia ;  g ro 
m a d a  p sz c z e la  łu d z i ' s ię  ró w n ie ż , że p r z y ro d a  zsyła, 
ju ż  p  o k a rm  p o tr z e b n y  d o  w y k a r m ie ń  i a  li czn eg o  p o 
k o le n ia  cz e rw iu . S y ty  n ie  n a le ż y  je d n a k  d a w a ć  w  d u 
żych: ilo ś c ia c h , a b y  n ie  z a jm o w a ła  z b y t d u ż o  m ie js c a  
i n ie z w ło c z n ie  m o g ła  b y ć  u ż y ta . W  o k o lic y , o b f i tu ją 
cej w  d r z e w a  czy  ro ś l in y  z p y łk ie m , te n  p o k a r m  p o 
b u d z i m a tk ę  d o s ta te c z n ie .

K rajowe zioła lecznicze  
i ich zastosowanie w chorobach ludzkich i zwierzęcych

D r m e d . S t a n i s ł a w  B r e y e r ,  K ra k ó w , W o ls k a  3S.
Mech islandzki, p łu c n ic a  

is la n d z k a , o b ro s t  (c e t r a r i a  

i s l a n d i c a )  ro śn ie  ob fic ie  u 
n as , w  o k o lic a c h  g ó rzy s ty c h , 
n a  n a g ic h  s k a ła c h , p o d  p n ia - 
m i d rz e w . M a p e c h ę  c h rz ą s t-  

s z a rą , lu b  b ru n a tn ą ,  
d e m  b ia łą , za w ie ra  

m ą cz k i, z w a n e j liche- 
jo d  i b ro m . 

z a  p o k a rm . Z e
b ra n y , o k a ż d e j p o rz e  ro k m  
su sz y  się  w  m ie jsc u  p rz e -  
w ie w n e m  i p a k u je  w  w ork i.

W  c e la c h  le cz n icz y ch  u- 
ż y w a  się w y w a ru  w  p rz e 
w le k ły c h  c h o ro b a c h  p łu c 

n y ch , s u c h o ta c h , o g ó ln e m  o słab ien iu , k o k lu szu . Je d y n ie  
w  g o rą c z c e  i lu w io p lu c iu  n a leż y  go u n ik a ć .

Panika dolarowa w Ameryce
P a n ik a  d o la ro w a , k tó r a  

w  p ie rw sz e j' p o ło w ie  m arca , 
w y b u c h ła  w  A m e ry c e , a  p o 
te m  o b ję ta  c a ły  ś w ia t ,  ro z p o 
c z ę ła  s ię  o d  teg o , że  lu d n o ś ć  
a m e r y k a ń s k a  bez ż ą d n e g o  u - 
z a s a d n io n e g o  p o w o d u  p o c z ę 
ła  w y c o fy w a ć  sw e o s z c z ę d n o 
śc i z ta m te jisz y c h  b a n k ó w . — 
R z u co n o  s ię  t ł u m n ie  po p ie 
n ią d z e  do b a n k ó w . S c e n ę  t a 
k ą  p rz e d  je d n y m  z b a n k ó w  
w id z im y  n a  n a s z y m  o b ra z k u . 
O c z y w iśc ie  b a n k i n a r a z ie  n ie  
'm o g ły  n a s  ta rc z y c  ty le  p ie n ię 
dzy , w ię c  lu d z ie  w ie rz y li ,  że  
d o la r  s t r a c i ł  z u p e łn ie  n a  w a r 
to śc i, co je sz c z e  p o w ię k s z a ło  
p a n ik ą .  D o p ie ro  r z ą d  k a z a ł  
n a  k i l k a  d n i  b a n k i  z a m k n ą ć , 
a  p rz e z  te n  czas- w y s tr a s z e n i  
lu d z ie  o c h ło d li  i p a n ik a  s ię  
sk o ń c z y ła .

Poradnik gospodarczy.
Przypomnienia pszczelarskie na kwiecień.

Z im a  te g o ro c z n a  b y ła  d la  p szczó ł b a rd z o ' d o b ra , 
a i  w io s n a  .z a p o w ia d a  s ię  n ie n a jg o rz e j ,  P sz c z o ły  p r z e 
w a ż n ie  p r z e z im o w a ły  z n a k o m ic ie , p a d ło  ic h  n ie w ie 
le, ta k  że  w  u la c h  s ą  ro d z in y  liczn e , w  d n i ła d n ie js z e  
ru c h  w  p a s ie c e  z n a c z n y . N ie k tó re  m a tk i  c z e rw ią  ju ż  
s iln ie , ja k  u  m n ie  sz c z e g ó ln ie j k a u k a s k ie  i a m e r y k a ń 
skie, k tó r e  p o s ia d a ją  c z e rw iu  n a  k i lk u  p la s t r a c h  po
w yżej p o ło w y  p la s t r a .  W  d n ia c h  15, 16 i 17 m a rc a  
w sk u te k  w y so k ie j t e m p e r a tu r y  w y la ty w a ły  g r o m a 
dnie, p rz y n o sz ą c  d o  u l i  rti e ty l k o  w odę , a‘le  i d o ść  d u ż o  
p y łk u . S ło w e m , z a p o w ia d a  się  d la  p szczó ł ro k  dob ry .

A le  b ę d z ie  , o n  d o b ry m , je ż e li p a s ie c z n ik  n ie  po
zostaw i s w y c h  p sz c z ó łe k  n a  O p a trz n o ść  B o sk ą , a le  
i s a m  o  n ie  s ię  z a tro sz c z y . W s k u te k  sz y b k ie g o  ro z
w o ju  p szczó ł z  te r a ź n ie js z ą  w io s n ą  b ę d ą  o n e  n a  p o 
w ięk sze n ie  sw e j p sz cz e le j r o d z in y  p o s trz e b o w a ly  d u 
żo m io d u  .P o n ie w a ż  w  k w ie tn iu  n ie m a  go jeszcze 
zbyt w ie le  n a  k w ia ta c h ,  w ięc  b a rd z o  ła tw o  m o g ą  w y 
czerpać s w e  z a p a s y  i p o te m  p a ś ć  z g ło d u . D la te g o  też  
trze b a  p i ln ie  u w a ż a ć , a b y  p sz c z ó łk o m  ży w n o śc i n ie  
b rak ło , a  g d y b y  je j b y ło  g d z ie  z a m a k i. n a le ż y  je j co- 
ry ch le j d o d a ć . W  -lecie- w ró c i s ię  to  d z ie s ię c io k ro tn ie .

Do w y lę g u  m toclych  p sz cz ó łek  tr z e b a  b a rd z o  d u ż o  
c iep ła , k tó r e g o  je szc ze  b ra k  w  p o w ie trz u , d la te g o  też  
należy  u le  t r z y m a ć  ciepło-, p o z o s ta w ia ją c  w n ic h  do
d ane m a ty .

Z d a rz y ć  s ię  je d n a k  m oże, że w s k u te k  sz y b k ie g o  
ro z ro s tu  s i ły  . p n ia  b r a k n ie  ju ż  w  k w ie tn iu  m a tc e  
m ie jsc a  do  c z e rw ie n ia . W  ta k im  w y p a d k u  n a le ż y  
gn iazdo  o  je d e n  p la s te r  ro z sz e rz y ć , z a b e z p ie c z a ją c  
je d n a k  g n ia z d o  p o d  w z g lę d e m  c iep ło ty .

■ D la w y h o d o w a n ia  m ło d y c h  -gąsie-niczek p o trz e b u 
ją  p szczo ły  d u ż o  w o d y . Z d a rz a  się  często , że w ody  te j  
w -pobliżu b r a k ,  w s k u te k  czego p szczo ły  m u s z ą  p o  
n ią  lec ieć  n a w e t n a  d a le k ą  o d le g ło ść . W  cz as ie  ta k ie 
go lo tu  g in ie  ic h  -w c z a s ie  d n i  c h ło d n y c h  bardzo- dużo . 
w sk u te k  czego- s i ła  p n ia  z n a c z n ie  s ię  o s ła b ia . D o b rze  
w ięc je s t w  t a k im  w y p a d k u  u rz ą d z ić  s p e c ja ln e  p o i
d ło  w  sa m e j p a s ie c e , s k ą d  p sz cz o ły  c h ę tn ie  b ę d ą  c z e r
p a ły  w odę  i z a n o s iły  do  u li.
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M ie sz k a ń c y  I s la n d j i  i n ie k tó r y c h  o k o lic  R o s ji 
m ie lą , p o ro s t  te n  n a  m ą k ę  lu b  k a s z ę  i używ ają,, ja k o  
z w y k łe g o  p o ż y w ie n ia . A b y  go  p o z b a w ić  n a d m ie r n e j  
g o ry c z y , z a le w a  s ię  g o  z im n ą  w o d ą  i  po  p a r u  g o d z i
n a c h  o d le w a .

K R O N I K A .
Przymusowa obniżka cen węgla. N a  podstawie  

rozporządzenia ministra przem ysłu i handlu nastąpi 
w  najbliższym  czasie przym usow a obniżka cen w ęgla, 
a m ianowicie w ęgiel g ruby  potanieje o 20 procent, zaś 
koks o 15 procent.

Nowa kolej. W  ubiegłym  tygodniu rozpoczęły się 
roboty przy budow ie now ej linji kolejowej, prowadzącej 
z W arszaw y  do Radomia. Jak w iadom o, kolej ta będzie  
przedłużeniem  linji kolejowej z K rakow a do M iechowa, 
w skutek czego połączenie K rakow a z W arszaw ą  skróci 
się o kilkadziesiąt kilom etrów. Zatrudnienie p rzy  tej bu 
dow ie otrzym ało kilka tysięcy robotników.

Rozwiązanie O. W. P. i Związku Halerczyków. 
Jak urzędow o donoszą, na całym obszarze w o jew ództw a  
krakow skiego  zostały rozw iązane organizacje O bozu W ie l
kiej Polski i Zw iązku  H allerczyków . W obec  tego ktokol- 
w iekby  należał dalej do jednej z tych organizacyj, b y ł 
by  po3iągnięty, do odpowiedzialności karno-sądowej. Ja
ko pow ód rozw iązan ia tych organizacyj podają w ładze  
ich bezw zględną w alkę i n ienaw iść przeciw  rządow i, 
oraz podburzanie do napadów  na sklepy żydowskie.

Niemiłe zajście w  Nowym Sączu. W  restauracji 
Oleksego w  N ow ym  Sąezu odbyw ało  się towarzyskie ze
branie z okazji odznaczenia krzyżam i zasługi k ilku  m iej
scowych obywateli. K iedy jeden z obecnych przem awiał, 
w zy w a jąc  zebranych do gotowości odparcia zakusów  
Hitlera, ze sąsiedniej saii padł g łośuy o k rzy k : „Niech  
żyje H it le r !*  Okazało się, że okrzyk ten w zn iósł U k ra i
niec, Dr. Kuchtyn, kandydat adw okacki ze Starego Są
cza. Któryś z uczestników zebrania w ym ierzy ł Dr. Kuch- 
tynow i siarczysty policzek, a następnie policja prow o  
katora odprow adziła do komisarjatu policji celem spisa
nia protokołu.

Profanacja zwłok. Do grobow ca W ita  Sulim irskie- 
go  w  Kobylanach koło Krosna w łam ali się złodzieje  
i spro fanow ali zwłoki. C ela nie osiągnęli, gdyż w  trum 
nie nie by ło  żadnych kosztownych rzeczy.

Pożar wsi. W Tuszow ie Narodow ym  w ybuch ł po
żar, który strawił 30 budynków  gospodarczych. O fiarą  
pożaru  padła um ysłow o chora dziew czyna nazw iskiem  
Bronisław a Gesing, zaś bratu jej spłonęło 1.000 złotych  
gotówką. Na miejsce pożaru p rzyby ł starosta z Mielca  
z strażą pożarną, dzięki czemu pożar zlokalizowano. 
Ogólne straty w ynoszą około 70.000 złotych.

Aresztowanie fałszerzy monet. Policja lw ow ska  
otrzym ała doniesienie, iż m ałżonkowie M artulow ie, za 
m ieszkali przy ulicy Sobieskiego, fałszu ją pieniądze. K ie
dy policja przyby ła na miejsce, aby zbadać sprawę, Mar- 
tula karm ił na podw órzu gołębie, a m ieszkanie jego b y 
ło zamknięte. Okazało się jednak, że w  m ieszkaniu tem  
by ła  również zamknięta M artulowa, która w łaśnie o d le 
w a ła  fa łszyw e m onety. Policja zabrała form y, kociołek  
z roztopionym  metalem i w iększą ilość metalu. Martu- 
lów  aresztowano. Falsyfikaty  w ykonane są artystycznie 
i na oko niczem się nie różnią od praw dziw ych  monet.

Oszukani złodzieje. Przed  kilku tygodniam i do 
konano świętokradzkiej kradzieży w  cerkw i w  Sam bo
rze. M iędzy innemi skradziono dw ie korony, zaasekuro- 
w ane w  tow arzystw ie ubezpieczeń na 10 tysięcy zło 
tych. Z łodzieje ucieszyli się ogrom nie tak dużą zdoby 
czą. Spotkał ich jednak zawód, gdyż korony by ły  nie

złote ale mosiężne, a brylanty zwyczajnem i szkiełkami. 
Spraw cy kradzieży, stw ierdziw szy, iż korony są bezw ar
tościowe, zapakow ali je starannie i porzucili w  pewnym  
domu pod schodami, dołączyw szy do pakunku list n a 
stępującej treśc i: „Zw yk łe  oszustwo ! Zam iast złota zw y 
kły mosiądz, zamiast bry lantów  zw yczajne szkło. T o  są 
korony ce rk iew n e !“

W  obronie księdza proboszcza. Ks. proboszcz 
W iktor Ostrowski w  U laszkowcach został przeniesiony  
przez księdza biskupa do Doliny. Pon iew aż ks. O strow 
ski p rzebyw a ł w  U laszkowcach od lat 20, zjednał sobie 
tam nietylko ogólny szacunek, ale i miłość parafjan. Gdy  
parafjan ie dow iedzieli się o zarządzeniu księdza b isku 
pa, obiegli parafję, postaw ili warty, nie dozw alając na 
odjązd swojego duszpasterza. Równocześnie w ysłali de- 
putację do księdza biskupa, aby  pozostawił ks. Ostrow 
skiego w  miejscu pobytu. N ie dopuszczono też now ego  
proboszcza ks. W alczaka ani na plebanję, ani do kościo
ła Dopiero kiedy przyjechał do U łaszkow iec ks. dziekan  
z H usiatyna i w ytłom aezył parafjanom , że ks. Ostrowski 
został przeniesiony na lepszą posadę, odstąpili od oblę
żenia Do zajść żadnych nie doszło.

Śmierć dziecka w  płomieniach. W  m iejscowo
ści Jesionna M asiow a w  M ałopolsce W schodniej pożar 
zniszczył całą m iejscowość. Pastw ą płomieni padły  74 
budynki. Spłonęło żywcem  3-letnie dziecko, o którem  
w  czasie pożaru zapom niała matka. Spaliła się duża ilość 
bydła i koni. Straty obliczają na przeszło pół miljona 
złotych. Zgórą 400 osób zostało bez dachu nad głową. 
Istnieje podejrzenie, że pożar pow stał z podpalenia.

Śmierć staruszków w  płomieniach. W e  w si Ko
min w  pow iecie kieleckim  w ybuch ł pożar, który w  szyb
kim czasie objął kilkadziesiąt budynków . Straszliwą  
śmierć w  płomieniach ponieśli 100-letni Piotr Tubiak  
i 60 letnia M ałgorzata Swięcik. C iężkie poparzenia od
niosła Florentyna Knapik. Przyczyna pożaru niewiadom a.

Ugotowane dziecko. W e  w si Kruszyna w  pow ie 
cie radom skim  zdarzył się wstrząsający w ypadek . Liczą
ca zaledw ie rok  i cztery miesiące Janina Szleg baw iła  
się przy cebrze, w  który przed chw ilą matka jej w lała  
gorący odw ar, przeznaczony d la krów . W  pew nym  mo
mencie dziecko przechyliło się nad cebrem, straciło rów 
now agę i w pad ło  w ó w  odw ar. Pom im o, że dziecko, na
tychmiast w ydobyto , nie zdołano go utrzym ać przy ży
ciu, lecz w śród  strasznych m ęczarni zmarło.

Zagadkowy zamach w  Mysłowicach. W m aga
zynie kolejow ym  na stacji w  M ysłowicach dokonano  
w  piątek 28 marca ohydnej i zagadkow e) zbrodni. Kie 
dy o godzin ie 10 w  nocy w szed ł do biura jeden z u- 
rzędników , oczom jego przedstaw ił się okropny widok. 
N a podłodze leżały okrw aw ione  zw łoki 33-letniego u- 
rzędnika m agazynow ego, P aw ła  Piaskownika, a obok 
biurka na podłodze leżał ciężko ranny, już p raw ie  nie
przytom ny, drugi urzędnik m agazynow y, 30 letni Paweł 
Polka. Zaalarm ow ano policję. C iężko ranny Polka na za
pytanie o spraw cę m orderstwa odpow iedzia ł: „Kudra*. 
Jak stw ierdzono, jest to nazw isko jednego z by łych  ro
botników  kolejowych. Istnieje przypuszczenie, iż on do
puścił się strasznej zbrodni na tle zemsty osobistej, gdyż 
o rabunku niem a tu m owy, a lbow iem  w  biurze tym 
pieniędzy nie trzym ano. Rannego Polkę odwieziono do 
szpitala, za K udrą wszczęto poszukiwania.

K rw aw y dramat o północy. W  dom u przy uli
cy Konopackiej w  W arszaw ie  za jm ow ała m ieszkanie W ła
d ysław a Bednarska. Przed  tygodniem  córka Bednarskiej, 
22 letnia H elena K asztanowa opuściła sw ego męża, któ 
ry  się nad nią znęcał i przeniosła się do matki. Onegdaj 
do m ieszkania Bednarskiej około północy p rzyby ł mąż 
Kasztanowej i wszczął kłótnię, poczem w y ją ł rewolwer
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i wystrzelił kilkakrotnie do żony, następnie do teściowej, 
a wreszcie do sublokatora teściowej, 30 letniego Stefana  
Jankowskiego. Jankowski i Bednarska padli trupem na 
miejscu, Kasztanowa zaś otrzym ała postrzał w  klatkę 
piersiową, w  lew e ram ię i p raw y  policzek. W  stanie bez 
nadziejnym  przew ieziono ją do szpitala, za zbrodniarzem  
śledzi policja.

Straszna śmierć kapitana. Na drodze z Konstan
cina do W arszaw y  w ydarzy ła  się katastrofa m otocyklo
wa, której ofiarą padł kapitan 20 pułku strzelców K a
niowskich, Józef Hertz. Motocykl, p row adzony przez n ie
go, w pad ł na cem entową barjerę mostu i rozbił się zu 
pełnie. Kapitan zginął na miejscu, a żona jego doznała  
ciężkich okaleczeń

Aresztowanie dzikiego potwora. W  Falenicy  
pod W arszaw ą  został aresztowany istny potwór nazw i
skiem Czesław  Sokołowski. Sokołowski przed rokiem o- 
żenił się ze starszą od siebie o 10 lat Karoliną Chojna- 
sówną, która m iała 8 letnią córkę Helenę. N iedaw no So 
kołowska w yjechała do krewnych do Dęblina, pozosta
wiając córeczkę pod opieką ojczyma. Sokołowski tak o 
piekował się dzieckiem, że codziennie bił je pogrzeba  
czem i kijem, nakazując jej gołem i nogam i klęczeć na 
tłuczonej cegle, na noc zaś w iązał dziewczynkę postron
kami. Przed kilku dniami Sokołowski zapow iedział p a 
sierbicy, że w yd łub ie  jej oczy nożem. Dziew czynka zlę
kła się i pobiegła do sąsiadki, której opow iedziała o 
wszystkich swoich katuszach. O spraw ie zawiadom iono  
policję. W ezw an y  lekarz stw ierdził, że dziecko ma oko 
ło 40 stopni gorączki, a całe jej ciało poobijane było  do 
kości, popuchnięte i pokryte niezliczoną ilością ran. 
Dziecko z płaczem  opow iadało, że ojczym  w iązał je na 
noc postronkami i zm uszał do trzym ania w  rękach ka
wałka drzewa. G dy  zdrzem nęła się i drewno wypadło, 
Sokołowski budził ją  i bił niemiłosiernie. W ysy ła ł ją na 
mróz po zakupy boso. Dziecko odwieziono do szpitala, 
zbrodniarza aresztowano. Przed policją Sokołowski nie 
wypierał się swoich czynów, mówiąc, że karał tak dziew 
czynkę, bo by ła  niesforna.

Wybuch lampy karbidowej. W  Brudni w  po
wiecie inowrocławskim  w ydarzy ł się tragiczny w ypadek  
wskutek w ybuchu  lam py karbidowej. M iejscowy dzier
żawca kuźni, Kessler oświecał kuźnię lam pą karbidową. 
Manipulując przy niej nieostrożnie, spow odow ał eksplozję. 
Dach kuźni oraz boczne ściany rozpadły  się. Ciężkie ra 
ny odn ieśli: w łaściciel kuźni Kessler i rolnik Szafrański, 
który przyprow adził konie do kucia. Stan ich zdrow ia  
jest poważny. Lżej ranni zostali: syn właściciela kuźni 
i rolnik Now akow ski.

Tragiczna śmierć wioślarza. Na rzece W arcie  
w Poznaniu w ydarzy ł się tragiczny wypadek, którego  
ofiarą padł m łody w ioślarz. D w aj studenci uniwersytetu  
poznańskiego w yjechali na rzekę kajakiem. Nagle kajak  
8ię wywrócił, a w ioślarze w padli do w ody. Jeden z nich, 
umiejący p ływ ać, dop łynął sam do brzegu, drugiem u zaś 
pospieszyli inni koledzy na pomoc. Gdy wskoczyli do 
wody, jeden z nieb, M arjan Karcz, u legł nagle atakowi 
serca i poszedł na dno. W yciągnięto go na brzeg, ale, 
niestety, już bez życia.

Czternastoletni zabójca. W  Kobylem Polu pod  
Poznaniem w ydarzy ł się wstrząsający wypadek, którego  
ofiarą padł 13-letni M ieczysław  Kaczmarek, syn robotni
ka. M iędzy Kaczm arkiem  a starszym o rok od niego  
Romanem Barłogiem  istniały od dłuższego czasu jakieś 
porachunki. N a  próbie przedstawienia amatorskiego do
szło m iędzy nimi do now ej kłótni. W  pewnej chwili 
z ust Kaczmarka padły  s ło w a : „Rozpruję ci b rzuch !*  
Barłóg zrozum iał to dosłownie i chcąc uprzedzić swego  
przeciwnika, w yszed ł wcześniej od niego z próby i za

czaił się z nożem w  ręku. Gdy Kaczm arek wyszedł, B ar
łóg przyskoczył do niego i pchnął go nożem  w  okolicę 
szyi, pow odując tem śmierć na miejscu. N a  w idok  nie
szczęścia, jakiego był przyczyną, chłopak rozpłakał się 
z żalu

Niezwykłe zjawisko na niebie. W  powiecie po- 
stawskim  na W ileńszczyźnie ukazało się na niebie nie
zw yk łe  zjaw isko świetlne, w yobrażające krzyż i kulę o- 
gnistą. Koło krzyża w idać by ło  w ielką łunę świetlną. 
Gdy zjaw isko znikło, począł padać deszcz. Z jaw isko ta  
w yw o ła ło  wśród tamtejszej ludności n iezw ykłe  zaintere
sow anie i rozmaite w różby.

Kosztowna zabawka chłopczyka. W e  wsi H ry - 
cewicze 5 letni synek Zygm unta Pietkiewicza, znalazłszy  
ukryte w  starej książce 1.350 dolarów , pow ycinał n o 
życzkam i g łow y  prezydentów  Stanów Zjednoczonych, 
aby  się nimi zabaw ić. Pietkiewicz, w róciw szy z kościo
ła i zauw ażyw szy  poniszczone brnknoty , dostał silnego  
ataku i przed przybyciem  lekarza zmarł. W  czasie, gdy  
chłopczyk zabaw ia ł się niszczeniem  dolarów , matka jego  
by ła  zajęta w  kuchni gotowaniem  obiadu. Pietkiewicz, 
w róciw szy  przed rokiem ze Stanów  Zjednoczonych, zbu 
dow ał now y  dom i założył nowoczesne gospodarstw o.

Zatruta woda. W  Poczajow ie, w  powiecie k rze 
mienieckim, zachorowało kilkoro ludzi na jakąś d ziw n ą  
chorobę, której nikt zbadać nie mógł, a naw et dwóch  
m ężczyzn zmarło. Zaczęto tw ierdzić, że powodem  ich 
śmierci by ły  złe duchy. A le  rozsądniejsi nie daw ali temu  
w iary  i na w łasną rękę poczęli badać przyczynę ow ej 
tajemniczej choroby. Po  dłuższych dochodzeniach prze
konano się, że ktoś z rozmysłem, czy nieświadom ie rzu 
cił do rzeki w  święto Jordanu jakąś trującą farbę. L u 
dzie, którzy z rzeki tej czerpali w odę do picia, farbą, 
tą się zatruli i nabaw ili poważnej choroby. Legenda o  
złych duchach upadła.

Nowa kampanja bezbożników. Rosyjscy bez
bożnicy rozpoczęli now ą kam panję przeciwko nadcho
dzącym  świętom  W ielkanocy. M a się odbyć tysiące zgro 
madzeń, na których rozlegną się żądania zamknięcia ko 
ściołów. Na W ie lk i Piątek p lanow ane są specjalne m a
nifestacje. Opuszczenie pracy w  przedsiębiorstwach pań
stwowych ma pociągnąć za sobą natychm iastowe zw o l
nienie.

Brak światła w  Rosji. Bolszew icka gospodarka  
w  Rosji sprow adza dla m ieszkańców tamtejszych coraz  
to now e niespodzianki. W  ostatnich czasach coraz częściej 
niektóre miasta zostają przez kilka dni bez światła. Dzie
je się to wskutek braku w ęgla, którego kopalnie w sku 
tek nieudolnej gospodarki nie m ogą dostarczyć. P rzez  
kilka dni w  ubiegłym  tygodniu by ły  bez św iatła  miasta 
Kijów, Odessa i inne. Pon iew aż nie spodziewano się ta
kiego w ypadku, w ięc też sklepy nie posiadały nafty. 
Kiedy elektrownie stanęły, rzucono się na poszukiw anie  
nafty i doszło do tego, że za m ałą flaszeczkę nafty p ła
cono nawet po 100 złotych.

Uporczywa samobójczyni. W  pew nym  kościele  
w  Budapeszcie znaleziono nieprzytom ną m łodą dziew 
czynę, nie dającą znaków  życia. W  szpitalu stw ierdzono  
w ypadek  otrucia i zarządzono przepłukanie jej żołądka. 
Jak w ykazało  śledztwo jest to m łoda m alarka, n azw i
skiem Gizela H avranek, która usiłow ała popełnić sam o
bójstwo wskutek dramatu miłosnego. Obm yśliła w  tym  
celu bardzo  sprytny plan. W obec  tego, że aptekarze b u 
dapeszteńscy dają jednorazow o tyle tylko m orfiny, ile  
potrzeba na uspokojenie boleści i to na miejscu w  apte
ce, G izela postanowiła obejść wszystkie apteki, dopóki 
nie dosięgnie jej śmierć. Po  zażyciu m orfiny w  kilku 
aptekach zem dlała na moście na Dunaju, lecz siłą w o li 
oprzytom niała i poszła jeszcze do trzech aptek, a n a 
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stępnie udała się do kościoła w  przypuszczeniu, że tam  
umrze. Po kilku godzinach odzyskała jednak przytom 
ność i znów  w yruszy ła  na w ęd rów kę  po aptekach, któ 
rych obeszła jeszcze 12. I znów  poszła do kościoła, aby  
umrzeć. A le  jeszcze ży w ą  ją  znaleziono i odratowano. 
Mimo to uparta sam obójczyni zapow iada, że przecież od 
bierze sobie życie, choć pow odu w y jaw ić  nie chce.

Rzekomy zamach na Hitlera. Zwolennicy Hitle 
ra robią z jednej strony wszystko, aby sw ego  w odza  
otoczyć jak najw iększą sławą, a z drugiej, aby usposobić  
jak  najnieprzychylniej społeczeństwo przeciw  kom uni
stom. P ierw szym  ich czynem w  tym kierunku by ło  pod
palenie parlam entu Rzeszy, aby w inę za to podpalenie  
rzucić na kom unistów, a drugim  obecnie ogłoszenie św ia 
tu, że komuniści p lanow ali zamach na Hitlera. Oto roz
g łaszają, że komuniści na miejscu, około którego miał 
przejeżdżać Hitler, u łożyli trzy granaty tak, aby  one 
w ybuch ły  w  czasie przejazdu Hitlera. Granaty te zau
w ażono wczas i usunięto. M iało to być w  Monachjum. 
C ała  ta historyjka w ygląda  tak nieprawdopodobnie, że 
nikt w  nią nie w ierzy. H itlerowcy rozszerzają ją jednak  
w  tym celu, aby jak najbardziej podburzyć społeczeń
stwo przeciw  komunistom i uspraw ied liw ić sw e w ystąpie
nia przeciw ko każdem u, kto jest podejrzany o komunizm.

Zbrodnie hitlerowców. Hitlerowcy, doszedłszy do 
w ładzy  w  Niemczech, chcą za w szelką cenę w ytępić  
swoich przeciw ników . W  tym celu dopuszczają się n ie 
słychanych zbrodni, w śród  których m orderstwa są na 
porządku dziennym. Jedną z takich okrutnych zbrodni 
jest zam ordowanie głośnego w ydaw cy  żydow sk iego U ll- 
steina w  Berlinie. Przed paru  dniami do w illi Ullsteina 
w  Berlinie w padła w  nocy banda h itlerowców . D ziw nym  
trafem  służby nie było w  domu. Banda zaczęła pukać  
do  drzw i, krzycząc, że idzie policja. Sam L udw ik  Ullstein  
otworzył drzw i i w ów czas banda w pad ła  do przedpoko
ju  i zaczęła starca okładać pięściami i palkam i gum ow e- 
rai. U llsteina pobito do krw i. Bandyci w padli następnie 
do sypialni U łlsteinowej. którą w  bestjalski sposób ze
lżyli. K iedy Ullstein by ł nieprzytom ny, cały k rw ią  za la 
ny, wtedy banda zw iąza ła  go  razem  z żoną i oboje m ał
żonków  wyniosła do zimnej piwnicy. Znaleziono ich tam  
na drugi dzień, ale Ullstein już nie odzyskał przytom no
ści. Zm arł w  70 roku żyeia, żona jego rozchorow ała  
się ciężko. O strasznem tem m orderstwie gazety niem ie
ckie nie piszą ani słówka, w idoczn ie obaw ia ją  się zem 
sty hitlerowców .

Wielka awantura o jedno zero. Pom iędzy K a
nadą a A ng lją  został zaw arty  układ, na podstaw ie któ
rego Kanada uzyskała zezw olenie na w y w ó z  do A nglji 
250.0P0 cetnarów  słoniny rocznie. Podczas spisywania  
um ow y panienka, pisząca na m aszynie, pom yliła się o 
jedno zero i napisała 2,500.000 zamiast 250 000. Układ  
podpisano, nie spostrzegłszy ow ej pom yłki, zauważono  
ją  dopiero w  Londynie. Anglja  chciała b łąd  sprostować, 
ale Kanada odpowiedziała, że nie zgadza się na to. W o 
bec tego A nglja  zaproponow ała podw yższenie kontyn
gentu do 500.000, a naw et do 750.000, ale i na to K ana
d a  nie przystała. Tak wskutek pom yłki o jedno zero 
nabyła Kanada możność w ielk iego zbytu swojej słoniny  
do Anglji.

Wojna chińsko-japońska. Jak to p rzew idyw a liś 
my, w o jna chińsko japońska rozgorzała na dobre. W  u- 
bieglym  tygodniu Japończycy po zaciętych atakach prze 
szli poza mur chiński, odniósłszy w ielk ie zwycięstwo. 
W skutek poniesionej klęski Chińczycy rozpoczęli pani
czny odw rót od m uru chińskiego. Po  jakim ś dopiero  
czasie opam iętali się i zaczynają stawiać energiczny o- 
pór, ponosząc znaczne straty. Japończycy przekroczyli 
m ur chiński w  4 miejscach i zajęli miasto Sachochae.

Mokra Ameryka. Od 7 kw ietnia br. będzie mo
żna w  Am eryce nietylko w yrab iać , ale i pić tyle piwa, 
ile kom u będzie się podobało. Tym  sposobem  usta
w a  prohibicyjna została przełam ana. Natomiast w yrób  
wódki, oraz picie tego napoju jeszcze narazie nie bę 
dzie dozwolone. Rząd Stanów  Zjednoczonych spodzie
w a  się z opodatkowania p iw a  dużych dochodów, coby 
bardzo Korzystnie w o łynę ło  na budżet państwa.

Stracenie Zangary. Zangara, który w ykonał za
mach na prezydenta Rosevelta, został stracony w  w ię 
zieniu Raiford  w  Kalifornji na krześle elektrycznem. 
Zbrodn iarz nie okazał najm niejszej skruchy, nie przyjął 
świętych Sakram entów, ale do ostatniej chwili w y po w ia 
dał straszne przekleństwa.

Wojna Boliwji z Paragwajem. Od ośmiu m ie
sięcy trw ają już waiki pom iędzy B o liw ją  a Paragw ajem  
w  Am eryce Południow ej o prow incję El Gran Chaco, o- 
bejm ującą 100 tysięcy kilom etrów kw adratow ych . Pom i
mo tak długo trwających w a lk  w łaściw a w o jn a  została 
dopiero teraz w ypow iedziana. Najzaciętsza w alka  toczy 
się wokoło fortu N anaw a, gdzie zam knęło się 15 000 
żołnierzy biliw ijskich, ob lęganych  przez w ojska para ' 
gwajskie. Na czele fortu N anaw a  stoi generał niemiecki 
H ans Kundt, który odznaczył się w  w ielk iej wojn ie św ia 
towej, zaś na czele w o jsk  oblegających stoi generał fran 
cuski Estigarribia, rów nież znany z w o jny  światowej. 
Gran  Chaco, o które toczą się walki, jest terytorjum  
przeklętem. Roi się od m oskitów, roznoszących żółtą fe 
brę, od aligatorów  i jadow itych w ężów . Życie koncen
truje się nad brzegam i rzek, gdzie znajdują się piękne 
pastwiska. Pozatem  na terytorjum  Chaco ma znajdować  
się nafta.

Monarchowie dzikich krajów. A fryk a  i Azja  b u 
dzą w  nas zaw sze uczucie jakiejś n iezwykłości, a w iele  
przyczynia się do tego tajemniczość otaczająca ich mie
szkańców. Oto poniżej zam ieszczony obrazek przedsta
w ia  nam  paru m onarchów z tamtych krain.

Obrazek p ierw szy to w ładca m urzynów  na Filipi
nach, cylinder i koszula to jego insygnja. Obrazek środ
k ow y  przedstaw ia nam  króla w ysp  „Św iętych ", a trzeci 
to w ładca z w ysp  Fidżi. Starzec ten liczy lat 90, co mu 
jednak nie przeszkadza brać udziału  w  tańcach wojennych.

Ślub, jakich mało. W  Indjach angielskich odbył 
się ślub następcy tronu, syna m aharadży z Patiala z cór
ką radży z Serekaia. W śród  gości weselnych było  50 
m iljonerów. Klejnoty, o fiarow ane młodej parze, przed
staw iały m iljonową wartość. W  uczcie weselnej wzięli 
udział w szyscy rządzący książęta Indyj w  bogatych stro
jach, ozdobionych drogiem i kamieniami. Kiedy zabłysły 
tysiączne św iatła elektryczne, klejnoty i stroje w yw o 
łały  wrażenie jakiegoś czarodziejskiego w idow iska. Przez 
sześć tygodni przeciągały ulicami stolicy księstwa orsza
ki ślubne, złożone ze w spaniale przystrojonych słoni,
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w ielb łądów  z bogatem i zaprzęgam i, oddziałów  kawalerji 
w  błyszczących strojach i luksusowych samochodach. 
W  dniu ślubu nad miastem krążyły  samoloty, które 
zrzucały na zebrane tłumy kw iaty i w o n n e  zń  ła.

RZECZY CIEKAWE.
Liść kapusty pod nosem.

.K iedy p rz e d  k i lk o m a  m ie s ią c a m i,  ja k e ś m y  o  te m  
d o n o sili, k r ó l  a n g ie ls k i  w y d a ł ro z k a z , 'by w szy scy  
o fice ro w ie  n o s i l i  p rz y s tr z y ż o n e  w ą s ik i ,  w ia d o m o  b y ło , 
że ro z k a z  te n  z a to c z y  sz e rsz e  k rę g i.

A n g lik , b o w ie m , n a w e t  n a jb a r d z ie j  o p o z y c y jn ie  
n a s tro jo n y  p o d  w z g lę d e m  p o li ty c z n y m , m o d ę  r e g u lu 
je w e d łu g  k r ó la ,  o r a z  g e n e ra łó w  a r m j i  a n g ie ls k ie j.

A n g ie ls k i  c y w il p a t r z y  n a  a n g ie ls k ie g o  o f ic e ra
i... ro b i w śz iy śtko  t a k ,  ja k  ta m te n . O fice r u ła tw ia  m u  
to n a ś la d o w n ic tw o ' p rze z  to , że p o z a  s łu ż b ą  u b ie ra  
się s ta le  p o  c y w iln e m u .

P rz y s tr z y ż o n e  w ą s ik i ,  k tó r e  n a  ro z k a z  k ró le w sk i

Jak długo jeszcze będziesz żył?...
J a k  w ia d o m o , n a u k a  m o ż e  p rz e p o w ie d z ie ć  m n ie j-  

w-ięcej d łu g o ś ć  ż y c ia  cz ło w ie k a .
M iędzy in n e m i,  i s t n i e j ą  s ta ty s ty c z n e  ta b lic e , k tó 

re  w sk a z u ją , i l e  m ia n o w ic ie  o só b  w  w ie k u  d a jm y  n a  
to  40 la t  m a  z e jść  z  a r e n y  ż y c ia  w  d a n e m  p a ń s tw ie . 
Na. te j p o d s ta w ie  k a ż d a  39-letn-ia o s o b a  m o ż e  w y li
czyć, w ie le  m a  s z a n s  p o z o s ta n ia  p r z y  ży c iu  w  p rz e 
ciągu  b ie ż ą c e g o  ro k u .

. N a to m ia s t  k w e s t  j a  p rz e p o w ie d n i d łu g o śc i życ ia , 
do ty cząca  z u p e łn ie  z d ro w y c h  o d d z ie ln y c h  je d n o s te k , 
była d o ty c h c z a s  p rz e d m io te m  z a in te re s o w a n ia  a s t r o 
logów i  ró ż n e g o  r o d z a ju  w ró ż b itó w . J e d n a k  o s ta tn io  
m ed y cy n a  i fiz jo lo g  j a  .za ję ły  s ię  p o w a ż n ie  te m  z a 
g ad n ien ie m , a  m ia n o w ic ie  p ro fe so r  u n iw e r s y te tu  
w  G o ttin g en , .zn an y  f iz jo lo g  B e rn s te in  u trz y m u je ,  że 
a a  m o cy  d łu g o trw a ły c h  d o ś w ia d c z e ń  u d a ło  m u  się  
ustalić p e w n ą  m e to d ę , s łu ż ą c ą  do -o k re ś le n ia  d łu g o śc i

w y ro s ły  n a d  g ó r n ą  w a r g ą  o fice ró w , o c ie n iły  te ż  u s ta  
w s z y s tk ic h  e le g a n tó w  A n g lji.

N ie  po-raz to  .p ie rw szy  w  d z ie ja c h  A ng-lji k ró l  
w p ły n ą ł  n a  m ę s k ą  m-odę.

P rz e d  -wieki-e-m r o z k a z  k r ó le w s k i  w p ły n ą ł  n ie ty l-  
k-o n a  o b ecn o ść  w ą só w , -ale- -naw et n a  ic h  b a rw ę . B ez 
w z g lę d u  n a  to , czy  o f ic e r  b y ł c z a rn o w ło s y  W a l li je ż y k , 
h lo-ndyn -Szkot, czy  r u d y  A n g lik , do  p o ra n n e g o  r a 
p o r tu  m u s ia ł  s ię  zja-w iać z c z a rn y m  w ą s ik ie m  n,acl 
g ó r n ą  w a rg ą .

P o n ie w a ż  b y l i  w o jsk o w i, k tó ry  nie- u z n a w a l i  b a b 
s k ic h  ś ro d k ó w  k o s m e ty c z n y c h , w ięc  ni-e p o z o s ta w a ło  
im  n ic  -innego, ja k  sp a ć  z: li-ści-em -k a p u s ty  p o d  n o s e m : 
so k  k a p u s ty  c z e rn i b o w ie m  w ło sy .

B y w a ło  te-ż ta k ,  że p o zn aw an o - p o sz cz eg ó ln e  p u łk i  
p o  r o z m a ity c h  fo rm a c h  w ą s ó w : p r z y s tr z y ż o n y c h ,

.p o d k rę c o n y c h , ob-w isłych, ro z sz c z e p io n y c h  i  t. d .
Jeże li w y tw ó rn i  p a n o w ie  z -poza g r a n ic  A ng lji. ze

c h c ą  n a ś la d o w a ć  m-odę w ą só w  { jes t t-c bar-dz-o- m o ż li
w e  ze w z g lę d u  -na t-O', ż e  A-n-glik je s t  w z o re m  -dla k a ż 
d eg o  e le g a n ta ) ,  t o  z: p e w n o ś c ią  ni-e b ę d ą  n a w e t:  w ie 
d z ie li, że -n a ś la d u ją  w  tern-... o f ice ró w .

Podarki wojenne.
Do najini-eis-ź-ezęśM-wtezych 

m o ż e  k r a in  n a  św ię c ie  n a le 
ż ą  C h in y . Nie- d o ść , ż e  w  w ie 
lu- o k o lic a c h  tego- o lb rz y m ie 
go  p a ń s tw a  panu je- g łó d , to  
je sz c z e  n a  d o b ite k  nie-szczę,- 
ś c ia  n a je c h a l i  je: J a p o ń c z y c y  
i  z a jm u ją  je d n o  m ia s to  p o  
d ru g ie in .  W  z a c ię ty c h  w a l 
k a c h  p a d a  p-o obu- s t r o n a c h  
w ie lu  z a b i ty c h  i r a n n y c h .  Al-e- 
g d y  J a p o ń c z y c y  m a ją  -dość: 
ś ro d k ó w , a b y  z a ją ć  s ię  s w o i
m i r a n n y m i  i d o s ta r c z y ć  im  
w sz y s tk ie g o , -czego p o t r z e b u 
ją , in a cz e j, je s t  w  C h in a c h  ; 
t a m  -Często- k iła  w a lc z ą c e j a r - . 
m jd .b r a k u je  ż y w n o śc i,  a  r a n 
n i  c ie rp ią , n ie ra z  g łód . A b y  
te rn u  za p o b ie c , k o b ie ty  c h iń 
s k ie  oki- ust. sohiei o d e jm u ją ,  
s p o rz ą d z a ją  p a c z k i  z ż y w n o 
ś c ią  i w y s y ła ją  je  do- s z p ita l  i 
d la  c ie r p ią c y c h  b r a c i .  N a  o- 
b razk u - w id z im y  ta k ie , p a c z k i, 
p rz y g o to w a n e  cło w y sy łk i d la  
r a n n y c h .

i s tn ie n ia  n a  ty m  św ie c ie  k a ż d e j  p o sz c z e g ó ln e j o so b y .
Z a s a d n ic z a  id e a  p ro fe s o ra  B e r n s te in a  b a rd z o  p ro 

s ta :  o p ie ra  s ię  o n a  n a  s k r u p u l tn y m  b a d a n iu  n ie k tó 
ry c h  -o rganów  c ia ła  -cz łow ieka i  n a  w y p ro w a d z e n iu  
n a le ż y ty c h  w ni-osków  w  z a le ż n o śc i -od s to p n ia  ic h  z n i
sz cz en ia .

N a jb a rd z ie j  d o s tę p n e m u  i n a jb a rd z ie j,  odp-o-wie- 
• dnie-m i ido te g o  c e lu  o r g a n a m i są , w e d łu g  m n ie m a n ia  

u cz o n e g o  z -G o ttin g en u , oko- i k r t a ń .  S ta n  ty c h  w a ż 
n y c h  o rg a n ó w  w k a ż d y m  d a n y m  m o m e n c ie  p o z w a la  
le k a rz o w i o d p o w ie d z ie ć  z d o s ta te c z n y m  .p ra w d o p o d o 
b ie ń s tw e m  n a  z a p y ta n ie  p a c je n ta :  , ,J a k  d łu g o  jeszcze  
b ęd ę  ż y ł? “ M a się  ro z u m ie ć , że ta k ie g o  r o d z a ju  d ja -  
gno-za w y m a g a  ze -strony  .le k a rz a  n p ró c z  pewn-e-j cy 
w iln e j o d w a g i  je szc ze  -dużo d o ś w ia d c z e n ia  i o g ro m 
n e j w ie d z y  w  d z ie d z in ie  tego- -don iosłego  z a g a d n ie n ia .

D o ty c h c z a s  j-e-dynym i w y łą c z n y m  sp e -c ja lis tą  
w  te j „ b r a n ż y “ je s t  s a m  w y n a la z c a . C iek a w e m  je s t
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je d n a k , czy  d u ż o  p a c je n tó w  b ęd z ie  m ia ł  p o m y s ło w y  
n ie m ie c k i  u c z o n y  i c z y  p rz e p o w ie d n ie  jego  n ie  b ę d ą  
cz ase  m y ln e .

W a r to  p rz y to c z y ć  h is to ry jk ę ,  o  k tó r e j  m ó w i się  
o b e c n ie  w  L o n d y n ie :  p e w n e m u  8 6 - le tn ie m u  s t a r u 
sz k o w i p rz y z n a n o  n a g r o d ę  za  .sp o k o jn y  i c n o tliw y  
tr y b  ży c ia , m a ją c y  rz e k o m o  p rz y c z y n ić  s ię  do- jego  
sę d z iw e g o  w ie k u . 'G dy k o m is ja  z ja w iła  s ię  w  jego- 
d o m u  w  c e lu  d o rę c z e n ia  m u  n a g ro d y , ob-e-cni z a sk o 
cz en i b y l i  -s tra sz liw y m  h a ła s e m , d o c h o d z ą c y m  z  z a m 
k n ię te g o  p o k o ju . 'Z a że n o w an y  ju b i l a t  t łu m a c z y ł  -się 
te m , że z m u sz o n y  b y ł łz-olować swego- s ta r s z e g o  b r a ta ,  
p i ja k a  i  - a w a n tu rn ik a , a  n a  z a p y ta n ie ,  ile  la t  m a . ów  
b r a t?  —  o św ia d c z y ł:  92.

Przysięga na warkocz.
W  ś r e d n ic h  w ie k a c h  i s t n i a ł . w  'N iem c ze ch  zw y 

czaj, że k o b ie ty , p o w o ła n e  p rz e d  s ą d  d la  p rz y s ię g i, 
m u s ia ły  j ą  isk lad a ć  n a  sw ó j w a rk o c z . Je szc ze  w  r . 1403 
t a k ą  p rz y s ię g ę  -sk ła d a ła  h r a b in a  V e ro n a  vo-n Z o ll e r  n. 
P o  -sp ra w d ze n iu , że n ie m a  p rz y  p -raw n y ch  w ło só w , 
m u s ia ła  o w in ą ć  le w ą  r ę k ę  sw o im  p ię k n y m  w a r k o 
czem  i z ło ży ć  ją  n a  p ie rs i ,  p r a w ą  za ś  t r z y m a ła  n a  
la s c e  sędziego-, k tó r y  o d b ie ra ł  o d  n ie j p rz y s ię g ę . W  A u - 
s-trji 'is tn ia ł  ta k ż e  te n  z w y c z a j, a le  k o b ie ty  -były o b o 
w ią z a n e  p rz y s ię g a ć  n a  d w a  w a rk o c z e , —  n ie  n a  je-, 
d e n  —  tale b r z m i p o s ta n o w ien ie -  w ie d e ń s k ie j  R a d y  
m ie js k ie j  z  r. 1351. R ó ż n ic a  -ta p o c h o d z iła  -z o d m ie n 
n e g o  s p o s o b u  n o s z e n ia  w ło só w , k ie d y  b o w ie m  szw-ab- 
s-kie n ie w ia s ty  w  ś re d n ic h  w ie k a c h  s p la ta ły  w ło sy  
w  je d e n  w a rk o c z , a u s t r i a c k ie  sz la c h c ia n k i,  n o s iły  
z a w sz e  -dwa w a rk o c z e .

O D P O W IE D Z I R E D A K C JI.
-Pip.: J ó z e f  Z y g m u n t  -w K.: Z nad esłan y ch  zagadek

skorzystam y. W ierszyk,, jakikolw iek n ap isan y  popraw nie, 
n ie  .zawdera żad n y ch  no-wych m yśli, -przeto- go n i e . w y d ru 
ku jem y . — S ta n ls ła iw  S o k o ło w s k i  w L.: N ajlepiej p rze
sadzać -psizcizoły .z b-air.cii do u-li Hamakowych n a  wiosnę, 
z końcem  k w ie tn ia  luib w pierw szej połowie majiai, — 
W  m iejsce u la  z ipsiz.c0ol.aani, -z k tórego  -się j-e chce p rze
sadzić, postaw ić  u l .ramikoiwy -tak, aby w ylo t u la  zna jdo
w ał się n a  m ie jscu  daw nego -ula. Pszczoły, pow raca jące 
z pola, b ęd ą  już w y la tyw ały  do  nowego-. W  s ta ry m  u lu  
w ycina się o strożn ie  p la s try  -z czerw iem  -i umocowuje: 
w -ram kach, -obwiązując ra m k i -włóczką i w staw ia  do no
wego ula. P la s t ry  iz m iodem  oczyszcza s ię  'z pisizczól i u su 
w a iz pasiek i, ja k  rów nież i próżne p lastry,, k tó re  w  m ia rę  
po trzeby w siztukowuje się w  ram ki., Gdy ju ż  u l je s t  opróż
n iony  z p lastrów , w yszuku je  się  w n im  matkę,, -o .ile już 
poprzednio  n ie  iziostaiła p rzen iesiona  -do -nowego u la , i w sa
dza się  iją ,nia .nowe gospodarstwo-. Jeżeli już  m a tk a  -znaj
du je s ię  w -nowym ulu , to resz tę  pszczół m ożna wytirze- 
pać  -na; .ziemię, a  sam e  za jd ą  do ,nowego- ula-. — J a n  K n a 
p ik  w K.: Złe s ą  czasy obecne, a-łe hi-storja n o tu je  jeszcze 
gorsze. Jeżeli ta m te  przeszły, to- i obecne m iną, a  w rócą 
daw ne, 'lepsze-. — K a z im ie r a  Z a lań sk a  w  M.: W  u tw orach  
p an i je s t dużo  .serca, dużo po lo tu , .ale fo rm a jeszcze nie 
onanowanai. Nie p isać dużo, ale debrze. F o rm a  -z czasem  
.się  w yrobi d -z ipod p ió ra  iPani m ogą wyipłwwać -prawdzi
w ie liadne po-eizje., — K a r o l  B ę k a ła  w Ł.: Na. pyta-nie,, k tóre 
s tro n n ic tw o  w Polisce je st najlepsze, nie m ożem y -odpo
w iedzieć, gdyż „R ola" -jest p ism em  -beizipartyjnem, -więc 
n ie  może p o p ie rać  -żadnego -stronnictwa. Zre-sżtą w  każ- 
de-m -s-t-ronnictwie isą ludzie źli -i dobrzy, dliaiteg-o najlepiej: 
lu-dizi dobrych  popierać, a izłyc-h u n ik a ć  bez wtz-glę-du na 
-iiCh p rzyna leżność -pa r-t.yjną, F r a n c is z e k  M a łe c k i  w: I.. G.: 
A rty k u ły  d o  ozdoby tru m ie n  ma. f irm a  .„Aeterni-tais" K ra
ków , M ikołajska. 14.

Numera zaległe od Nowego Roku posiadamy 
w zapasie. W sz y sc y  n o w i P renum erato rzy  d la  ca
łości roczn ika  m o gą  je  n aby w ać .

Zagadki do nagrody
1. Rekonstrukcja.

(U łożył A dam  G a le r z K.).

I R

I T

T 0

R A

P u s te  k ra tk i  z ap e łn ić  lite ram i, ażeby  
■wypadły w y ra z y  o jed n a k o w e m  zn aczen iu  
t a k  poziom o, ja k  i p ionow o.

2. Łamigłówki.
(U łożył J a n  S m aza  z Z.).

I.
P rzez  „ t“ n a jeżd ża ł p rzed  la ty ,
P rzez „ b “ s trz e ż e  w ie rn ie  ch a ty .

II.
Przez „L “ w ciąż  do m o rza  b ierzy ,
Przez „ J “ n a  zach o d zie  leży.

3. Zagadki humorystyczne.
(U łożył L eo p o ld  W o łek  z B.).

I.
J a k ą  ła tę  m o żn a  je ś ć ?

II.
Ja k ie  ra n y  ch o d zą  po z ie m i?

III.
J a k ie  c ap y  są  ludźm i.

4. Szarady.
(U łożył P io tr W enc z Ś.).

i.
D ość duże  m ia s to  n a  w sch o d n ie j ru b ieży  
P om iędzy  d w o m a rz ek a m i leży,
W  M ałopo lsce  trze c ie  m ie jsc e  za jm u je , 
Im ię  m ęsk ie  z z a im k iem  n a z w ę  w skazuje.

II.
C hoć n a zw a  zw ierza  ra ze m  z za im k iem , 
D a n a m  m iasteczk o  ze s ły n n y m  zam k iem ,

Z am k u  d z ied z in iec  ja k  n a  W aw elu ,
Z sz lach eck ich  ro d ó w  p a n ó w  m ia ł w ielu .

5. Układanki geograficzne.
(U łoży ł J a n  S m aza  z Z.).

1. S am o g ło sk a  -j- p ta k  -f- sam o g ło sk a  =  
M iasto .

2. Z ab aw a  +  sp ó łg ło sk a  =  M iasto  w E u r.
3. Z w ierzę  -f- sp ó łg ł. +  zaim eK  - K raj.
4. R y b a  f  sp ó łg ło sk a  =  M iasto  w  E urop.
5 . S p ó jn ik  +  ry b a  =  M iasto  w  Polsce.
6. D u c h o w n y  +  p ie rw ia s te k  chem icz . =  

R zeka.

6. Tajemniczy bilet.
(U łożył L eo p o ld  W ołek z B .).

R. RYLAZJA

Z l i te r  o d g ag n ąć  k ra j,  w  k tó ry m  ta  o- 
so b a  m ie sz k a .

T erm in  n a d sy ła n ia  (rozwiązań u p ły w a d n ia  7 kw ie t
n ia  b. i’.

Załączenie -zagadek 'z N ru  12 „Roiii“ : 1. K oniików ka:
Rola-, i-lustro-wany b ez p a rty jn y  tygodn ik  k u  pouczeniu  
i .ro'źfy>w-ce: F , Kowalc-zyk. 2. S zarady : I. K arnaw ał. II.
Kanajpa, 3, U k ła d a n k i: L eningrad , Józefiny, Len-ą, Kalisz, 
K rólew iec, A-zory Giisa. 4. B ile t -wizytowy: P ro k u ra to r .

Za d o b re  ro zw iązan ie  w szy s tk ic h  pow yż
szy ch  zag a d ek  p rzezn aczam y  d w ie  książki.

W  aznacizomym -c-zasie dobre ro-związania wszystkich 
za-gadek n a d e s ła li pp.: Teofil Burcnan, -z K., A-ndrze-j Hom- 
k-i-az -z K., F e lik s  Popialaircizyik -z iS., He-le-n-a Raplórwn-a z R- 
A. S k a lsk i -z Bi., J a n in a  M ilska -z U., Iigmacy Nowal-amy 
z P,, P-io-tr Kołodziej -z B,, B ro n is ław a  B ucałów na iz S, P.

-Nag-ro-dy o trz y m a ją  pp.: Andrz-eij Hiomkisz -z K. i  He
le n a  Rąiplórwm-a -z R.

W y d a w c a :  F e l ik s  K o w a lc z y k . 
W  d r u k a r n i  „ C z a su "

O d p o w ie d z ia ln y  r e d a k t o r :  A n to n i  S t. B a s s a r* .  
K r a k o w ie  p-o-d z a r z ą d e m  Leoipo-lda W ó jc ik a .



Ł z y  m a tk i .
M ło d y  p o e ta :  P r z e d  k i lk u  d n ia m i  z o s ta w iłe m  

:p a n u  d o  p r z e g lą d n ię c ia  z b io re k  p o ezy j. P r z y p u 
sz cz am , że  m u s ia ły  s ię  p a n u  p o d o b ać . M o ja  m a tk a  
p ła k a ła ,  g d y  c z y ta ła  te  w ie rsz e .

W y d a w c a :  N ie c h  p a n  z a b ie rz e  s w o je  p o e z je  i n ie  
ro b i m a tc e  p rz y k ro ś c i .

Humor żydowski.
—  P o w ie d z  m i, A b ra m k u , co w iesz  o  d z ie c iń s tw ie  

M o jż esz a?
—  M ojżesz  b y ł  s y n e m  e g ip sk ie j k s ię ż n ic z k i,
—- N ie, A b ra m k u , m y l i s z  się. K s ię ż n ic z k a  k ą p a ł a  

się w  rz e c e  i  zmalaziłia M ojżesizia w ' ‘k o s z y k u  ż  trz c in y .  
—• N o, t o  o n a  ta k  ty lk o  m ó w iła !

O gębie.
Ż e g a d a n ie  n ie  je s t  ż a d n a  c h w a ła , . 
J e d n ą  g ę b ę  n a m  p rz y ro d a  d a ła .
L ec z  t ą  je d n ą ,  w ie d ź c ie ż  p rz y ja c ie le ,  
C z ło w ie k  je d n a k  te ż  z a w ie ie  m ie le .

P o d z ię k o w a n ie .
W ielm ożny P a n  M ichał Popów  

■Wytwórnia ipnżyiboirów p&zozelniazych, o raz  p racow nia 
b la ch a rsk a , K ra k ó w ,. ul. św , Tomasziai 1 2 /

P iszę do W P a n a  o raz  zasy łam  serdeczne podzięko
w anie iza w ęz ę . sz tu czn ą , k tó rą  k u p iłe m  u  W P an a  przed  
tygodniem . M ając .pszczoły dopiero p ią ty  rok , kupow ałem  

. węzę sz tu czn ą  w  k ilk u  m ie jscach , ,i m uszę W Pianu p rzy
znać, fcoim. się  s a m 'p rz e k o n a ł,  że w ęza w y ra b ia n a  przez 
W P ana je s t n a jle p sz ą  i /z najgłębszem u kom órkam i.

■Założyłem pszczołom  popo łudn iu , zag lądając  n a  d ru g i 
dzień ramo, to b iedne pszczółk i już bardzo  dużo 'zarobiły, 
a  nie ja k  m ia łe m  węzę sz tu czn ą  n ie  od  W P an a , k tó rą  
pszczoły n ie  chc ia ły  zą rah iać , bo w idocznie n ie  b y ła  
® czystego w osku  ii w szystko  m i ścięły ,

W ięc jeszcze r a z  W P a n u  bard zo  dziękuję i będę po
lecał węzę sz tu cz n ą  od  W P a n a  w szy s tk im  zna jom ym  
pszczelarzom, pon iew aż .m a bardzo  głębokie kom ó rk i, no 
i  tań sza  ja k  gdzffińdiziej i iz czystego pszczelnego w osku. 
Donoiszę rów nież, że przybory, k tó re  k u p iłe m  razem  z  w ę
zą są  bardzo  p rak ty c z n e  i  dobre w ykonan ie . M dodarka 
bardzo dobrze m iód  w y trzepała  iz p lastrów , n ic  p la s tró w  
n ie  porozryw ała , -Zarazem zam aw iam  5 k g , w ęzy sz tucz
nej dla pszczelarzy  m o ich  sąsiad ó w  i 15 kó łek  d ru tu . 

F ranciszek  Sobczyk, M odlnica, pow iat K raków ,

t
f i P 7 P W i f a  n P Y n ^ h a  Włoskiego c z te r o - le tn ie  d o b rz e  
w i & G l l l f t a  U l  w y c h o d o w a n e  z k o r o n k a m i  w y 
sokie n a  2 %  m „ oiwoc duży, łu p a  cienka. — 1 tefzt. 1.80 ełi., 
1'0 ;sżt. po  1.60 izł. W y sy łam  <za zalicz enieuni poicztowem, to- 
jiesł k u p u ją c y  p ła c i p rz y  odbiorze, — S zkółka drzew ek 

orzecha w łoskiego, T arnów , ul. T . K ościuszki 38.

Pszczelarze! Miodarki, podkurzacze, 
maski na twarz, sita do 

______________ ___________  miodu, węzę sztuczną
* najgłębszem l k o m ó rk am i p o d  g w aran c ją  z czystego 
pszczelnego w osku, k u p u je  w osk, p rze rab iam  n a  węzę i  za 
mieniam  z a  przybory , o r a z  w s z e lk ie  in n e  p r z y b o r y  p o le c a  
najtan iej M ichał Popow  (d a w n ie j  W ła d . Gawor) P ierw sza 
Krakowska W ytw órn ia  P rzyborów  Pszczelniczych o r a z  P ra 
cownia M echaniczno - B lach arsk o  - B udow lano - G alan te
ryjna i  Robót W odociągow ych, K raków , ul. św. T om asza 
t  Z. w  p o d w ó rz u . W yk o n u je  w s z e lk ie  r o b o ty  w  z a k r e s  bla- 
onarstwa w c h o d z ą c e ,  j a k  kry cie  dachów , w ież kościołów
* t. p. o ra z  u s k u t e c z n ia  n ap ra w y  ty c h ż e  t a k  w  m ie jscu  j a k  

na prow incji. C enn ik i w y s y ła m  d a r m o .  O ferty i p o r a d a
f a c h o w a  b e z p ła tn ie .  — U w aga n a  ad resl

Giełda pto&ów rolralesjek 
t  (Hala 28 m arc a  b. *.

?8s«nics 31*50— 32‘0G Słom a d ługa 5*00—5’60
Syte . 19 50 —19 75 Ziem niaki oto!, 0*00—0*00
Owies . 14 00—15*00 Koniczyna na-
Jęczmień 17 0 0 —17*50 sienn.czer. 128’00—-135*06 
Fasola biała 22*00— 24*00 M ąka żytnia 32*00—-32*50
Groch zw yk . 27*00—29*00 M ąkapszen . 6100—64*00
Siano słodk. 7*00—7*50 Otręby pszen. 9*0 0—9 50
Łubin  żółty 13*50—14*00 O tręby żytnie 9*00— 9 50
fo n ic s  pastew . 8*00— 8*50 M ąka czerw . 12 00—12*50
Gaoy rozatcisją się zs_towar średniej handl. jakości, za 1G0kg

9  s n y  b y d ł a  i nSas-o& aeisEiay n a  k r a k o w s k i e j  Ł e f f g s w te f  
* d n ia  2 8  m a rc a  b. s.

P ła co n o  za  je d e n  k ilo g ra m  ży w ej w a g i I .  k la s y :
Buhaje . o d  0-60 do  0*72 ci. Ja ło w n ik  o d  0*60 do  0*70
W oły . . od  0-60 d o  0*68 sł. C ie lę ta  . od  1-00 do  1*16 g!
S r  ow y , oć 0*55 d o  0*63 sl. Kozy i b a ra a y  0*00 do  0 -08 i ł ,
l?o ro g a e l* n ę  1*00 do 1*20 zł. aisragselz?? His! o d  V 40 d o l* 8 f

Nasiona
ro!net warzywne, kwiatowe,

z pelnemi gwarancjami poleca skład nasion

„Zagon" Sp. z ogr. olip.
w  K ra k o w ie , B a s z to w a  L . 17

Na żądanie wysyłamy cenniki bezpłatnie.

J e d y n y  n a j i t a n z y  i  n e j l a A s z y  w  P o l s c e

Ignacy Cypres
Kraków, uf. Szewska L. 13  Roi,
w y s y ła  m a n d o l in y  w ło s k ie  p o  19 d o  3 0 zł, 
s k r z y p c e  s z k o ln e  z e  s m y c z k ie m  19 zł., 
H a r m o n je  z w y s ó w k a m i  25 z ł., w ie d e ń 
sk ie  1 - r z ę d o w e  35 z ł., d w u r z ę d o w e  50 zł., 

k l a r n e ty  8 k la p .  32 z ł., 19 k la p .  40 z ł., 12 k l a p .  45 z ł.  N i
k lo w y  ,,G re  R o s k o p "  p a t e n t  z  ł a ń c u s z k ie m  9 z ł ,  n ik lo w y  
p la s k i  z e g a r e k  s ły n .  m a r k i  E n ig n a  20 z ł ,  b r z y tw y  p o  6 
i 10 z ł ,  m a s z y n k i  do  w ło s ó w  8 i 10 z ło ty c h . W y s y łk a  z a  
p o b r a n ie m . C e n n ik  i l u s t r o w a n y  z e g a r k ó w  i in s t r u m e n tó w  

m u z y c z n y c h  d a r m o  i o p ła tn ie .

K l l a P P  g o s p o d a r s tw o  ro ln e ,  o k o ło  5 0 -m o rg o w e , n a jc h ę tn ie j  
1 ̂  ■ z  m a ły m  la s e m  i s ta w e m  w  w o je w ó d z tw ie  k r a k o w -  
sk ie m . Z g ło sz e n ia  l i s to w n e  z  b l iż s z y m  o p is e m , c e n ą  i t. p- 
d o  A d m in is tr a c j i  »R o li«  p o d  » G o s p o d d rs tw o  5 0 -m o rg o w e « .

Księgarnia „Wiedza i Sztuka”
Kraków, ul. Gołębia 10/R.

poleca
FR. K EHREN  D r m ed.: „W c z te r y  o c z y "  s z k o ła  m a łż e ń 

s k i e j  m d ło śc i 19 k o lo r o w y c h  i  c z a r n y c h  r y c in  —  zł. 7. 
W ołow ski ST. „ M a g ja  i C z a ry " . B ib l jo te k a  „ I z y d a "  zł. 2.50. 
STAŚKO PA W EŁ. „ S a b a th  Ż y c ia "  2 t .  w  j e d n e j  p o w . z ł. 4.— . 

—• „ R o m a n s  A u to r a  z B o h a te r k ą  P o w ie ś c i"  p o w . z ł. 2.50.
—  „W r a j s k im  o g ro d z ie " , p o w ie ść  . . . . .  z ł. 1.50.
— „ R u m ie c  D u szy " , p o w . w s p ó łc z e s n a  . . . zł. 2.— .
— „ S z a lo n a  S ie la n k a "  p o w i e ś ć ..................................zł, 2.— .
— „ O b łę d n y  Ś m ie c h "  n o w e le  z w o jn y  . . . .  zł. 0.75.
— „ N ie ś m ie r te ln e  S z a le ń s tw o " ,  p o w ie ść  . . .  zł. 2.— .
— „ D z ie w c z y n a  z J a s n e g o  B rz e g u " ,  p o w ie ść  . zł. 2.— .
— „ L u k s o w y  G rz e c h " , p o w i e ś ć ................................. zł. 2.— .

TETM AJER KAZ. „ Z a tr a c e n ie " ,  r o m a n s ,  . . . .  z ł. 5.—.
—  „ A n io ł  Ś m ie rc i" ,  p o w i e ś ć .......................................z ł. 4.—.

SEM BEN ELL „ U c z ta  s z y d e rc ó w " , t łu m .  M ira n -
d o la ,  d r a m a t  w  3 -c h  a k t a c h ....................................... z ł. 1.20.



Najm ilszą i najkorzystniejszą rozrywką na długie wieczory  
zimowe jest czytanie ciekawych książek, które sprzedaje

. t b y  l l f o . '  ,

Księgarnia „W iedza i S ztu k a "
KIRAKÓW, ul. Gołąbią 10/R.

W y s y łk a  p o  o t r z y m a n i u  p ie n ię d z y  z g ó ry . P r z y  k u p n i e  do  
5 izł. z a łą c z y ć  t a k ż e  n a  k o s z ta  w y s y łk i  60 g r ., p r z y  k u p n ie  
p o n a d  5 z ł. n a  k o s z ta  w y s y łk i  z a łą c z y ć  zł. 1.30 g o tó w k ą  

lu b  w  z n a c z k a c h  p o c z to w y c h .
KAZIM IERZA M AJERANOW SKIEGO N o w e  s z tu k i  t e a 

t r a l n e  — m ia n o w ic ie :
OBYW ATELKA Z KROWODRZY — w o d e w il  ze fepiew a 

m i, k u p le t a m i  i t a ń c a m i  w  c z te r e c h  a k ta c h ,  z m u z y k ą  
J ó z e fa  M a le o z k a , z i lu s t r .

MUCHY K LEPA R SK IE  —  w o d e w i l  ze  ś p ie w a m i ,  k u p l e 
ta m i ,  t a ń c a m i  i  w e s e le m  k r a k o w s k i m  — w  c z te re c h  
a k ta c h ,  z m u z y k ą  p ro f .  M ic h a ła  Ś w ie rz y ń s k ie g o .  

„ZMORY", s z tu k a  lu d o w a  w  4 a k t a c h ,  ze ś p ie w a m i ,  k u 
p l e t a m i  i m u z y k ą  E m s k ie g o .

GDZIE D JA B EŁ N IE MOŻE, c z y li  „ NASZE SŁUGI — 
w o d e w il  ze ś p ie w a m i ,  k u p l e t a m i  i " t a ń c a m i ,  o s n u ty  n a  
t le  ż y c ia  k o le ja r z y ,  w  5 a k ta c h ,  z m u z y k ą  S t . E k ie r a .  
P o w y ż s z e  w s z y s tk ie  s z tu k i ,  ś p ie w y  i k u p le ty  s ą  z a o p a 
t r z o n e  n u ta m i ,  n a  j e d e n  g ło s  z  p o d k ła d e m  s łó w  i k o m p le 
t n ą  m u z y k ą  n a  f o r te p ia n .  —  C e n a  po  4 zł. z ą  egzem ,p l, 

X. KRUMŁO W SK I: B iałe  fa r tu sz k i, w o d e w il  w  4 a k ta c h  
z t a ń c a m i ,  m u z y k a  S t. E k ie r a  2 z ł. „K rólow a P rz ed 
m ieścia", w o d e w il  w  5 a k t a c h  z  t a ń c a m i  i m u z y k ą .  
2 zł, „Ś luby  ryback ie" , w o d e w il  w  4 a k t a c h ,  m u z y k a  
Z. G ó rz y ń s k ie g o  2 zł. P rzew o d n ik  ta trz a ń sk i, w o d e w il  
w  4 a k t a c h ,  m u z y k a  J. T e s a r z ik a  2 z ł. Zbiór kom edy jek  
(sz e ść ) r a z e m  80 g r . NOWOŚĆI „W olne M iasto", .s z tu k a  
h i s to r y c z n o - lu d o w a  w  7 o b r a z a c h  z i l u s t r a c j a m i ,  (W y 
p ę d z e n ie  A u s t r j a k ó w  z K r a k o w a )  p ię k n e  w y d a n ie ,  s t r .  
190 —  izL 6.— . B osa K ró lew na (D ziew ęzyna w  P e rk a -  
liku ), w o d e w il  w  4 a k t a c h  ze  ś p ie w a m i ,  k u p le t a m i  
i t a ń c a m i ;  z i l u s t r a c j a m i ,  m u z y k a  E k i e r t a  z ł. 5.— . 

W esoły  D rużba, p i e ś n i  w e s e ln e ,  izw y o za je  w ie js k ie ,  1.—  z ł. 
P ieśn i W eselne 90 g r .  —  Ś p iew n ik  M iłosny 60 g r .  —  
M azury i  w yrw asy , ś p ie w k i  p a s t e r s k i e  60 .gr. —  S ta ro 
daw ne śp iew k i w ie jsk ie  60 g r .  —  P iosenk i, K u jaw ia k i 
i  O bertasy  60 g r .  — 100 P ie śn i i  P io sen ek  r z e m ie ś ln i -  
o zy o h  d l a  r ó ż n y c h  s t a n ó w ' 80 g r .  —  Ś piew ki p rzy  ta ń c u  
n a  z a b a w ie  i  w  to w a r z y s tw ie  60 g r . —  „K rakow iak i", 
p io s e n k i  w e s o łe  d o w c ip n e  60. g r .

S ta ro s ta  w eselny. P r z e m ó w ie n ia ,  O ra o je , T o a s ty ,  Z w y 
c z a je , c e n a  1.— zł.

K oncew icz D r P ro f. N o w y  S ło w n ik  p o d r ę c z n y  Ł a c d ń sk o -  
P o ls k i .  Z ł, 5.— .

W ęclew ski Zyg. W ie lk i  S ło w n ik  G rfe c k o -P o isk i. Z ł. 15 .—. 
O chorow icz - M onatow a M. U n i w e r s a ln a  k s i ą ż k a  K u c h a r 

s k a ,  w y d .  p o w ię k s z o n e  z i l u s t r a c j a m i ,  z k o lo r o w e m i  
t a b l i c a m i  w  o p r a w ie .  C e n a  z ł. 15.— .

K rzyszkow sk i D. Inż. B u d o w n ic tw o ',  p o d r ę c z n ik  p o p u l a r 
n y  z a s a d  k o n s t r u k c y j  b u d o w la n y c h  d l a  s a m o u k ó w , — 
484 r y c in ,  w y d .  2-giie n a jn o w s z e .  Z ł. 20.— .

Łoś prof. W ię k s z y  p o d r ę c z n ik  O r to g r a f j i  P o l s k ie j  i  S ło w 
n i k  o r to g r a f ic z n y ,  .ro k  1931. Z ł. 3.80.

R om er, prof. A tla s  P o l s k i  W sp ó ło z .,  w y d . t r z e c ie .  Z ł. 10.— . 
S obińsk i St. prof. G e o g ra f  j a  P o l s k i .  Zł.. 6.40.
S u m iń sk i H r. A. H o d o w la  g o łę b ia  r a s o w e g o  z i l u s t r a 

c ja m i.  Z ł. 1.60.
W eil R. Dr P o d r ę c z n ik  a n a l i z y  m o c z u , w y k ła d  p o p u l a r - 

_ n y . Z ł. 1.5C
B irn b a u m  M. D r i  A lb rech t F. Dr. U p ła w y  i  i c h  le c z e n ie  

Z ł. 1.50.
Collins M. Dz. B e a b o le s n y  P o r ó d  o .z a b ie g a c h  p rz e c iw  

z a p ło d n ie n iu .  Z ł. 2.50,
3AK EN SCH M IDT. „ S i ła " ,  j a k  z o s ta ć  s i ln y m  i z d ro w y m , 

z 40 r y c in a m i ,  Z ł. 2.— .
SZYLLER-SZKOLNIK. A s tr o lo g ja  K a b a l i s ty c z n a .  Z ł. 2.— . 
SZYLLER-SZKOLNIK: H y p n o ty z m . „ S i ła  n a s z a  w e w n ą t r z  

n a s " .  S u g e s t ja .  T e le p a t ja .  Z d ro w ie ,  M iło ść . B o g a c tw o . 
Z a d o w o le n ie  m o r a ln e ,  w ie lk i  p o d r ę c z n ik  p r a k t .  Z ł. 8.— . 

FOREL AUGUST: Z a g a d n ie n ia  S e k s u a ln e .  2 to m y . Z ł. 5.—. 
GR ALE W SK I ST.: 500 z a g a d e k  i ty le ż  ro z w ią z a ń ,  Z ł. 1,50. 
SZYLLER-SZKOLNIK: T a je m n ic e  P o w o d z e n ia :  j a k  ży ć  

i p o s tę p o w a ć  w  ż y c iu . C e n a  Z ł. 1.— .
W EIN IN G ER OTTO: T a je m n ic e  K o b ie t  i  M ę ż cz y zn . Z ł. 1. 
PRA W D ZIW Y  OGNISTY SMOK, w ła d z a  n a d  d u c h a m i .  Z ł .3. 
W OTOW SKI ST.: T a je m n ic a  Ż y c ia  i  Ś m ie rc i .  Z ł. 1.50.
W OTOW SKI ST.: Ż y c ie  i  M iło s tk i  im p e r a to r o w e j  K a ta 

r z y n y  II. i  j e j  w ie lc y  k o c h a n k o w ie .  Z ł. 1.60.
NOWOŚĆI 1) PRO F. EM IL W YROBEK: „C horoby W ene
ryczne", ic h  s k u tk i ,  z n a c z e n ie  w  ż y c iu  j e d n o s tk i  i s p o 
łe c z e ń s tw a ,  tu d z ie ż  s p o s o b y  le c z e n ia  i z a p o b ie g a n ia ,  w y 
d a n ie  IV - te  p r z e r o b io n e  i  p o w ię k s z o n e  z 22 r y c in a m i ,  r o k  
1930, s t r .  200, c e n a  zł. 6.— .

2) Choroby N erw ow e 1 U m ysłow e. P a r a l i ż  p o s tę p o w y , 
w ią d  r d z e n ia ,  m e la n c h o l ja ,  p s y c h o z y  m a n ja fc a ln o - d e p r e - 
s y jn e ,  s p a c z e n ie  u m y s łu  z u r o j e n i a m i ,  r o z p a d  m y ś l i ,  id je -  
ty z m  i g łu p o ta  m o r a ln a .  O n a n iz m . N e u r a s te n i a .  H i s t e r ja  
i e p i l e p s ja .  S t r .  162 i lu s t r ! ,  c e n a  zł. 4.— .

3) A lkoholizm  i P r o s ty t u c j a ,  o b łę d  o p ilc z y , u p o je n i*  
p a to lo g ic z n e ,  d i s p o m a n ja ,  a lk o h o l i z m  w ro d z o n y , n e r a s te -  
a j a  i s a m o b ó js tw o .  M o r f in iz m  i k ó k a in iz m .  K u l t  re sp u B ty . 
R e g la m e n ta c j a  i a b o l ic jo n iz m .  S tr .  225 i lu s t r o w a n e .  Z ł. 4.— . 
W IEDERM ANN B.: „Y o g a" . T a j e m n a  W ie d z a  I n d  ji, —  zł. 3. 
W IELK I A RA BSKO-EGIPSKI SENNIK, z w ie lo m a  ilu 

s t r a c j a m i ,  w e d łu g  d a w n y c h  ź r ó d e ł  w ie d z y  t a j e m n e j ,  
z u w z g lę d n ie n ie m  n a jn o w s z y c h  o d k r y ć  w  t e j  d z ie d z i
n ie ,  o p r a c o w a ł  F . M ir a n d o la ,  o s t a tn i e  w y d a n ie ,  zł. 5.—.

RO ŚCISZEW SK I: T a je m n ic z e  S i ły  w  M iło śc i.  P o r a d n ik  
d la  P a ń  i P a n ó w ,  zł. 1.80.

JAK W INSZOW AĆ? — w ie lk i  z b ió r  p ó w in s z o w a ń  im ie -  
n in o w y c h ,  n o w o r o c z n y c h  i o k o l ic z n o ś c io w y c h  — 3 zł, 

NAJNOW SZY FL IR T  SALONOW Y c z y l i  t a j e m n a  ro z m o 
w a  k w ,a tó w  z  44 k a r t a m i  —  50 g r ., i p o  1.2® zł. 

TANGEY KUNT PR O F. DR.: Z b o c z e n ia  p łc io w e  —  80 gr. 
M ICINSKI Dr. metL: N e rw o w o ś ć , h i s t e r j a ,  n e u r a s t e n i a  

i h ip o c h o n d r j ia  —  z ł.  1.50.
SR. KAZIM. RADW AN-PRAGŁOW SKL S p o tę g o w a n i*  

w o li  i e n e r g j i .  4 to m ik i . Z l. 1.20.
D R . CZ. PEN D O : „ P o r a d n ik  d l a  m ło d y c h  m ę ż a te k .  M ał

ż e ń s tw o ,  c ią ż a ,  p ło d n o ś ć ,  p o r ó d .  S e k r e tn e  s p o s o b y  m a ł 
ż e ń s k ie ,  p ie lę g n o w a n ie  n ie m o w lą t" .  Z ł. 1.80. 

SZYLLER-SZKOLNIK: „ M n e m o n ik a " .  S z t u k a  w y ro b ie n i*  
d o s k o n a łe j  p a m ię c i .  U s u w a n ie  r o z ta r g n ie n i a ,  w z m a c 
n i a n i e  z d o ln o ś c i  u m y s ło w y c h .  Z ł. 2.—.

BR. M ISIE W IC Z : „ S a m o g w a ł t  u  m ę ż c z y z n  i k o b ie t" .  Jags 
s k u t k i  i ś r o d k i  w y le c z e n ia .  Z ł. 2.— .

KRUM ŁOW SKIEGO: S to  ty s ię c y  ż a r tó w , d o w c ip ó w  i  m o 
n o lo g ó w  —  50 g r .

BR. MED. E. JOZAN: „ Ż y c ie  p łc io w e  k o b ie ty " .  Z n a c z e n i*  
s to s u n k ó w  p łc io w y c h .  C ią ż a , R o z w ó j  p ło d u .  P o ró d .  C en 
n e  r a d y  i w s k a z ó w k i .  Z ł. 1.50.

BR A, KORAB KO RA BIEW ICZ: „ C h o ro b y  w e n e ry c z n e " ,  
U le c z a ln o ś ć  s y f i l is u  i in n y c h  c h o ró b . Z ł. 1.— . 

SZYLLER-SZKOLNIK: „ Z w y c ię s tw o , w  m iło ś c i" I  —  Jak  
z d o b y ć  m iło ś ć  u k o c h a n e j  o so b y . C z a ry ,  a m u l e ty  i t a l i z 
m a n y .  Z ł. 2.— .

ST. A. W OTOW SKI: „ W ie lk a  k s ię g a  c u d ó w  i t a j e m n ic "  
„ C z a r n a  i B ia ł a  M ag j,a“ . T a je m n e  p r a k ty k i ,  zak lęc i®  
i r e c e p ty ,  z  w ie lu  i l u s t r a c j a m i .  Z ł. 4.— .

T. KUTZ: „ D o ś w ia d c z e n ia  s p i r y ty s ty c z n e  —  s to l ik i  w i r u 
ją c e " .  J a k  u r z ą d z a ć  s e a n s e 1 s p i r y ty s ty c z n e .  — Z ja w is k a ,  
e k s p e r y m e n ty  i d o ś w ia d c z e n ia .  S ło w n ik  t e r m in ó w  o k u l
ty s ty c z n y c h .  Z ł. 2.— .

P R . SZM URŁO: „Z e  ś w i a t a  t a j e m n ic " .—  S p i r y ty z m ,  O k u l
ty z m . M e ta p s y c h ik a .  K o m u n ik a ty  z a ś w ia to w e .  E w o k a -  
c je  z m a r ły c h .  T e le p a t ja .  L e c z n ic tw o  m e d ja ln e .  M a g n e 
ty z m . Z d o ln o ś c i .  P o w o d z e n ie  w  m iło śc i,. L e c z e n ie  w sze l
k ic h  n a ło g ó w . J a s n o w id z e n ie .  Z ł. 3.— . 

SZYLLER-SZKOLNIK: P o z n a j  S ie b ie . P r a k t y c z n y  p o d r ę 
c z n ik  C h iro m a n c ji ,  ( l in je  r ą k ) ,  f i z jo g n o m ik a  ( r y s y  tw a 
rz y ) , a s t r o lo g j a  ( n a u k a  w p ły w u  g w ia z d  n a  losy), 
z  i lu ,s tr .  Z ł, 3.—

SZYLLER - SZKOLNIK: „ S p o tę g o w a n ie  E n e r g j i  w o la* .:
J a k  .zo s ta ć  s i l n y m  i  w y z w o lo n y m  c z ło w ie k ie m . Z ł. 1.50. 

SZYLLER-SZKOLNIK. Z k im  s ię  o ż e n ić . J a k  p o z n a ć  p rz y 
s z łą  ż o n ę ?  Z ł. 1.— .

SZYLLER-SZKOLNIK. Z a  k o g o  w y jś ć  s a m ą ż ?  Z ł. 1.— 
SC H R EIB ER  M. P r z e w o d n ik  S to l a r s k i ,  w ia d o m o ś c i  zw y

c z a jn e g o  i z b y tk o w n e g o  m a t e r j a ł u  i  t e c h n o lo g j i  m e c h a 
n i c z n e j  z  146 i l u s t r a c j a m i .  B a r w ie n ie ,  Z d o b n ic tw o ,  p ię
k n ie  o p r a w n e ,  Z ł. 7 .— .

ORLEANS: W  s z p o n a c h  n a ło g u ,  s p o w ie d ź  o n a n iś ty .  Zł. 1. 
W IE L K I ZBIÓR POW INSZOW AŃ do  w s z y s tk ic h  okolice- t  

noścd  z a s to s o w a n y c h .  1 Z ł.
M IŁOCINSKI SZCZĘSNY. W ie lk i  z b ió r  to a s tó w , n a d a ją c y  

s ię  do  w y g ła s z a n ia  m ó w  n a  w s z e lk ic h  u ro c z y s to ś c ia c h ,.  
t. j. c h rz c in a c h ,  w e s e la c h ,  z a b a w a c h  i o b c h o d a c h  p a 
t r io ty c z n y c h ,  Z ł. 2.— .

L IL JE , OSTY I  STOKRÓTKI, p ię k n e  w ie r s z y k i  śp ie w e k  
m ą d r y c h  i p r z y s łó w  d o  p a m ię tn ik ó w  i  do  l i s tó w  0.80 gr.. 

ZBIÓR N A JPIĘK N IEJSZY C H  LISTÓ W  MIŁOSNYC® 
i o k o l ic z n o ś c io w y c h ,  Z ł. 1.20 i po  60 gr.

1) Szósta i  s iódm a k sięg a  M ojżesza, c z y li  m a g ic z n o  - sym 
p a ty c z n y  s k a r b i e c ,  j e s t  t o  m a g ic z n a  c z a r o d z ie js k a  ta
j e m n ic a  — w  o p r a w ie  10.—  zł.

2) ó sm a  i d z iew ią ta  k sięg a  M ojżesza, ozyld w a ż n e  zw ie
r z e n i a  e g ip s k ie ,  k s i ę g a  o d w ie c z n e j ,  m a g jd  w r a z  z mar- 
g d o zn em  c u d o  tw ó r  s tw e rn  d u c h ó w  —  w  o p r a w ie  10.— zł

A lb ertu s  M agnus, e g ip s k ie  t a j e m n i c e  d l a  lu d z i  i  b y d ła  — j 
w  o p r a w ie  10.—  ,zł.

Dr Q uey rat: „ M iło ść  i m a łż e ń s tw o " .  U w o d z ic ie le .  S h a ń - f 
b io n e  d z ie w c z ę ta .  H a n d e l  ż y w y m  to w a r e m .  Z w iązkc | 
n i e ś lu b n e .  D z iec i z  n ie p r a w e g o  ło ż a . S u ta n e r s tw o .  Pr°~ f 
s t y tu c j a .  P o l ic ja  o b y c z a jo w a .  Z ł. 1.50.


